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iebezpietzeństwo na Morzu emnem 

s 

onferencfa 
f r a n c u s k i e j . 

p r z e d s t a w i c i e l i s z t a b ó w a r m i i a n g i e l s k i e j 

—Slota f r a n c u s k a z M a n t y k u u d a j e s i ę n a 

J t i o r z e Ś r ó d z i e m n e 
Londyn, 23 grudnia. 

(PatJ — Reuter komunikuje: Jak 
donoszą, nastąpiło ostatnio w Pary­
żu spotkanie przedstawicieli sztabów 
armij lądowej i marynarki Wielkiej 
Brytanji i Francji. Rozmowy dotyczy­
ły sprawy bezpieczeństwa na Morzu 
śródziemnem i miały przebieg zada­
walający. 
Sądzą, że minister Eden przeprowa-

w tej sprawie w Genewie szereg 
L * m ó w z reprezentantami mocarstw, 

.Pdczas których osiągnięto pewne re-
P l ą t y . 
L Ministerstwo wojny zapowiada wy­
rwie poważnych zarządzeń w celu 

MODERNIZACJI ARMJI 
wej. Zarządzenia te przedewszyst-

\ będą zmierzały do motoryzacji, 
w* najbliższej przyszłości prze vi dy-

> a jest motoryzacja brygady kąwale-
' 'i obecnie znajdującej się w Egipcie. 
1 Pogłoski o tem, jakoby Wielka Bry-
fcHia zapewniła Francję, że min. Fden 

fl* będzie prowadził polityki sankcyj 
łr do zerwania stosunków dypIoma'ycz 
fpch, są bezpodstawne. 

Aleksandria, 23 grudnia. 
„. (Pat) — Oficerowie b r y t y j s k i c h sił 

^2*aiczych w Egipcie, zaprzeczają po­
lkom o rzekomem starciu pomiędzy 

litef3;[°łiuerzami brytyjskimi a włoskimi na 

ta francuska z Atlantyku ma rozpocząć, 
i objazd portów śródziemnomorskich w 
ciągu kilku tygodni. I 

Berlin, 23 grudnia. 
(Pat) — Oczekiwana z napięciem no­

minacja brytyjskiego sekretarza stanu 

letnie] służby. Zarządzenia te są tło-
inaczone obecną sytuacją międzynaro­
dową. 

10-
na . 

. " ^ S N c y Libji. 

yin 

Egipt zatrzymał w szeregach 
w s z y s t k i c h r e z e r w i s t ó w 

KAIR, 23 grudnia. I żołnierzy, którzy mieli być zwolnieni z 
(PAT) Wobec decyzji ministra o b r o - j wojska 31 grudnia, po odbyciu plecio­

ny narodowej o przedłużeniu służby 
wojskowej rezerwistów do 6 miesięcy, 
r z ą d egipski postanowi! zatrzymać w 
szeregach jeszcze sześć miesięcy 4.000 

Włochy niezadowolone z nominacji Edena 
R z y m t w i e r d z i , ż e n o w y s t e r n i k p o l i t y k i a n g i e l s k i e j 

Jes t g w a ł t o w n y 1 p o r y w c z y 
' i " * " r " " '•'•ifc#TO s3?*grtrduia. swych ultrasankcjonistycznvch przeko-

f P A T l '/iimiom nrnsv włoskie! no- n a n gniewskich. Labourzyścl wyrażają 
( H A U /daniem prasy wtosKiej, m. s p j , zadowolenie z nomlnac i, u-

mniacja ministra t dena na .ministra 3 J g g ; l z a ź a D o w l e d ź rozszerzenia średnio w sprawie i 
spraw zagranicznych zamyka serię nie "aC>Jf " " t ^ j e ^ k ^ e d ^ ^ o - ^ ę d ą nadal ze spokojem tę fazę politycz 
spodzianek ze s r o n y Augljl wobec | ggg-g ^ . " H działalności min. Edena, który ,est 

do spraw zagranicznych wywarła w Ber 
iinie niezwykle silne wrażenie. 

Już niedzielny „Berliner Tageblatt" 
zapytywał, czy Anglja przy nominacji 
•swego ministra spraw zagranicznych 
trzymać się będzie ugodowej linji, któ­
rej wyrazicielem stał się-sir Samuel Ho­
are, ązy też prowadzić będzie dalej kon 
sekwentnie genewską .politykę sankcyj. 
Nominacja lorda Edena stanowi w poję­
ciu tutejszych kół politycznych dowód, 
że gabinet brytyjski zdecydował się kro 
czyć nadal po „przerażająco jasnej linji 
sankcyj". Urzędowe koła niemieckie za 
chowują w ocenie wytworzonej sytuacji 
dnlekoidącą rezerwę, podkreślając dodat 
nie wrażenie, jakie wywarł min. Eden, 
gdy w czasie swego pobytu w Berlinie z 
uwagą słuchał wynurzeń kanclerza na 
temat d? l s * e i s zego położenia Niemiec. 
Wskazują one, że Eden okazywał jed­
nak przytem pewnego rodzaju scepty­
cyzm. Czynniki rządowe zaznaczają, że 
Niemcy jako nieżainteresowane bezpo­
średnio w sprawie sankcyj, obserwować 

r j * V • Paryż, 23 grudnia 
(Pal) _ Premjer. Lavai\ odbył w dniu 

N i e j s z y m szereg w a ż n y c h rozmów dy-
• ^rnatycznych. 

M ^remjer przyiał ambasadora włoskie 
• ^ - ^ 1 Cerrutiego. Według wszelkiego praw 
tko*' e < podobieństwa, przedmiotem nr.mowy 
liandjj M& nominacja Edena na stanowisko mi 

sz<#.% Wra spraw zagranicznych i decyzja an 

Europy I świata. Cały szereg poważ­
nych mężów stonu, jak bracia Chamber 
lain, lord Ilallfax, odfiióWili przyjęcia 
stanowiska — pozostała dó wyboru no­
minacja 38-letniego Edena w momencie 
takim, kiedy cprawy zagraniczne mogfl 
być uważane za najwfżiilejsze. Niektó­
rzy w Anglji twierdzą, że ambicia mło­
dego dyplomaty jest zarówno wielka, 
jak jego chęć utrzymania sie przy wła­
dzy, że gotów jest zrezygnować ze 

nominacji jest ten plus,, że zniesiono spe 
cjalne stanowisko ministra Ligi Naro­
dów w gabinecie angielskim. 

. Co się tyczy przeszłości Edena, to 
„Messagero" podkreśla ten szczegół, 
że nowomianowany minister pochodzi 
z bogatej rodziny arystokratycznej. Oj­
ciec jego znany był z t orywczości i 
gwałtowności. Widocznie cechy te o-
dzledziczył minister Eden. 

niewątpliwie czołowym przedstawicie­
lem polityki sankcyj. O współpracy min. 
Edena z Francją, której lu nie przeoczo 
no, powstrzymują się w kołach urzędo­
wych niemieckich od wszelkich wynu J 

rzeń, Decyzję gabinetu brytyjskiego nie-
obsadzania stanowiska delegata do Ligi 
Narodów nową osobistością polityczną, 
lecz powierzenia go nadal Edenowi, tłu 
macza lu jako wyraz „siły idei Ligi Na­
rodów" w opinji brytyjskiej. 
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WZAJEMNEJ POMOCY 
/•>»• czasie najbliższego zebrania rady Ligi 

iPemarchc rządu angielskiego u państw 
r«ziemncmorskich została również po-

lemnEczy mi dyplomaty angielskiego 
Radca ambasady bryiyjsrUej w ToRio zastrze lony n a 

p o k ł a d z i e okrętu, p o d c z a s p o d r ó ż y d o Szanghaju 

î arakt̂  J»zona w czasie dzisiejszej rozmowy 
y a r s z a , [*Uijera Lavala z nesłem greckim Poilti 

' ^ Ta sprawa była prawdopodobnie 
o w i a n a również w czasie konferencji 

v a 'a z tureckim ministrem spraw za­
o c z n y c h Ruszdi Arasem. któremu 

*rzyszvl ambasador turecki Suad. 

Rzym, 23 grudnia. 
(Pat) _ Według informacyi z Londy-

Jtaze.ty włoskie, podkreślają fakt, że 
rrWf!^ern zadaniem Edena ma być po­

d m i e n i ę z państwami śródziemno-
r r sk iemi na wypadek aktu wrogiego 
P t r o n y Włoch przeciw W. Brytanji. 
r°ov/iedzi tych państw maią być za-
g[ftlaince. Podkreślaia tu fakt, że flc-

^esztowante szgregów 
Włoskich w Eliocie 

' Londyn, 23 grudnia , 
ty w" A l e k s a n d r i i a r e s z t o w a n o d w u 
: .°chów, p r z y k t ó r y c h z n a l e z i o n o m a t e 

Y s z p i e g o w s k i e . 
d o t y c z y ł y one si ł f loty bry ty j sk ie j . 

Szanghaj, 23 grudnia. 
(PAT) Na pokładzie parowca „Pre­

zydent Mc Kinley" zakończył życie w 
tajemniczych okolicznościach radca am 
basady brytyjskiej w Tokio Wiggln. 
Gdy parowiec przybył do Szanghaju z 

Hong-Kongu znaleziono na statku zwło „President Mc Kinley" oświadczył, iż 
ki Wigglna, który, jak stwierdzono, zgi radca Wiggin poniósł śmierć od wy-
nął od kuli rewolwerowej. strzału rewolwerowego, który skłero-

Londyn, 23 grudnia. i wał sobie w usta. 
(PAT) Według otrzymanych tu wia­

domości, lekarz okrętowy parowca 

Rozwiązanie „Str. Narcdowego" na Śląsku 
za d z i a ł a l n o ś ć , z a g r a ż a j ą c ą s p o k o j o w i l b e z p i e c z e ń s t w u 

p u b l i c z n e m u 
Katowice, 23 gru.!nia. . twa Narodowego" w Katowicach, Cho-

(PAT) Spowodu przestępczej działal­
ności, zagracającej bezpieczeństwu, spo­
kojowi i porządkowi publicznemu, roz-

,winiętej w ostatnim czasie przez szereg 
placówtk „Stronnictwa Narodowego", 
władze administracyjne zawiesiły w dniu 
23 grudnia 3935 r. działalność „Stronnic-

s o l i d a r y z u j ą c c j s i ę z w y s t ą p i e n i e m a d w o k a t ó w e n d e c k i c h 
Kielce, 23 grudnia 

Wojewoda kielecki dr. Władysław 
i Dziadosz unlcy/ażnił uchw?Ję; Rady 
i Wiejskiej w Kielcach <c dnia 2ti Hslopad-

Wiggin pozostawał w służbie dyplo 
matycznej od szeregu lat i zajmował 
poprzednio placówki w Kairze, Rzymie 
i Waszyngtonie. - • • -

* * 
Szanghaj, 23 grudnia. 

(PAT) Dochodzenia, prowadzone w 
spiawie śmierci Wigginsa, radcy amba 
sady angielskiej w Tokio, stwierdziły, 
że został on zastrzelony wkrótce po wy 

rzowię, powiecie śwlętochlowlcklm oraz r u s z e n l u p a r o w c a . „Prezydent Mc Kin-
w tych miejscowościach na obszarze , .. z Hong-Kohgu. Konsulat brytyjski 
woj. śląsk ego, gdzie powodu , przęstęp-: w S z a n g h a j u b i e r z e c z y n n v u d z i a t w 

czej dziaałlności placówek „Stronnictwa d o c h o d z e n i a c h > 

Narodowego zagrożone były spokój i ± 4 

bezpieczeństwo publiczne. * T o k i 0 ) 2 3 

(Pat) — Agencja „Shimbun Rcngo" 
komunikuje, że ambasador japoński przy 
rządzie Mandżu-Kuo , Minanu, oświad­
czył, iż wojska mandżurskie obsadziły 
posterunkami okolice jeziora Buir-Nor. 
Władze manżurskie pretendując do te­
go teryterjum, zdecydowały się na ten 
krok naskutek incydentu na pograniczu 
mongolskiem, który m i a ł miejsca dnia 19 
bież. miesiąca. 

b. r., wyrażającą uznanie dla stanowi , 
ska adwokatów kieleckich, zajętego Wj 
dniu 23 listopada b. r. w Krakowie, ja­
ko przekraczającą kompetencję tej rady.} 
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Chłopi litewscy przed sądami wojennemi Ostry atak na Sowietu 
S u r o w e k a r y za u d z i a ł w r o z r u c h a c h senatora amerykańskiego lewi**1 

przeciwko Ryga, 23 grudnia. 
(Pat( Z Kowna donoszą: „Jaunakas 

Zinios" podaje, iż kowieński sąd woj­
skowy wydal wyrok w sprawie chło­
pów, oskarżonych o zajścia antypań­
stwowe. W jednej rozprawie dwóch 
głównych oskarżonych: Józefa i Piotra 
Sarpal skazano: pierwszego na doży­
wotnie więzienie, drugiego zaś na 12 lat 
więzienia. Pozostałych oskarżonych ska­
zano na kary od 6 lat do 6 miesięcy wię­
zienia. 

Skazr,"' w dniu 9 listopada tt. r. z 

Hoare opuścił L o n d y n 
udając s i ę na urlop do Szwajcarii 

L o n d y n , 2 3 g r u d n i a . 
( P a t ) — S a m u e l H o a r e w r a z z m a ł ­

ż o n k ą , w y s t a r t o w a ł d z i s i a j s a m o l o t e m 
do Z u r y c h u . 

H o a r e o ś w i a d c z y ł d z i e n n i k a r z o m , i ż 
z a m i e r z a p o z o s ł a ć w S z w a j c a r i i , d o p ó k i 
n i e p o w r ó c i zMpe łn ie d o z d r o w i a . B y ł y 
m i n i s t e r s p r a w z a g r a n i c z n y c h o d m ó w i ł 
w s z e l k i c h k o m e n t a r z y n a t e m a t p o l i t y k i 
z a g r a n i c z n e j . 

Statki sow eckie 
w okowach lodowych 

M o s k w a , 2 3 g r u d n i a . 
( P a t ) — S z e r e g s t a t k ó w u l e g ł k a t a ­

s t r o f i e w l o d a c h n a M o r z u K a s p i j s k i e m . 
N a p o m o c w y r u s z y ł y p a r o w c e : „ M o ł o -
d i e c " i „ A z j a " . G w a ł t o w n a b u r z a i m g ł y 
u t r u d n i a j ą p o s z u k i w a n i a z a p o m o c ą s a ­
molotów. 

Śmierć w płomieniach 
czterech pasażerów samochodu 

A k w i z g r a n , 2 3 g r u d n i a . 
( P a t ) — N a d r o d z e m i ę d z y R o e t g e n 

i W a h l h e i m s a m o c h ó d o s o b o w y , w k t ó ­
r y m j e c h a ł y 4 o s o b y , z d e r z y ł s i ę z a u t o ­
b u s e m . P r z y z d e r z e n i u n a s t ą p i ł w y b u c h 
z b i o r n i k a z b e n z y n ą w s a m o c h o d z i e o s c 
b o w y m , p r zycże f f l ; ^ szy»ey» , eg te»e f^as« -
ż e r o w i e p o n i e ś l i ś m i e r ć w p ł o m i e n i a c h . 
K i e r o w c a a u t o b u s u , k t ó r y p r ó b o w a ł r a ­
t o w a ć tłfeftWSf^WttryHh. * ^ffilf4rłJt* • c?tj*K!rri 
p o p a r z e n i o m . 

Htsuptman prosi o łaskę 
NOWY JORK, 2 3 grudnia. 

(PAT) Hauptniau wysiał z więzienia 
w Tren ton prośbę o ułaskawienie do 
sądu w New Jersey. 

2 miliony dolarów na 
cele uniwersyteckie 

Hojna ofiara magnata 
amerykańskiego 

Boston, 23 grudnia. 
(Pat) Milioner tutejszy Natan Litauer, 

właściciel olbrzymich fabryk rękawiczek 
ofiarował uniwersytetowi Harvard dwa 
miliony dolarów na utworzenie specjal­
nych katedr, poświęconych wiedzy o 
administracji państwowej. 

bronią w ręku występowali 
policji i szaulisom. 

W drugiej rozprawie sąd wojenny 
skazał trzech włościan od 2 lat do 6 mie­
sięcy więzienia za rozpowszechnianie 
ulotek o treści antypaństwowej. 

Nowy Jork, 2 3 grudnia. 
( P a t ) — S e n a t o r H a m i l t o n . L e w i s , je-

d e n z n a j w y b i t n i e j s z y c h d e m o k r a t ó w , 
p o w r ó c i ł w ł a ś n i e d o N o w e t f o J o r k u z 
p o d r ó ż y d o Z . S. R . R . Z a p y t y w a n y 
p r z e z d z i e n n i k a r z y o z a p a t r y w a n i a s w o -

O d 1 2 0 l a t s ł y n n e 
W Ó D K I i L I K I E R Y 

ZAMKOWE 
Starki, jarzębiaki, iii. 
wowice, koniaki, wl. 
jnlakl, gorzkie, zio-
lowe 1 t. d. 1 t. d., 
ło wytworne napoje 
przy nader przystęp­

nej cenie. 

Nie należy też zapo. 
minąć, że również 

słynne sq 
SOKI Z A M K O W E 

Reda ustawodawcza dla Palestyny 
P r o f e ^ t o d m i i n S s t r a c g S t»r«gtfais$cfief 

Londyn, 2 3 g r u d n i a . 
( P a t ) — Z J e r o z o l i m y d o n o s z ą , ż e 

w c z o r a j o g ł o s z o n o o f i c j a lny k o m u n i k a t , 
ujawniający szczegóły dotyczące nowej 
rady ustawodawczej dla Palestyny, ja­
ką wprowadza w życie administiacja 
!mVtyj«ka. • "•<••• •• 

R a d a u s t a w o d a w c z a s k ł a d a ć s ię b ę ­
dzie z,i 2 $ , c y n k ó w , ^ ^ i f t p o w i o > e i H ara m a n e m na czele, k t ó r a u z a s a d n i a ł a sta 
b ó w , 7 ż y d ó w , 3 c h r z e ś c i j a n , 2 p r z e d s t a - j n o w i s k o s p o ł e c z e ń s t w a ż y d o w s k i e g o co 
w i c i e l i k u p i e c t w a b e z o k r e ś l o n e j n a i o j d o u d z i a ł u w tej r a d z i e , 
d o w o ś c i i 5 d e l e g a t ó w a d m i n i s t r a c j i b r y l 

Z b r o j e n i a N i e m i e c na m o r z u 
6 n o w y c h o k r ę t ó w w o j e n n y c h 

t y j s k i c j . P r e z y d e n t e m r a d y b ę d z i e o b y ­
w a t e l b r y t y j s k i , m i a n o w a n y z p o z a P a ­
l e s t y n y . R a d a u s t a w o d a w c z a b ę d z i e o r ­
g a n e m u s t a w o d a w c z y m w y s o k i e g o k o r n i 
s a r z a , k t ó r e m u z a w s z e p o z o s t a j e p r a w o 
v e t a . . -

W y s o k i k o m i s a r z p r z y j ą ł w c z o r a ; d e -
e g a c j ę d z i a ł a c z y ż y d o w s k i c h z d r . W i i t z 

j e w s p r a w i e s t o s u n k ó w s o w i e c k o - a f f 
r y k a r i s k i c h , sen. Lewis oświadczyli * 
Sowiety nie dotrzymały swoich zobCJ1* 
zań, poczynionych przed dwoma 1*7' 
podczas waszyngtońskiego układu o *P 
tę długów. S e n . L e w i s z a z n a c z y ł , że ̂  
w s z e b y ł p r z e c i w n i k i e m u z n a n i a rz* 
S o w i e t ó w . O b e c n i e , g d y je u z n a n o , ' r z e 

b a j e d y n i e m i e ć s i ę n a b a c z n o ś c i , a b y " j 
t e m u z n a n i u n i e s t r a c i ć z a w i e l e . Rjff 
S t a n ó w Z j e d n o c z o n y c h d a ł Sowie ' 1 ' 
pełną szansę u s p r a w i e d l i w i e n i a się 1 l i\ 
rzutu, j a k o b y r z ą d s o w i e c k i inspiro* 1 J 
zeszłego l a t a antyamerykańskie C1""1 

c j ac j e „ T r z e c i e j M i ę d z y n a r o d ó w k i ' • ^ 
Idea sowiecka, zdaniem senatora, JJjl' 
nie przyjmie s i ę w Ameryce, a l b o ^ r 
nawet najbiedniejszym w Ameryce 
je się lepiej, niź tym, którym w 
dzieje się najlepiej. ^ 

Min Raczkfewicz 
wyjechał na krótki urlop 

W a r s z a w a , 23 grudnj 1 ' 
( P a t ) — P . m i n i s t e r s p r a w w e w n c ' f . 

n y c h , W ł a d y s ł a w R a c z k i e w i c z , w y j e c " ' 
z W a r s z a w y n a k i l k u d n i o w y wypoCT 
n e k , k t ó r y s p ę d z i n a W i l e ń s z c z y ź n i e . 
P o d c z a s n i e o b e c n o ś c i p a n a m i n i s t r a , Ą 
s t ę p u j e g o p o d s e k r e t a r z s t a n u w tnjj1, 
s t e r s t w i e s p r a w w e w n ę t r z n y c h p . w ' J 

d y s ł a w K o r s a k . 

Życzenia noworoczne 
na Z a m k u 

W a r s z a w a , 23 g rudn i* 
( P a t ) — S z e f k a n c e l a r i i c y w i l n e j 

w i a d a m i a , ż e P a n P r e z y d e n t RzeczYP 
spo(litej b ę d z i e p r z y j m o w a ł ż y c z e n i a 
w o r o c z n e w d n i u 1 s t y c z n i a n a Z a f ^ 
K r ó l e w s k i m w W a r s z a w i e . 

K a r t y w s t ę p u b ę d z i e w y d a w a ł a kfij1 

c e l a r j a c y w i l n a w d n i a c h 28 i 30 grud* ' 
r o k u b i e ż . o d g o d z . 10 d o * 14, 

Kllonja, 23 grudnia. 
(PAT) W początku grudnia spusz­

czono na wodę pierwszy okręt „Aylse" 
nowego typu. Stocznia „Germania" w 
Kilonjl kończy obecnie budowę dal­

szych 5 okrętów tego typu. Okręty te 
o pojemności 600 tonn, uzbrojone będą 
w 2 działa 10 I pół centymetrowe i 6 
armatek przeciwlotniczych. 

Z I O Ł A Z G Ó R M A R C U D r a 1AUERA 
sq dobrym środkiem dla uregulowania 
żołqdka, usuwajq obstrukcję, sq łagodnym 
naturalnym środkiem przeczyszczającym. 

Tltulescu w Saint Morlt* 
( P a t ) 

Bern, 2 3 g rudn i* ' . 
— M i n i s t e r T i t u l e s c u p r z y % 

d o S a i n t M o r i t z , g d z i e z a m i e r z a spędź 1 

ś w i ę t a B o ż e g o N a r o d z e n i a , 

Budżet U . S . A . 
s i ę g a 7 mlljardów dolarów 

N o w y J o r k , 2 3 g rudn i* ; 
( P a t ) — „ N e w Y o r k T r i b u n e " z a P ° t 

w i a d a , iż t r z e c i e g o s t y c z n i a p r e z y d ^ 
R o o s e v e l t p r z e d s t a w i k o n g r e s o w i ? r ° 
j e k t b u d ż e t u , k t ó r y s i ę g a 7 milJ8rdo 

d o l a r ó w . 

2.i9<nr&enia f l u d z i e . 

„ C z y s t o ś ć r a s y " na B a ł k a n a c h 
Przyczynek do teorji raslstycznych w Europie 

N i e d a w n o u k a z a ł o s i ę c i e k a w e d z i e ­
ł o „ R e v u e I n t e r n a t i o n a l e d e s E t u d e s 

B a l k a n i q u e " , k t ó r e o b a l a g r u n t o w n i e 
z r o d z o n ą w N i e m c z e c h t e o r j ę o w a r t o ­
ś c i i b u d o w i e j e d n o l i t e i — r a s e u r o p e j ­
s k i c h . G ł ó w n ą r o l ę w te j k s i ą ż c e o d g r y ­
w a a n a l i z a ro l i T u r k ó w , j a k o t y c h , k t ó ­
r z y s p o w o d o w a l i m i e s z a n i n ę k r w i n a 
B a ł k a n a c h i w E u r o p i e . D o t y c h c z a s t a 
r o l a T u r k ó w b y ł a p r a w i e n i e z n a n a . 

J a k w i a d o m o , T u r c y o d p r z e s z ł o 5 0 0 
l a t , a ż d o p o c z ą t k ó w o b e c n e g o s t u l e c i a , 
wlada , l i w i ę k s z ą c z ę ś c i c B a ł k a n ó w . 
T w o r z y l i o n i t a m k a s t ę „ p a n ó w " r a s y 
o s m a ń s k i e j o p i e r a j ą c s i ę n a l u d n o ś c i s ł o ­

w i a ń s k i e j , r o m a ń s k i e j , i l y r y j s k i e j , c e l ­
t y c k i e j i t . p . T u r c y n i s z c z y l i w ł a s n ą b a ł ­
k a ń s k ą k u l t u r ę , b a ł k a ń s k i e r e l ig j ę i w i e ­
le i n n y c h r z e c z y . N a m i e j s c e w a r t o ś c i 
n i s z c z o n y c h i p o s t p o n o w a n y c h w p r o w a ­
dzi l i i s l a m i z b r o j n e z a ł o g i c i e m i ę z c ó w skWViąc3 s i ę z r ó ż n y c h n a r o d o w o ś c i . 

W o b e c w i e l k o ś c i o s m a ń s k i e g o o a ń -

s t w a , a r m i e t e s p r o w a d z a n o z n a j r ó ż ­
n i e j s z y c h k r a j ó w , t a k ż e m i e s z a n i n a r a s 
b y ł a o g r o m n a . O c z y w i ś c i e ż e l u d z i e c i 
p r z e z s e t k i l a t n i e z o s t a l i i z o l o w a n i , l e c z 
m i e s z a l i s i ę z l u d n o ś c i ą t u b y l c z ą . W 
t e n s p o s ó b n a B a ł k a n a c h p o w s t a w a ł y 
„ n a j b a r d z i e j k o l o r o w e r a s y " , j a k i e z n a 
E u r o p a . O t o k i l k a p r z y k ł a d ó w : 

T u r e c c y n i e w o l n i c y p o w i ę k s z e j c z ę ­
ści b y l i m u r z y n a m i z A f r y k i P ó ł n o c n e j , 
a p o c z ę ś c i t a k ż e z A f r y k i Ś r o d k o w e j . 
C h o c i a ż t y l k o n i e z n a c z n a l i c z b a t y c h 
m u r z y n ó w z n a j d o w a ł a s i ę n a B a ł k a n a c h , 
d z i s i a j j e s z c z e z n a j d u j e m y t a m w i o s k i 
p r a w i e c z y s t o m u r z y ń s k i e . J e d n a t a k a 
o s a d a l e ż y ' n a d A d r i a t y k i e m k o ł o 
U l c i n j ; m n i e i s z e o s a d y z n a j d z i e m y t a k ­
ż e w D o b r u d ż y i n a W o ł o s z c z y ź n i e . 
M i e s z k a ń c y t y c h w i o s e k za jmują s i ę 
r o l n i c t w e m i r y b o ł ó s t w e m . N i e w o l n i c y 

i l u d z i e r a s y r o m a ń s k i e j z a w i e r a l i z w i ą ­
z k i m a ł ż e ń s k i e z m u r z y n a m i , o c z e m 

ś w i a d c z ą c i e m n i m i e s z k a ń c y w są­
s i e d z t w i e w i o s e k m u r z y ń s k i c h . 

W r a z z T u r k a m i , d o k t ó r y c h n a l e ż a ­
ł a t a k ż e A r a b j a , n a B a ł k a n p r z y b y ł o 
m n ó s t w o A r a b ó w z Y e m e n u . Z m i e s z a l i 
s i ę o n i c a ł k i e m z m i e s z k a ń c a m i d z i s i e j ­
s z e j . R u m u n j i i B u ł g a r j i i t y l k o m i e j s c a m i 
p o z o s t a w i l i j e s z c z e ś l a d y s w e j p r z y n a ­
l e ż n o ś c i r a s o w e j . 

W j e s z c z e w i ę k s z y c h g r o m a d a c h 

s k i c h i są n i e z a s t ą p i e n i , j a k o p i e r w s z " 
r z ę d n i p o ś r e d n i c y , k u p c y i b a n k i e r z y -

T a m i e s z a n i n a r a z r o z s z e r z y ł a * ' c ?° . 
p ó ł w y s p i e B a ł k a ń s k i m , p o z o s t a w i a j 

ś l a d y , k t ó r e d z i s i a j s t a ł y s i ę już i s t o tne 
m i c e c h a m i c h a r a k t e r y s l y c z n e m i h i d n ^ 
śc i . O b c e i d a l e k i e r a s y , b l i s k o 
k r e w n i o n e z n a r o d a m i w ś c h o d n i o - m o ' 1 

g o l s k i e m i , p r z y n o s i ł y n a B a ł k a n swo) 
c i e l e s n e i u m y s ł o w e c e c h y i w s p ó l n i e 

m i e s z a ł y , 

i 
N a l e m j e d n a k n i e k o ń c z y 

T u r k ó w , j a k o n a r o d u p o w o d u j ą c e , s , 
n a r o d n e m i e s z a n i e k r w i : w c i ą g u 0 9 ^ 
t n i e g o w i e k u w i e l k i e c z ę ś c i B a ł k a po­
z o s t a ł y o p a n o w a n e p r z e z a u s t r j a ^ 
w ę g i e r s k ą m o n a r c h j ę . M i e s z a n e ^ Q 

b a ł k a ń s k i e b e z p r z e s z k ó d w n i k n ę ł y 
s e r c a E u r o p y . N i e j e d e n n a r o d o w y s ^ % 

J i s ta i r a s i s l a w t y c h Pans*wavv/'0}ija' 
p r z o d k ó w , k t ó r z y m i e s z k a l i n a d w ^ e 

n a K a u k t z i e i w A n a t o l j i , a w c a l e ^ r 8 « 
by l i n o r d y c y , l e c z T a t a r z y , T u r c y . , c j , ( 

b o w i e , Ż y d z i , P e r s o w i e m u r z y n i , B ° S 
z r e s z t ą , w i e , k t o j e s z c z e — „ 

i. ** 

się 

p r z y b y w a l i T a t a r z y , k t ó r z y z r e s z t ą n i e ! l u d n o ś c i ą , z k t ó r ą się mieszaW. 
są r a s ą j e d n o l i t ą , l e c z m i e s z a n i n ą r a s , wszyły t y p c z ł o w i e k a , o g r o m n i 
n a s t ę p n i e s z c z e p y c z e r k e s k i e : A d i g e s i , I r o d n e g o i r a s o w o s k o m p l i k o w a n e g o 
A b c h a s i i t .d . W D o b r u d ż y , , na Wscho­
d z i e K a r y O m e r , koło C e r k e s - K o y dzi­
siaj j e s z c z e z n a j d u j e się o l b r z y m i cmen­
t a r z c z e r k i e s k i . , 

N a B a ł k a n y p r z y b y w a ł o t a k ż e m n ó ­
s t w o C y g a n ó w , z k t ó r y c h d z i s i a j j e s z c z e 
ży je t a m p ó ł t o r a mMjona. O s i e d l a j ą c s i ę 
w k r a j a c h b a ł k a ń s k i c h , C y g a n i e prze­
s t a j ą b y ć n a r o d e m k o c z u j ą c y m . P o c z ą t ­
k o w o m i e s z k a j ą n a p r z e d m i e ś c i a c h 
m i a s t , a s c z a s e m s t a j ą s i ę c z ę ś c i ą z a l u d ­
n i e n i a m i a s t s t o ł e c z n y c h . Z M a ł e j Az j i 
p r z y w ę d r o w a ł o t a k ż e m n ó s t w o L a k ó w 

i K u r d ó w , n a s t ę p n i e m n ó s t w o O r m i a n , 
k t ó r z y dz i s i a j s t a n o w i ą z n a c z n ą część 
l u d n o ś c i w s z y s t k i c h p a ń s t w b a ł k a ń -

łW 0' 
rózn 0' 

roi* 
i' 



„REPUBLIKA" ar. 354. Wtorek, 24 grudni* 1935 r. 3 

Czesi nadal wydalają polaków, 
k t ó r z y m i e s z k a j ą w C z e c h o s ł o w a c j i o d d z i e s i ą t k ó w l a t 

Mor. Ostrawa, 23 grudnia.| 69-letni Jan Gąska, zamieszkuje w 
(Pat) — W ostatnich dniach władze j Czechosłowacji 50 lat, mieszka u dzieci, 

czeskie wydaliły z granic republiki rze- j które są obywatelami czeskimi, 
reg obywateli polskich. Niektórzy z wy- Dzieci zwróciły się do wład* o pozo-
dalonych urodzili się lub od dziesiątków stawienie ojca, gwarantując jego utrzy-
iat mieszkali na obecnem terytorjum manie, nic to nie pomogło. 
Czechosłowacji. Oto ich nazwiska: Gajecki Franciszek, ur. w 1905 r. w 

Czechosłowacji. 
Mlostek Józef, zamieszkały od wie­

lu Jat w Czechosłowacji. 
Bogdan Michał, wydalony z rodziną, 

złożoną z żony i trojga dzieci. 
Bubik Franciszek, wydalony z żoną 

i dzieckiem. 

Morawska Ostrawa, 23 grudnia. 
(Pat) — Z wiezienia w Morawskiej 

Ostrawie, wypuszczono na wolność na-
skutek amnestji, 130 więźniów, skaza­
nych za przestępstwa z ustawy o ochro­
nie republiki. Wśród zwolnionych prze­
ważający procent stanowią polacy ze 
Śląska za Olzą. 

Tarcia wśród przywódców hitlerowskich 
N a d p r e z y d e n t P r u s b y ł o d s u n i ę t y od w ł a d z y 

Berlin, 23 grudnia. . ,zakończono i wskazano mu na niesto-
. (Pat) Niemieckie Biuro Informacyjne 
donosi: premjer Goering ogłosił nastę­
pujące zarządzenie: Nadprezydent i 
Przywódca narodowo - socjalistyczny w 
Prusach Wschodnich, Koch, ingerował 
w sprawie dyscyplinarnej, wobec czego 
został zawieszony w pełnieniu obowiąz­
ków. Gdy dochodzenie w jego sprawie 

sowność jego interwencji, nadprezydent 
Koch objął na mój rozkaz ponownie 
swe obowiązki. 
Wszystkie inne pogłoski na temat ustą­
pienia Kocha sa bezpodstawne. Nadpre­
zydent Koch cieszy się nadał pełnem 
zaufaniem kanclerza i swoich władz 
przełożonych. 

Londyn spowity w gęsiej 
Ruch w inśeście usrfcił ccsłBf«»wici<e 

Londyn, 23 grudnia, mochodów i ruch statków na Tamizie 
(Pat) — Londyn spowity jest dziś w j 

tęstej mgle. Komunikacja w mieście jest 
Wdzo utrudniona. — Przedświąteczny 

zamarł całkowicie. Mgla jest ciemno­
brunatna i tak zgęszczona, że w gwarze 
miejscowej nazywa się ją „zupą grocho-

'"Uch kolejowy uległ zupełnemu żarnie- wą". Zasięg mgły wynosi około 200 m i l 
S z a n i u , szosy są nie do przebycia dla sa-, w promieniu Londynu. 

P O W S Z E C H N Y 
Z A K Ł A D U B E Z P I E C Z E Ń 

W Z A J E M N Y C H 
ZAŁOŻONY W KOKU 1 8 0 3 

NAJSTARSZY, NAJWIĘKSZY I N A J Z A S O > 
BNIEJSZY ZAKŁAD POLSKI URUCHOMIŁ 
W R. 1 9 3 5 NOWE DZIAŁY UBEZPIECZEŃ 
U M O W N Y C H ( D O B R O W O L N Y C H ) 

O D KRADZIEŻY Z W Ł A M A ­

NIEM I RABUNKU • O P P O -

WIEDZIALNOŚCI CYWIL-
NEJ • N A S T Ę P S T W NIE­

SZCZĘŚLIWYCH WYPAD­

KÓW • USZKODZEŃ SA-

M O C H O D Ó W ( A U T O -

C A S C O ) 
POZATEM ZAKŁAD PROWADZI DZIAŁ 
UBEZPIECZEŃ UMOWNYCH OD OGNIA 
I GRADOBICIA 

RZ.U.WzAPEWN.A,na^(.iszł 

kalkulację składek; solidną likwidację 
szkód, szybką wypUtę odszkodowań. 
GDYŻ JAKO INSTYTUCJA 
PRAWNO-PUBLICZNA MA 
NA CELU DOBRO NAJSZER-
SZYCH WARSTW LUDNO­
ŚCI, - A -NIE OSIĄGANIE 
Z Y S K O W. 

centrala 
RZUW. 

mieści się w Warszawie 
Kopernika 36-40 gm wl 

7 N S P E K T O R A T Y WE WSZYSTKICH MIASTACH WOJEWJJPOWIAT. 

K . K . O . 
K O M U N A L N A K A S A OSZCZĘDNOŚCI 

P O W I A T U Ł Ó D Z K I E G O 

zawiadamia, iż z d n i e m 7 s t y c z n i a 1 9 3 6 r . p r z e n o s i s w e 
b i u r a , do nowego, obszerniejszego lokalu frontowego przy ulicy 

P I O T R K O W S K I E J 1 0 4 

T e l e f o n 2 2 1 - 4 2 

Godziny urzędowania od 9 do 15 bez przerwy, w soboty od 9 do 13 

P r z y j m u j e w k ł a d y o s z c z ę d n o ś c i o w e o d 1 z ł o t e g o 

Cieszące się powszechnem uznaniem naturalne 

Wina Krymskie i Kaukaskie 
S T O Ł O W E C Z E R W O N E : ^i^AuT"" *' * 
S T A L A l l / C D I A L C , Wytrawne: Rizllng Abrau Nr. 63, Cynandali 

I U %. U W C i D I M %m C . Nr. 64; Półwytrawne: Napareuli Nr 66, Muku-
zani Nr. 47; Pńłsłodkle: Czatyr Dag. Nr. 65. 

D E S E R O W E S Ł O D K I E : z , o t y M u s k a ł % % t t ^ % } ^ m Nr> 8S' 
Do nabycia w pierwszorzędnych handlach win j restauracjach. 

Zakończenie „czystki" w Sowietach 
10 p r o c e n t c z ł o n k ó w u s u n i ę t o z part.fi k o m u n i s t y c z n e ) 

Paryż, 23 grudnia. 
(Pat) — Havas donosi z Moskwy, i e 

w rezultacie „czystki", zarządzonej po 

ŁAŃCUCH BEZPRAWIA W GDAŃSKU 
Aresztowanie socjalistycznego posła do „Volkstagu" 

Zamykanie związków robotniczych 
Gdańsk, 23 grudnia. policyjnym 

(PAT) Pod zarzutem rozpowszech- chronnego. 
n 'ania nieprawdziwych wiadomości o 
ś r o d o w y c h socjalistach wywiadowcy 
Policji politycznej zatrzymali członka 
^dakcjl socjalistycznej „Danziger 
v °lksstimme", posła do Volkstagu Bro-
^a. Aresztowanie nastąpiło bczpośre-
u , , 'o po opuszczeniu przez niego gina-
r |u sekretariatu wysokiego komisarza 
|r'Si Narodów w Gdańsku. W prezy-
rj um policji poddano go następnie, mi-
^ nietykalności poselskiej, szczegóło­
wej rewizji osobistej. Jednakże źadne-
?° materiału kompromitującego nie zna 
£2>ono i poseł Brost został zwolniony. 
fj°*ył on jednak następnie skargę, za-
;ow 

za zarządzenie aresztu o-
Proces rozpocząć miał się 

no na ręce prezydenta policji, jak 
1 n a ręce prezydenta Vo1kstagu.-

Gdańsk, 23 grudnia. . 
t (PAT) Aplikant sadowy Ernest Hirsz 
• e r g w czerwcu r. b. .osadzony na roz­kaz prezydenta policji w areszcie o-

w dniu dzisiejszym, jednak ze wzglę 
dów formalnych odroczony jest do dnia 
13 stycznia 1936 r, 

*# 
Gdańsk, 23 grudnia. 

(PAT) Równocześnie ze zlikwido­
waniem socjalistycznego powszechne-

go związku robotniczego, prezydent po 
licji gdańskiej rozwiązał, jak wiadomo, 
socjalistyczny związek pracowników 
kolejowych i rady portu. Obecnie jed­
nak powyższe zarządzenie prezydenta 
policji gdańskiej zostało cofnięte, 
zamordowaniu Kirowa z początkiem ro­
ku 1935, wydalono z partji komunistycz­
nej około 10 procent jej członków. — 

Pogrzeb ś.p. Antoniego Anusza 
N a d g r o b e m p r z e m a w i a ł p . p r e m | e r K o ś c l a ł k o w s k i 

Warszawa, 23 grudnia 
(Pat) W dniu 23 grudnia odbył się 

w Warszawie pogrzeb ś. p. Antoniego 
Anusza, wybitnego uczestnika walk o 
niepodległość, b. posła na sejm. b. wice­
prezesa Państwowego Banku Rolnego, 
prezesa warszawskiego Tow. Kredyt. 
Po mszy żałobnej w kościele Zbawiciela, 
odprawionej przez ks. Korniłowicza le n 

r n n n y m , wniósł skargę do najwyższe dukt żałobny wyruszył na cmentarz po-
s

 1 sądu gdańskiego. Jest to pierwsza wązkowski, gdzie złożono zwłoki ś, p. 
D r awa, wytoczona przeciwko władzom 1 Anusza w grobie rodzinnym. 

KO 

.Prawda" donosi, że większość wydalo­
nych stanowią b. żołnierze armii Kołcza-
ka, „kułacy" zwolennicy Trockiego i Zi-
nowjewa. Tych ostatnich wykryto m. in, 
wśród nauczycielstwa i ciała profesor­
skiego, 

• • ł a * * r t > i f t n r — - - - - -

B K P U ł N l e 

APTEKA 
MAZOWIECKA 
P C A * S U l t P l U ł K I f O O 
WARSZAWA, M A I O W I Ł C K A 1 0 

s s seeeeaeeseeeoeeseoeeeeeeeeee* 

z g o n Sarrazlna 
wielk iego przylać e h Pclskl 

Lyon, 23 grudnia. 
(Pat) W Lyonie zmarł po dłuższe! 

chorobie Gabriel Sarrazin. znany autor 
W pogrzebie, oprócz rodziny, wzięli' szeregu dzieł filozoficznychi wielki pr«r-

Kościałkowski. mini- jaciel polski, którego książka P. t. „Le udział: premjer 
strowie Górecki i Świętoslawski. gene 
ralicja, członkowie izb ustawodawczych, 
naczelne władze Związku Strzeleckiego, 
prezesi i dyrektorzy banków państwo­
wych i t. d. 

Nad mogiła pierwszy przemawiał |>. 
premjer Kościalkowski. podkreślając 
wielkie walory serca i ducha Zmarłego. 

Po przemówieniach złożono na mo­
gile wiele wieńców. 

Grand Romantique Polonais" z przed­
mową prof. Zdziechowskiego, wydana 
w okresie największego zbliżenia mię­
dzy Rosją carską a Francją, odbiła się 
żywem echem wśród sfer intelektual­
nych państw przedwojennych, jako pro­
test tej grupy przyjaciół Polski, która 
nie zgadzała się na zbliżenie z Rosją 
z pominięciem sprawy polskiej; 

http://part.fi
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U w a g a n a A u s t r i ę 
W czasie gdy wszystkie oczy skie-, 

rowane były na Londyn, Rzym i Gene­
wę, uwadze powszechnej uszła mała ' 
depesza z Berlina: przybył tam z Wie- ' 
dnia p. von Papen i przez bite (nb. pro­
szę to rozumieć w przenośni) cztery 
godziny rozmawiał z p . Hitlerem. Częś­
ciowo w obecności p . Neuratha, mini-j 
stra spraw zagranicznych Rzeszy, częś­
ciowo tylko we dwójkę... Skoro ppJ 
Hitler z von Papenem mówią, wypra-j 
szając z pokoju ministra spraw zagra­
nicznych — temat musi być nielada... j 

Ważymy się tutaj na stwierdzenie, 
że tematem tej poufnej rozmowy mu- 1 

siały być austrjackle stosunki we-j 
wnętrzne. Sprawy międzynarodowe au­
striackie omawiano w obecności p. Neu-] 
ratha — mógł 1 powinien był o nich 
wiedzieć. Ale co innego rozwój wypad-j 
ków w samej Austrji: wykracza . to po-; 
za kompetencje p . Neuratha, albowiem 
dotyczy istoty hitleryzmu, lako takiego,! 
a to jest ważne n ie ty lko dla Austrii, alej 
przedewszystkiem dla Niemiec. Kto wie, ' 
czy pewne procesy społeczne w reży­
mie faszystowskim a la austriacki nie 
będą miały podobnego przebiegu w 
Niemczech? Oto jest n a j w i ę k s z y 
s e k r e t i rzecz • najbardziej z a-
s t a n a w i a j ą c a. Dlatego wypro­
szono p. Neuratha za drzwi... 

* * * 
Urzędowe statystyki austrjackie ogła 

szają cyfry produkcji, obrotów handlo­
wych, z których wynika, że w kraju: 
lepiej się dzieje, aniżeli dawniej. Liga 
Narodów dopomogła finansowo, jeszcze' 
lepiej dopomogły banki,,francuskie.;ta] 
najlepiej dopomogli Włosi. Rzeczywiś­
cie produkcja austrjacka wzrosła. Sko­
ro jednak tej produkcji przyjrzymy się 
bliżej, okaże się, że Jest to produkcja 
charakteru zupełnie... swoistego. Fabry­
ki — wielki przemysł — należą w 80% 
do obcego kapitału. Zamówienia — 
przeważnie na sprzęt bojowy i amuni­
cję. Pod Wiedniem wyrabia się koszulki 
do granatów i łuski do nabojów kara­
binowych. W Styrji świetnie funkcjonu­
je fabryka masek gazowych. Trochę tej 
produkcji idzie do Niemiec, ale prze­
ważna część do Włoch. 

Wprawdzie i przytem zarabiają ro­
botnicy, ale płace Ich są naprawdę gło­
dowe. Chłop austriacki nietylko nie za­
znał poprawy, ale, odwrotnie, powodzi 
mu się coraz gorzej, jeszcze gorzej, ani­
żeli w roku 1931-32, kiedy uważano w 
Austrji, że nasilenie kryzysu jest naj­
większe. Nielepicj jest proletarjatowl 
miejskiemu. Jak zwykle przy gnilnych 
procesach społecznych występuje w 
Austrji najaw przeraźliwa pauperyza­
cja najszerszych. mas 1 dobrobyt, wyso­
ki dobrobyt nielicznych Jednostek. Cóż 
z tego, że na Kartnerstrasse i Mariahil-
ferstrasse mienią się wys tawy tysiącem 
kolorów i blasków, że artykuły zbytku 
cieszą się pokupem cieniutkiej wars twy 
zamożniejszego mieszczaństwa, — kie­
dy w okręgach robotniczych nędza Jest 
wprost bezgraniczna?... 

Austrja jest niewielkiem państewkiem 
na mapie świata. Analiza jednak sytu­
acji w tym kraju pozwala na szerokie 
jej komentowanie i wyciąganie wnios­
ków, których treść wykroezać może 
łatwo p o z a ausfrjaekie granice. 

U s t r ó j , k t ó r y panował i panuje w 
A u s t r j i j e s t czemś zupełnie swoistem; 
c o ś w r o d z a j u f a s z y z m u , ale to nie fa­
s z y z m w znaczeniu w ł o s k i e m , c z y t e ż 
n i c m i e c k i e m . W i d z i m y t a m kolosalną 
r o l ę i wpływ Kościoła, silne f . r . p a r c i e 
państwa ausii-jackiego przez Włochy, 

przesiąkanie „ideologji' hitlerowskiej 
do najszerszych mas lud.i wych... Tc 
procesy trwają już conajmniej od 3 lat 
a wszystkie zdradzają wysokie napięcie. 
Jaki jest rezultat tej h i 11 e r y z a c j i 
i m u s s o l i n i z a c j i Austrji 
oczyszczonej w każdym razie z oficjal­
nych wpływów socjalistycznych? Re­
zultat jest fatalny. 

Od czasu, kiedy zmienił się reżym 
w Niemczech wydawało się, że w ten, 
czy inny sposób Austrja musi wpaść 
w orbitę wpływów niemieckich popro-
stu drogą shitleryzowania 100% lud­
ności austriackiej. To się wydawało tak 
jasne, jak słońce. Okazało się, że były 
to p r z y p u s z c z e n i a n i e p r a w ­
d z i w e . 

Ruch narodowo - socjalistyczny w 
Austrji dzisiaj nie odgrywa poważnej 
roli. Po kilku próbach puczu, które do­
prowadziły do zamordowania Dollfussa 
okazało się, że „góra" ruchu narodowo-
socjalistycznego została zupełnie sko­
rumpowana, a „doły" szybko otrząsnę­
ły się z frazeologii nazistycznej pod 

remberg, został mocno wstrząśnięty wj „dołu", przeniknęli 
posadach. Sam książę jest namiętnym 
zwolennikiem Mussoliniego, a rząd 
austrjacki zależny jest pod względem 
finansowym, gospodarczym i politycz­
nym od Włoch. 

Dzisiaj Austrja przeżywa okres wy­
sokiej koniunktury wojenne], ale niewia­
domo, czy jutro Włochy będą w stanic 
karmić i opiekować się swoim wiedeń­
skim pupilem. Coby się stało z Austrja, 
gdyby pewnego dnia Mussolini odmówił 
poparcia w tak. szerokiej mierze, jak to 
się obecnie dzieje? Reżym austrjacki 
wśród samej ludności Austrji nigdy nie 
miał szerokiej podstawy. Dzisiaj prze-

również robotnic 
zrzeszeni w związkach chrześcijański 

Ten proces nie jest nieśwfadotiiV 
Jeżeli rozmawia sie z robotnikami 0 

światopoglądzie narodowo - chrześcijań' 
skim i wytyka im się, iż współpracuj 
w tajnych związkach z komunista"1' 
przechodzą oni nad tym zarzutem d° 
porządku dziennego. Jasne jest jedn^ 1 

że całym ruchem kierują zarówno ort 8 ' 
nizacje, jak i „ideolodzy" komunisty^' 
ni. 1 to jest najbardziej charakterystyk' 
ne i niebezpieczne dla istnienia Austrl* 
w dzisiejszych formach państwowych ' 
społecznych. 

Co będzie tam jutro N— niewiadomo 
żywa się, coraz bardziej odczuwa się Los świata nie rozstrzyga się w Austrji-
jego obcość i brak związku z Istotnemi,1 odwrotnie, los Austrji może być łatv° 
naturalnemi tendencjami austriackiego zmieniony środkami, które z punktu 
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społeczeństwa. 
* • 

Tutaj musimy zanotować rzecz, któ 
rej najmniej należałoby się spodziewać 

dzenia historycznego mogą być nazwa' 
ne środkami sztuczneml. Austrję moi"' 
wziąć na utrzymanie dziś Włochy, juh"0 

Francja, pojutrze Niemcy, kiedyindzl 6 ' 

marksistowskie. Trzebi to powiedzieć 
otwarcie. Okazało się, że rzeź robotni 

wpływem tego, co się stało w samych^ k ó W i przeprowadzona przez Dollfussa 
Niemczech. Robotnik, chłop i drobny, n r e złamała frontu robotniczego. Związ-
mieszczanin austrjacki widzą, że poło 
żenię tych wars tw w Niemczech nie­
tylko „się nie polepszyło, ale pogorszy­
ło się nawet. Pocóż więc wciągać się 
w nieszczęście „Anschlussu". albo sta­
rać się o transplantacje „ideologji" hit­
lerowskiej do Austrji? 

Dzisiaj już nawet rząd austrjacki nie 
baczy tak bardzo na propagandę nie­
miecką w Austrji, gdyż i tak wiadomo, 
że nie wyda ona tych owoców, na któ­
re liczą panowie z Berlina 1 Monachjum 

; Ale i sam reżym, wśród którego naj­
wybitniejszą rolę odgrywa książę Stah-

ków wolnych w Austrji niema,, są tylko 
związki państwowe. Tcmi związkami 
robotnicy sio nie interesują., ale rówiu-
cześuie kwitną związki tajne, w których 
— podkreślamy to z naciskiem — ro­
botnicy chętnie płacą składki. 

Pewien dzic.inikarz angielski, który 
niedawno baii-il zbliska tę sprawę, zda­
je relację w „The Currcnt History" 
Stwierdza on. że drogą wzajemnej 
osmozy nastąpiło faktyczne zjednocze­
nie frontu robotniczego w Austrji. Po­
łączyli się nietylko. socjaliści i komu-
niści, ale do tego frontu, i to właśnie od 

W Austrji wzrastają wpływy lewicowo-' znowuż Anglją, ale bieg procesów spo­
łecznych da się zaobserwować w Austri' 
bardzo dokładnie, a analiza tego bie.^ 
wykaże, że mogą one być bardzo podo* 
bne do procesów społecznych w innycf 
krajach. Od długiego czasu świat P0* 
zbawiony jest ścisłych informacyj 0 

tem, co się dzieje w Niemczech, ale k*° 
wie, czy losy rozkładu społecznego po* 
pozorem sztucznie skleconej jedności dl* 
będą takie same, Jak w Austrji? 

To są pytania niepokojące. Nie v T 
czerpują one zagadnienia austriackiego, 
które jest bardzo obszerne i interesując*' 
Ale wystarcza, jako temat do kilkugo­
dzinnej rozmowy p. Papena z p. Hitle> 
rem. 

CZESŁAW OLTASZEW8KL , 

* to 
V 

D, 

*e za 
U 

lii; 
12. nal 

h a u 

5* |ei 
ona 

WOJSKA ABISYŃSKIE POD AKSUM 
6 godzinna bitwa na froncie północnym. — Walki 

toczyły się na białą broń 
Warszawa, 23 grudnia. | jąc urzędowy komunikat marszałka Ba- 'udział 5000 ludzi. Oddział abisyński 0»j 

(Pat) — P. A. T. podaje następujący i doglio, donosi, że bitwa toczyła się pod łował otoczyć i odciąć od głównych 
komunikat o położeniu na frontach Abi- ! Mariam-Kwarar. Jest to miejscowość, J włoskich te oddziały włoskie, które 
synji w dniu 23 grudnia: J leżąca nieco na północ od Addi-Abbi, j dalszym ciągu czyszczą Tembien. 

W przededniu świąt, na froncie pół-1 które wymieniono w urzędowym komu-
' nikacie włoskim. Miejsce walki znajdu­

je się na północo-wschód od Makalle, w 
odległości ok. 50 km. w linji prostej. — 

walce ze strony abisyńskiej brało 

nocnym nie zapanował spokój. Urzędo 
wy komunikat włoski doniósł o zaciek­
łej walce w prowincji Tembien, w okoli­
cy Add-Abbi. Agencja Stefani uzuocłnia W 

P r z y w ó d c y S c h u f z b u n d u n a w o l n o ś c i 
WIEDEŃ, 23 grudnia. 

(PAT) Dziś ogłoszono amnestię dla 
b. uczestników powstania „Schutzbun-
du" w lutym 1934 r. 

Na mocy tej amnestji wypuszczeni 
zostali z więzienia major Eifler, kapitan 

Loewe T inni byli przywódcy socjali­
stycznego „Schutzbundu", którzy ska­
zani zostali za kierowanie rozruchami 
w lutym 1934 r. na długoterminowe wię­
zienie (10 do 20 lat). 

Wielka demonstracja w Meksyku 
p r z e c i w k o p o w r o t o w i b. p r e z y d e n t a C a l l e s a 

Meksyk, 23 grudnia. , cześć prezydenta Cardenasa. Tłumy ze-
Pochód 80.000 włościan i robotników; brane przed pałacem prezydenta, doma 

gały się wydalenia z Meksyku Callesa i 
Moronesa. 

Prezydent Cardenas wygłosi ł z bal­
konu swego pałacu przemówienie, dzię-

j kując manifestantom za dowody wier-

udał się pod pałac prezydenta Cardena 
sa, by zaprotestować przeciwko powro­
towi do Meksyku Callesa. Dom Callesa 
i mieszkanie jego zwolenników były 
strzeżone przez policję. 

_ Meksyk, 23 grudnia, j ności. Prezydent dodał, iż Meksyk 
Wielka manifestacja, wymierzona) wszedł w okres poszanowania instytu-

przeciwko Callesowi odbyła się w naj-,'cyj państwowych. Rząd będzie dbał 
zupełniejszym porządku. Manifestanci • przedewszystkiem, by klasy r o b o t n i c ę 
przez c^s . dju&gy. waąogjlj ok^yjt i ^ ' z ^ j y . a^ffifflgi l | & t W 9* »ależy. 

Gdy 
oskrzydlający ruch wojsk abisyńskich ** 
szedł już dosyć daleko, wojska włoski' 
rozpoczęły kontratak. Bitwa trwała ° 
godzin bez przerwy. Zaciekłe walki ' t° ' 
czyły się na białą broń. Abisyńczycy-
według relacji włoskiej, opuścili poczuj' 
kowo Mariam-Kwarar, a później i Ado1* 
Abbi. Według relacji włoskiej, abisY1?' 
czycy ponieśli w walkach bardzo ciężk'*-
straty i cofali się w rozsypce. Wed!"1* 
informacyj ze źródeł angielskich, po rr»z 

pierwszy od początku wojny w AbisY'1!1' 
włosi zastosowali w tei bitwie artylerię 
górska, ro-slawioną na szczytach dokorl 
ła Add-Abbi. Abisyńczycy cofnęli V1* 
do doliny Tauąua. Oddziały abisyń^'? ' 
które walczyły w tej bitwie, sk ładvA *>i 
według informacyj angielskich, z wo m 
Dedjasmacza Imiru, a także z cześć" 
wojsk abisyńskich, które na ńccz^fcd 
zeszłego tygodnia, brały udział w we­
kach wzdłuż rzeki Takazze. Na czu-e 

tych ostatnich, znajdował się jako fitą11', 
rari, 12-letni syn rasa Ajelu. 

Źródła niemieckie donoszą z Add' s ' 
Abeby, że w zachodniej części fron*"1 

północnego, poszczególne oddzialv w? 
syńczyków posuwają się naprzód * " c 

nawet patrole wywiadowcze pVsvńs'* i e 

widziano w odległości 6 kim. od A.UsdW' 

S i E 4 ) 
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m i l s z ą przodujący 3 zakresowy 

W i a z d k ą — R A D J O - O D B I O R N I K . . E Ł E K T R I T 
d a m a c h n a p o c i ą g s o w i e c k i 

n a t e r e n i e M a n d ż u k o . — 180 o s ó b z a b U y c h 
Londvn 23 rudnia. 7urzędników sowieckich zarówno wojsko 

wych, jak i cywilnych. 
.Wojskowe władze sowieckie zarzą­

dziły natychmiast otoczenie kordonem 
wojsk stacji Pogranicznaja. i okolic i 
przeprowadzają wielką obławę w poszu 
kiwaniu sprawców katastrofy. 

* Mandżu-Kuo dokonano katastro­
f o w następstwach zamachu bombo 

n a P o c U g sowiecki. 
Niedaleko miasta Pogranicznaja, sta-

V l ż ą c e j już na terytorjum sowieckiem 
(chwili przejazdu pociągu pośpieszne-
f1 Wyleciała w powietrze znaczna część 
r)'Pu. Znajdujący się w pełnym pędzie 
urM wyskoczył z szyn. 
L« katastrofie zginęło 130 osób. Ża­
rcie kilkunastu ludzi wyszło z nie-
**Cścia tylko z ranami. Wśród zabi-
^ n a j d o w a ć się ma szereg wyższych 

A S P I R I N A 
wyrabiana o b e c n i e w kraju, 

** * « . 
We wuysfkkh aptekach nabyć można . t \ F" 
pudełko zawierajęce 20 lablelek Juz zs . Z l • AM e £• <~J 

pudełko zawierające 6 lablelek Jui za z ł . 0 . 9 0 

H E H R : "naNowość w K o s m s t y c e 

F r i g o l i t 
woda kolońska w stałej formie 

w y g 0 f n p r a k t y w " a 

* torebce Pani, 
w kieszonce Pana 

w p o d r ó ż y 
w k a w i a r ń ! 

e zapachy na dancingu 
Laseczka równa się 600 gr. wody 

h Eug. Matula, Sp. z o. o.. Kraków. 
" n a b y c a we wszystkich składach dróg. 

1900 przedsiębiorstw państwowych 
Specjalna komisja bada problem etatyzmu w Polsce 

Warszawa, 23 grudnia. 1 kowego). 
Problem etatyzmu, 10 stycznia 19361 2) Kwasu azotowego o 8 proc. (przez poro 

roku znajdzie się na warsztacie prąc ba­
dawczych i opiniodawczych. Ukonstytu 

tautemps — następcą 
Herriota 

. Paryż, 23 grudnia. 
l°at) — Rezygnacja Herriofa ze Sta­

W S K A prezesa parlji radykalnej uwa-
KJJJ jest za ostateczną. Potwierdza to 

.'Wa do Herriota „Ere Nouvelle", 
L S wyraźnie zaznacza, że naskutek 
I-*0 staje się ąklualna .sprawą ,pbsA'$zc-J 
f. stanowiska prezesa partii radykał-
P - D z i e n n i k , w y s u w a kandydaturę Chcui 
P p s a , cresiącego ffł^ ^mrfsf^popularno-
fow partji. 
PJOOC<X>OC<XJOfXXXXXX)COCOOOCXXX:0 

- W A R S Z A W A 
H o t e l , , s a v o y " 

N o w y Ś w i a t 5 8 
^fttrum miasta. Komfort. Cnny niskie. 

j^Dla pp. wojażerów specjalne ulgi. 

Szwajcaria ogranicza 
w y j a z d y 

s ^ych obywatel i d a N emiec 

Uje się specjalna komisja, złożona z 
przedstawicieli prywatnego życia gospo 
darczego, która zajmie się zbadaniem 
całego zespołu przedsiębiorstw państwo 
wych i poddaniem ocenie ich działalno­
ści i celowości gospodarczej. 

W skład tej komisji wejdą najwybit­
niejsi fachowcy. 

Według obliczeń prowizorycznych, 
ogólna ilość przedsiębiorstw całkowicie 
państv;cv/ych oraz tych, w których Pań 
s two jest zangażowane mnici lub więcej 
poważnie — vry:iosi ok. 1900. 

Według oświadczenia min. przemy­
słu i handlu, przedewszystkiem poddane 
zostaną badaniom te przedsiębiorstwa, 
których działa/ność produkcyjna i han­
dlowa zbyt jaskrav/o wykazuje brak 
podstaw gospodarczej celowości . —. W 
niedalekiej już przyszłości państwowe 
wytwórnie w szeregu działów wytwór­
czości przestaną konkurować z produk­
cją p-ywatną. . 
XĄmi I ,. m»tffr r ."'-o^-i-r, 

.'Howa Msta; lowiifdw 
o b j t y c h r e d i i k c ą n ć r t 

Warszawa, 23 grudnia. 
(PAT) Ministerstwo przemysłu i handlu ko-

zumienie kartelowe dwóch przedsiębiorstw) 
3) S i d y amoniakalnej o 8 proc. (przez poro­

zumienie kartelowe 2-ch przeds.). 
4) Sody kaustycznej o 8 proc- (przez poro­

zumienie kartelowe 2-ch przeds.). 
5 ) Karbidu o 8 proc (przez kartel tod na 

zwą: centralne biuro karbidowe). 
6) Salmiaku o 10 proc. (przez porozumienie 

kartelowe 2-ch przeds.). 
7) Eteru siarkowego o 15 proc. (przez poro 

zumienie kartelowe 4-ch przeds.). 
8) t lenu: a) o 15 proc dla odbiorców ka 

tegoryj 1 — 3, t. j . rzemieślników i drobnego 
przemysłu itp., b) o 6 proc. dla odbiorców kate­
gorji 4-ej, t- j , większe fabryki przemysłowe. 

9) Wanien żeliwnych emaliowanych o 10 
proc (przez kartel p- n. buro sprzedaży wy­
robów sanitarnych emaliowanych). 

10) Wyrobów żeliwnych, porcelanowo-ema-
Ijowanych o 15 proc. (przez^ten sam kartel). 

. 11) Fajansowych wyrobów sanitarnych: a) 
umywalki, itp- o 10 proc, b) galanteria o 20 
proc-, c) dla" P. K. P. o 15 proc. (przez kartel 
p n. centralne biuro sprzedaży wyrobów cera-
miczno-sanltarnych). 

. 12) Wyrobów kamionkowych (rury, fasony 
kanarzacyjne :'tp.) o 10 proc. (przez kartel p. n-
centrala sprzedaży wyrobów kamionkowych)-

13) Maszyn kuchennych kamiennych o 20 
proc. (przez porozum- kartelowe 2-ch przeds-). 

14) Szkło o 25 proc. (przez poroz. kartel- 6 

I e N a r c i s s e B l e u 

Julahuej 
nawy 

uodakuiatoua 
perfumy 

i puder 

liiiinikuje, !ż w końcowej akcji, dotyczące] ob- , przedsięb.). 
nlżki cen artykułów skartclzowanych, zostały 15) Wyrobów jutowych o 7 proc (przez 
obn'żcne ceny następujących towarów: kartel p.' n. biuro sprzedaży wyrobów fabryk 

1) Kwiisu siarkowego, o 15 proc. (przez kar-j jutowych), 
teł p. n. Zjednoczenie sprzedaży kwasu si.it- 16) Siatek żarowych o 10 proc. dla P. K. P-

«Sai»BI L YIBBIBKain iB>BBDSHIBI 
o 20 proc. (przez poroz. kartel. 3 przeds). 

17) Kabli ziemnych: a) slaboprądowe o 7 
proc, b) silnoprądowe. o 18 proc (przez kartel 
p. n- biuro ewidencyjne polskich fabryk kabli 
ziemnych). 

18) Tektury falistej i wyrobów z tej tektu­
ry: a) tektury o 15 proc, b) wyrobów o 10 
proc'- (przez' poroz. kartel. 4-ch przeds-). 

19) Części kutych dla potrzeb P. K. P. przez 
ponzumienie kartelowe 2-ch przeds- o 10 
proc. 

0 « • .*, » M • 3 • • * 

G r y ź i f c a 

p ł u c 

Jest nieubłagalna I coroczire, nie robią 
różnicy dla płci, wieku i stanu pociąga 

• bardzo wiele ofiar-
Przy zwalczaniu chorób płucnych, bron-
ch tu, grypy, upurczywejro INĘCZĄCEKI 
kaszlu itp. stosują p- p, Lekarze „Balsam 
Trikolan-Age", który ułatwiające wydzie­

lâ nj e_się_pjw^nj^_usuwa_k ii^zcL^ 

ś n i e ż n e w c a ł e j Europie 
Przerwana tarakaiia kolejowa w Jugosławii. — Silne mrozy we Francji 

Żywiec, 23 grudnia. | Rabka-Zdrój, 23 grudnia. 
(Pal) — W Beskidzie żywieckim pa- (Pat) — Bardzo obfite opady śnieżne 

da od piątku śnieg, który kilkunastocen- dni ostatnich, stworzyły w rejonie Rab-
tymetrową warstwą pokrył góry. ' ki-Zdroju, znakomite warunki śnieżne 

Berlin, 23 grudnia. 
'Pat] — Po przerwaniu rokowań o 
e dłużenie wygasłej dnia 15 b. m, unio 
' turystycznej niemiecko - Szwajcar­

ii 1. rząd Szwajcarii zawiadomił, że 
Panicza do 5 milionów Ir. szw. globalną 
t^S dewiz dla turystów, wyjeżdżają-

" z Szwajcarii do Niemiec na okres 
|" lS stycznia 1936 r. Wobec tego, rząd' 

kiecki wydał zarządzenie o niewyda! • Paryż, 23 grudnia. 
, n i u zezwoleń obywatelom niemieckim' (Pat) — Wbrew przewidywaniom kół 
^ ^ a z d c l ^ S z w a j c ^ parlamentarnych, w czasie dz 

D e b a t a w I z b i e D e p u t o w a n y c h 

Pt toiny zagrożone 
^ w r ó c q s i c ; «b> i ^ « » m r B c » T c H c p A D n e r c j I f l 

Nowy Jork, 23 grudnia. ( czc bogaclwa mineralne, dotychczas zgo 
ła nietknięte. Filipińczycy już dzi:'; przy­
chodzą O J przekonania, że nie mają żad 
nej szansy obronienia się przeciw Ja­
pończykom i że jedynie Stany Zjedno­
czone mogą je ocalić przed lesem Man-
dżukuo. 

p r z y b r a ł a n i e p o m y ś l n y o b r ó t d la rządu L a v a l a 
dyskusji w senacie nad uchwalonemi 
przez izbę ustawami, dptyczącemi lig, 
debata przybrała niepomyślny dla rządu 
obrót. Poprawka sen. Lesache, przywra 
cająca pierwotny tekst projektu rządo­
wego, została bowiem odrzucona 179 gło 
sami przeciw 111. J; 

% ^ — Właściciel trustu prasowego 
Ir Howard nadesłał sprawozdanie z 

Filipińskich, gdzie brał udział w 
jC*Ystościach inauguracji niepodległo-
(k. Howard twierdzi, 'że Filipińczycy 
L

t, Z n szybko sami zwrócą się do Kon-
vf Sianów Zjednoczonych z prośbą o 
j ' lęcio i c h w poczet stanów Unji. — 
tiij^m Howarda, każdy rozumny Fili-
itc.*Yk musi sobie zdawać sprawę z 
C* c. c.gp wyspom niebezpieczeństwa 
\ ^ s kiego. Niebezpieczeństwo to wy-
i|j .^ietylko z geograiieznego położenia 
'r^.'11! ale orzedewszystkiem z tego, że 
'tyJ^lag ten jest jednym z najbogat-
^jf.!.krajów świata. W istocie posiada­
ją ''Piny nietylko najbardziej na świe-

^ r o d z a j n ą glebę, nie tylko olbrzymie 
c l Wa rolne, ale także większe jesz-

dla narciarzy. Warstwa śniegu w Rabce 
wynosi 60 cm. w* okolicznych górach oko 
ło 1.50 m. 

Białogród, 23 grudnia. 
(Pat) W całej Jugosławji od kilku dni 

pada gęsty śnieg. Poziom rzeki Wardar 
w południowej Serbji podniósł się znacz 
nie, wody zalały częśc iowo m. Skopljc. 
Również inne rzeki wzbierają. W kilku 
miejscowościach Serbji południowej, ko­
munikacja kolejowa iest przerwana. 

Paryż, 23 grudnia. 
(Pat) — Z wielu miejscowości Francji 

nadchodzą wiadomości o silnych mro­
zach. Szczególnie niską temperaturę za­
notowano w okolicach Belfort, gdzie te«n 
neratura spadła do 20 st. w Chalons Sur 

Następnie senat uchwalił art. 1 pro-; Mer — 10 st 
jektu w brzmieniu komisji senackiej, w 
myśl którego, rozwiązanie organizacyj 
bojowych i paramilitarnych, może nasłą 
pić w drodze dekretu prezydenta repu­
bliki, podpisanego na wniosek rady mi­
nistrów. 

Zalepiony statek „Alfred Wlm" 

Wskutek panujących mrozów, w de­
partamentach północnych przerwano że 
glugę na zamarzniętych kanałach. 

Niemcy jugosłowiańscy 
n i e c h c ą b y ć n a r z ę d z i e m 

h i t l e r o w c ó w 
Białogród, 23 grudnia. 

(Pat) — W Nowym Sadzie, odbył się 
kongres niemców jugosłowiańskich. — 
Kongres ten miał przebieg bardzo burz­
liwy, ponieważ grupa niemiecka z pod 
znaku dr. Awendera. . zwolennika idei 
narodowo - socjalistycznej prolcslowała 

^ « » « r f S l H l H C J W f J T. < S » t » B | K '•! 

(P ,M Al,,- W r t 2 3 ^ n ^ umożliwią Uchtugóm szybsze wydo 
n , f . r / » C | , ratunkowa slalku bycie. Nurkowie nadal uszcze ln iać roz 

„Otto Alfred Muciler" trwa. Holowniki bity kadłub Nn«lciił»LR ..«:i Ł W I 
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WJ KAZANIA 
ZfcA PRZEMIANA MATERII 
CHRONICZNE ZAPARCIE 
KATARY ŻOŁĄDKA I KlfZEK 
mt.Gfc: w A » / z A w A 

: V / W I AK T 

C H O L E K I N A Z A 
H • NIEHOIgWJKIEGO 

W / K A Z A N I A 
K A M I E N I E Ż Ó Ł C I O W E 
X O L T A C Z K A . 
A R T R E T Y Z H 
A P T E K I i i K L A P Y A P r E G Z N E 

B R O f Z U R Y B E Z P Ł A T N I E 

Wigilja, Irminy 
Naroilzonle «Jbr. P, 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Ubyło dnia 

7.43 
15.28 
7.05 

14.25 
7.43 

10.27 
o o o o o o o o o o c o o o c < x x x x x > c o o c x x y x ) O G 

P A S Y 
uwysmuklające do sukien wieczorowych 
specjalne modele staników balowych 
(niewidoczne) La Truaue i Opera Night 

poleca 

„D I V O " 
PIOTRKOWSKA 114. 

OCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX) 

Ż y c z e n i a noworoczne 
dla P. Prezydenta, Rządu I p. 

Wojewody 
Dorocznym zwyczajem Pan Woje­

woda Aleksander Hauke-Nowak będzie 
przyjmował życzenia noworoczne w sali 
recencyjnej Urzędu Wojewódzkiego w 
dniu 1 stycznia 1936 r. o godz. 12-ej. 

Wszystkim Czytelnikom i Przy­
jaciołom naszego pisma życzymy 
z okazji B o ż e g o N a r o d z e n i a 

Wesołych Świąt 
R c t ł f ó f e ć i c i 

Drobne wiadomości 
TYFUS PLAMISTY Jeszcze nie wygasi w 

Łodzi. W ubiegłym tygodniu zanotowano znów 
jeden wypadek. Nadto zarejestrowano 13 wy­
padków tylusu brzusznego, 39 przypadków pło­
nicy, 22 przypadki błonicy, 14 przypadków odry, 
7 przypadków róży, 6 przypadków krztuścea i 
4 przypadki gorączki połogowej. 

* * 
KUPONY POŻYCZKI NARODOWEJ reali­

zowane będą już w przyszłym tygodniu. Posia­
dacze pożyczki narodowej otrzymają w stycz­
niu należność za czwarty kupon w sumie po 
zł. 1.50 za każdą obligacją 50-złotową. Wyplata 
należności rozpocznie sią od -2-go stycznia. 

TERENY NARCIARSKIE W ŁODZI zosta­
ją otwarte w dniu 26 grudnia, a. wiąc w drugim 
dniu świąt. Tereny te, położone w Łagiewni­
kach, bądą dostąpne dla najszerszych rzest lud­
ności miasta. Zarząd miejski zapewnił komu­
nikacją autobusową — odjazd z ul. Harcerskiej 
róg Brzezińskie*. , 

** 
BEZPŁATNY KONCERT dla członków 

związków pracowniczych organizuje miejski wy­
dział oświaty 1 kultury wespół z łódzkiem to­
warzystwem muzycznem i łódzką orkiestrą. fil— 
harmoniczną. Koncert ten, trzeci z cyklu, odbę­
dzie sią w dniu 29 grudnia o godz. 11.45 w sal! 
teatru „Rozmaitości". 

* • 
REJESTR POBOROWYCH rocznika 1915 

wyłożony . zostanie do publicznego przeglądu 
w okresie od 2-go do 15-go stycznia w biurze 
wojskowem zarządu miejskiego przy ul. Piotr­
kowskiej 165. Zainteresowani mogą przęirzeć 
rejestr i poczynić w nim ewentualne poprawki. 

** 
DODATKOWA KOMISJA POBOROWA dla 

P.K.U. Lódf-Miaslo II urzędować będzie w dniu 
28 b. m. w lokalu biura wojskowego dla pobo­
rowych rocznika. 1914 i starszych, zamieszkałych 
na terenie 1, 4, 6, 7. 10, 12, 13 1 14 komisaria­
tów policji. 

Ci, k t ó r z y ś w i ą t nie n a : 
Żołnierz na nosterunku* oolicianŁ strażak i kole Żołnierz na posterunku, policjant, strażak 

czuwają nad nąszem bezpieczeństwem i 
kolejarz-

i- • 

b".if'' , ; 

d n . 2 7 ' 

- - v / i y n j n e p 

i j / s ą & a s i ę w 

g o I b . s n . 

„ R e p u -
p i ą t e k , 

Dziś, około godziny ósmej wieczorem 
powoli zatrzyma się wielka machina ży­
cia miejskiego. Wigilja. Na cztery spu­
sty zamkną się wszystkie przedsiębior­
stwa, lokale rozrywkowe. Umilknie 
charakterystyczny jazgot wozów tram­
wajowych. Śpieszyć będą do domów 
spóźnieni przechodnie. 

Migotliwym, żółtym blaskiem świe­
czek zapłoną okna mieszkań. Zamrze 
w bezruchu rozjaśnione tysiącami lamp 
miasto. Tylko na środku ulicy, wpatrzo-

dzie na ulicy. W ciepłych mieszkaniach 
przy tradycyjnej wieczerzy wigilijnej, 
zbiorą się wszyscy. Tylko policjant bę­
dzie czuwał, dbały o spokój i bezpie­
czeństwo wielkiego miasta. 

* • 
Czernieją plamami drzwi olbrzymie 

garaże. Za zamkniętemi, ciężkiemi 
drzwiami warują czerwone, wielkie smo­
ki. Błyskają mosiądzem okuć. Fanta-
styczniie. wyginają kłębami - zwiniętych 
gumowych węży. A dalej w jasno oś-

ny przed siebie, kroczyć będzie tam i wietlonej świetlicy, przy długich stołach 
spowrotem policjant. Cicho i 'pusto bę - ' s i edzą ludzie w mundurach. Przed nimi 

spokojem 

Gwiazdka dla naibtednlefszycii 
Na wszystkich placach ustawione będą choinki 

W szkole przy ul. Rzgowskiej 7a odbyło się wczoraj rozdawnictwo paczek „gwiazdkowych" 
dzieciom! Na zdjęciu p. starosta dr. Wrona w otoczeniu członków Komitetu ł dzieci. 

- A a ^ s / r l 

maleńkie drzewko. Migotliwy blask p|°j 
mieni kładzie się nierównemi cień" 
na poważne twarze. Oczy wpatrzone 
blask świeczek marzą o czemś dalek'e 

a może o kimś bliskim. Raz po raz SP^ 
glądają w kierunku małego pokoik"'. 

fonista. Nic sie sp1 

#1 którym siedzi tele 
szy ciszy? Czy zabrzmi sygnał, 
wprawi w ruch drzemiące w garai* 
smoki i zerwie siedzące przy stołach P 
B tacie? 

Straż ogniowa czuwa. 
» * 

Długim, białym w ę ż e m wysuwa 
7. aparatu wstążka telegraficzna. *. 

iclho, tajemniczo stuka nadajnik. \ , 
drzwiami sapie, mająca niebawem V . 
ruszyć lokomotywa. Za biurkami sic°*. 
przy pracy urzędnicy. Na ustawiony ^ 
pod ścianami ławkach grzeje się pf*{ 

wyruszeniem załoga pociągu. . . . 
Kolejarze nie mają święta, Mte° , 

syczącym aparatem a dźwigniami s e J " ' 
forów stoi choinka kolejarzy. 

** 

W ciągu dnia dzisiejszego nastąpi 
rozdawnictwo gwiazdkowych paczek z 
żywnością najbiedniejszym mieszkań­
cem Łodzi oraz dzieciom. 

Choinka dla dzieci urządzona będzie 
w lokalach komisariatów policji. Ogó­
łem obdarowanych zostanie 700 dzieci. 
Ponadto 100 dzieci obdarowanych bę­
dzie przez wydawnictwo „Republiki" I 
„r!xpressu Ilustrowanego", które ofiaro­
wało 100 paczek, zawierających żyw­
ność i słodycze. Paczki te przekazane 
zostały jeszcze w sobotę komitetom 
dzielnicowym I rozdane będą w dniu 

dzisiejszym. 
Z dotacyj p. premjera Kościałkow-

skiego obdarowanych będzie dziś 5500 
rodzin. Otrzymają one mąkę, kaszę, cu- i 

P o c e n a c h 
ś c i s ł a 
t a r y f o w y c h 

kier, groch, słoninę i mydło. Poza tem 
w dzielnicowych komitetach pomocy 

'najbiedniejszym obdarowanych zostanie 
paczkami żywnościowemi 5000 rodzin. 

* 
Dziś wieczorem zabłysną na placach 

publicznych w Łodzi pięknie udekoro­
wane choinki, urządzone, wzorem lat 
ubiegłych, przez zarząd miejski. Cho­
inki ustawione już zostały na placach 
W o l n o ś c i , Boemera, Reymonta, na Wod­
nym Rynku i Bałuckim Rynku. Wieczo­
rem oświetlone będą one elektryczno­
ścią. 

Poza tem na Wodnym Rynku usta­
wiona będzie w godzinach popołudnio­
wych szopka. * (i) 

ZAGRANICZNE BILETY KOLEJOWE 
o l s k 

bez żadne) dopłaty sprzeda|e 

u r o P o d r ó ż y O R B I S 

e zmiany w samorządzie 
N o w y statut przewiduje mniejszą ilość pracowników 

Donosiliśmy już wczoraj o reorga­
nizacji, jaka przeprowadzona będzie w 
samorządzie łódzkim. Prace nad temi 
sprawami rozpoczęte zostały już w 
dniu wczorajszym. Przedewszystkiem 
postanowiono zmienić zakres działal­
ności inspekcji budouwlanej. a to celem 
usprawnienia kontroli w tei dziedzinie 
na terenie Łodzi. 

Następnie rozważana jest sprawa 
statutów miejskich, które przewidują 

etaty na 1500 pracowników, podczas 
gdy samorząd zatrudnia 2500 pracowni 
ków. Jak załatwiona będzie sprawa 
nadwyżki tych sił urzędniczych — czy 
miasto wystąpi o powiększenie etatów, 
czy też będzie musiało część pracowni­
ków zwolnić — dowiemy się w okresie 
poświątecznym. 

1 wreszcie wczoraj przystąpiono do 
opracowania nowych regulaminów dla 
szpitali miejskich i bibljotek miejskich. 

Poważne, sztywne w swej prost" 5, 
biuro. Za balustradą, dzielącą Pokóii| , 
dwie części siedzi mężczyzna w r„ 
cyjnym mundurze. Czerni się stojący, J 
bok telefon. Czy nie przerwie ci5 

głos dzwonka? Mężczyzna podnosi s 

chawke: , v 

— Komisariat N-ty, starszy przO" 
wnik X przy telefonie. 

W sąsiednim pokoju, ' przy dlU-
czarnym stole, siedzą policjanci. R c '»j | 
wa. Na ławce w rogu leżą czapki. ^ 
długim stojaku lśni rząd karabinów- v ( 

stole małe, zielone drzewko. Choi" 
policjantów. 

Czerwonym blaskiem płoną nap' s^ 
— Cisza — studjo czynne. v 

Porozwieszane na ścianach, P°.r

rty 
ściełane na podłodze miękkie zas l° 
tłumią nerwowe szybkie kroki. Z z a 

chylonych drzwi dolatuią ciche dźW? 
muzyki. Ktoś śpiewa kolendy . j, 

Tam w mieszkaniach rodzina $4 
ła się przy głośniku radjowyin. Td 
studjo trzeba czuwać. 

Id 

* i 

Daleko od nas, przed starym, białY. 
domem, na podwyższeniu, stoi z k a r 0 , 
nem na ramieniu żołnierz, zapatrz 0 . , 
w daleką, mrugającą gwiazdkę. B ' e jj 
pod dachem alarmowy dzwon. ^ z c r ^ l 
się głębią otworu drzwi, za któr* 
czuwają oni — warta główna. 

Będziemy mogli spokojnie s r i£ ijc 
dzisiejszy wieczór. Oni czuwaią. P° ,> 
jant nrzemierzący środek jezdni, t*Y*, 
trzenł w migocący płomień choinki. 8'' , 
żacy, nastawiający zwrotnicę przed Ij^ 
ciągiem kolejarze i wsparci na k' a fL|' 
nach, zapatrzeni na tamtą stronę . ^ 
nierze KOP-u. Możemv być spoko)" 1 ^, 
swych mieszkaniach. Oni czuwają. 

K R Y N I C A 
W I U L A T A T R Z A Ń S K A 
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Z w a l c z a j m y 

O t y ł o ś ć 
szkodliwą dla zdrowia. 

KOLLOIDINE D-ra Dubois sto­
suje się przy nadmiernej oty­

łości. 
Inform.: Oddz. D-ra Dubois 

Warszawa, Marszałkowska G2. 
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Uku/idacyfne z e b r a n i komitetu 
W Łodzi odbyło się likwidacyjne ze­

branie prezydjum wojewódzkiego ko­
mitetu pomocy ofiarorm powodzi. Prze­
wodniczył zebraniu prezes komitetu 
Wojewódzkiego vice-wojcwoda Antoni 
°otocki. Złożono obszerne sprawozda­
n a . Wojewódzki komitet zebrał ogółem 
1-318.067.47 zł. z czego: 

Gotówką 627.042.03 zł., produktami 
tywnościowemi i paszą 547.990.66 zł., 
°fiarami w naturze (odzież, bielizna i rze 
Łzy codzien. użytku) zł. 143.034.78. 

W lem miasto Łódź: 421.189.40, pow. 
Łódź 65.636.75, pow. brzeziński 99 tys. 
'99.14, łaski 91.970.56, łęczycki 64 tys. 
846.77, kajiski 100.356.17, koniński 87 
lYs. 118.27, kolski 48.213.17, piotrkow­
ski 88.767.05, radomszczański 72.429.51, 
sieradzki 67.353.97. turecki 39.577.19, 
Wieluński 55.686.20. 

Sumy te zebrane zostały drogą ofiar 
°ez wyjątku wszystkich warstw społe­
czeństwa woj. łódzkiego. 

Zebranie po wysłuchaniu sprawozda­
n a , udzieliło na wniosek komisji rewi­
zyjnej — absolutorium, uchwalając likwi 
dację komitetu. 

Dziś rozpoczynają m Swigta 
Praca normalna w urzędach zostanie podjęta w piątek 

Dziś w wigilję Bożego Narodzenia 
już rozpoczyna się przerwa w urzędo­
waniu i pracy szeregu instytucyj. 

URZĘDY PAŃSTWOWE, samorzą­
dowe i wojskowe czynne będą dziś tyl­
ko do g. 12 w poł. Normalna praca roz­
pocznie się dopiero w piątek. Tak samo 
i banki, państwowe i prywatne, kończą 
pracę dziś o godz. 12-ej w poł. zaś ka­
sy w bankach państwowych — już o 
godz. 11-ej. 

POCZTA czynna będzie dziś do g. 
5 po poł. Jutro, w pierwszym dniu świąt, 
jest ona całkowicie nieczynna. Pojutrze, 
w drugim dniu świąt, poczta będzie czyn 
na jak w każdą niedzielę, a więc od 9 
do 11 rano, a nadto jednorazowo do­
ręczona zostanie korespondencja adre­
satom. 

1; (.'ii! • .' i > i , ' ; .. ' / 
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TRAMWAJE kursować będą dziś 
tylko do godz. 8 wiecz., poczem zostaną 
wycofane do remiz. Nocnego ruchu 
tramwajowego nie będzie. Wyjazd z 
remiz nastąpi jutro, o godz. 1-ej w poł. 
Tramwaje dojazdowe, podmiejskie czyn­
ne będą przez całe święta bez przerwy, 
dziś wieczorem jednak ruch tramwajów 
na liniach podmiejskich będzie ograni­
czony do połowy. 

POCIĄGI PASAŻERSKIE kursować 
będą normalnie. Ruch towarowy na ko­
lejach zostaje wstrzymany dziś o godz. 
8 wiecz. i wznowiony będzie dopiero 
pojutrze, w czwartek. 

KINA I TEATRY zawieszają przed­
stawienia w dniu dzisiejszym. Jutro na­
tomiast przedstawienia zostają wzno­
wione. 

RESTAURACJE I zakłady gastro­
nomiczne zamknięte będą dziś wieczo­
rem i otwarte dopiero w drugim dniu 
świąt. Lokale rozrywkowe natomiast 
czynne będą już od jutra w nocy. 

UBEZPIECZALNIA SPOŁECZNA 
kończy pracę w centrali i obwodach 
dziś o 12 w poł. Lekarze domowi za-
lawią wizyty do obłożnie chorych, o 
ile zgłoszone one będą do 1 po poł. Ap­
teki ubezpieczalni czynne będą dziś dc 
5 po poł. Po godz. 1-ej dziś, oraz przez 
dwa dni świąt czynne będzje pogotowie 
położnicze i chorobowe. W dniu 26 bm. 
wyznaczony zostanie w aptekach dyżur 
świąteczny. (i) 

atku lokalowym 
wchodzą w życie z dniem stycznia. — Jakie 

lokale są wolne od podatku 
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Od 1 stycznia 1936 roku wchodzą w 
«ycie nowe przepisy o podatku od lo­
kali, ogłoszone w formie dekretu w li­
stopadzie bf: Podatek' lokalowy jest po­
datkiem najpowszechniejszym. Płacą go 
bowiem wszyscy, zarówno posiadacze 
małych mieszkań jak i dużych, właści­
ciele sklepów, biur, fabryk. Dlatego też 
konieczne jest zapoznanie się bodaj z 
ląjważniejszemi postanowieniami dekre­
tu. 

A więc przedewszystkiem — jakie 
lokale podlegają podatkowi lokalowe­
mu? W zasadzie wszystkie. Nowy de­
kret jednak wprowadził pewne, dotych­
czas nieznane, wyjątki. Mianowicie, od 
1 stycznia nie będą podlegać podatkowi 
od lokali: 

1) Kościoły, świątynie i lokale prze­
inaczone na stałe domy modlitwy, na­
leżące do uznanych w państwie wyznań 
r eligijnych. 2) Lokale zajmowane przez 
"rzędy państwowe 1 samorządowe, in­
stytucje naukowe, oświatowe, wyzna­
niowe, dobroczynne oraz szpitale. 3) Lo­
kale i ich części, zajęte przez zakłady 
Przemysłowe. 4) Lokale w domach no-
^'owybudowanych w ciągu 15 lat od 
j a w i l i oddania lokalu do użytku. 5) Lo­
kale zajęte przez szefów 1 funcjonarju-
s zy przedstawicielstw dyplomatycz-
"ych państw obcych oraz misyj zagra­
nicznych i przez szefów oraz funkcjonar 
toszy przedstawicielstw konsularnych 
Państw obcych, jeśli są oni obywatelami 
Państwa wysyłającego. 6) Lokale iileza-
fcte. 7) Lokale mieszkalne 1 i 2-lzbowe. 
.8' Lokale trzyizbowe, zajmowane przez 
Pczrobotnych, jeśli nie mają oni sublo­
katorów. 
7 Jak wymierza się podatek lokalowy? 

podstawę wymiaru podatku przyj­
muje się: 1) Faktyczne komorne z roku 
Poprzedzającego okros podatkowy. 2) 
w tych mieszkaniach, w których na­
l e p i ł o obniżenie komornego od 1 gru­
dnia br. — podstawę wymiaru podatku 
!|a okres 1936/37 stanowi dwunasto-
* rotne komorne za grudzień 1935. 

Stopa procentowa wynosi dla lo-
Podatek od lokali płatny będzie obec : 

? , e za każdy rok w dwuch równych ra-
ycli półrocznych: za pierwsze półrocze 
~° dnia 30 kwietnia i za drugie pólro-

? e do dnia 31 października. 
d Bardzo ważny jest końcowy ustęp 
Q e kretu, w myśl którego wszystkie za-

kali .1, 2 i 3-izbowych — 8 proc. komor- ległości podatku lokalowego za czas od 
negó. dla lokali większych — 12 proc. 1 stycznia 1936 od 1 i 2-izbowych mie-
komorneffo. jszkań zostają umorzone. (i) 

Podatek wymierzany będzie obecnie ; *s«<WB^B»B<MreaB»«BBBB<ŁHHH>B«) 
na okresy dwuletni. Poraź pierwszy 1 _ 

więc na lata 1936 i 1937. O ile jednak „JaK S I C I D S 
w pierwszym roku wymiaru nastąpi p a f t s k l ż o ł ą d e k ? " 
zmiana wyspkości komornego, przękra-; o t 0 d r e s l o w a p o w i t a n i a chińczyków. Osa­
czającej 10 proc. płaconego dawniej ko- \ , , i z m cz|owieka dz ala tak jak mu pozwala i v 
mornegO — w drugim roku następuje łądek. Oczyszczajcie go. usuwajcie zaparcie, 
zmiana wymiaru. P'i'ic z ' 0 ' 3 francuskie The Chambard. 

Czego wielu z nas nie wie! 
Kupując za 15 lub 20 groszy drobny] Kotłownia z olbrzymiemi kotłami pa-

artykuł codziennego użytku, nie zasta- rowemi, własną elektrownią i kilku-
nawiamy się nigdy nad tem, jak wielki! dziesięciometrowym kominem, specjalne 

" s t o s u j * 
/ p r z y n o s z ą c e u l g ę w łych , 

/ c i e r p i e n i a c h . Przy g r y p i e ' 
' i p r z e z i ę b i e n i u stosuje się r 
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Plac Katedralny 
zos ta ł n&lc2ye?e c ś w l e ł cny 
Apel nasz o oświetlenie Placu Kate-

drainego w związku ze świętami Boże­
go Narodzenia, odniósł pożądany skutek 
W dniu dzisiejszym latarnie gazowe na 
Placu Katedralnym otrzymają zdwojone 
śwjatło. Nadto, sama świątynia zostanie 
oświetlona reflektorami. 

Reflektory palić się będą oczywiście 
tylko przez okres świąteczny, natomiast 
silniejsze oświetlenie gazowe pozostanie 
na stałe. 

* * 
Wczoraj oświetlono elektrycznością 

szereg ulic na krańcach miasta, a mia­
nowicie: Zagajnikową, Nad-Karolewską, 
gen. Pułaskiego, Głuchą i Karwińską. 
Na ulicach tych zaintsalowano 19 lamp 
o sile 100 watt każda, (i) 
BBBBBBBBBBBBBBBBBSBBBBSBBflBBBB 

» CO KUPUJE cały kraj? 
Mydło z pra Wer j 

^Kołfontay^ 

i skomplikowany mechanizm go wylwp 
rzył. 

Przeciętny śmiertolnik, wyobrażają­
cy sobie np. fabrykę pasty do obuwia, 
jako zakład o bardzo prymitywnych 
urządzeniach, zdziwiłby się niezmier­
nie, gdyby ujrzał fabrykę „Dobrolin" 
przy ulicy Wolskiej 159 w Warszawie. 
To już nie kilka budynków, ale plano­
w o rozmieszczone miasteczko z zabru-
kowanemi ulicami, chodnikami, dla pie­
szych, skwerami kwiatowemi i ozdob-
nemi krzewami. 

W budynkach jedno-dwu i trzypię-

warzelnie, w których skomplikowany 
splot transmisyj porusza mieszadła me­
chaniczne, automatyczna rozlewnia z 
chłodniami taśmowemi, rafineria ter­
pentyny, warsztaty mechaniczne, sto­
larnie, kuźnie, laboratoria doświadczal­
ne, biura, magazyny, składy, garaże i t. 
p. Długi wąż platform i samochodów 
wjeżdża i wyjeżdża na teren fabryczny, 
dając obraz ruchliwego miasteczka w 
dniu targowym. 

I wszystko to w ruch wprawia małe 
pudełko pasty do obuwia „Dobrolin", 
dając utrzymanie bezpośrednio lub po 

fl!Vraft*7nB!SBaBflBBBBBB»nRBBW^BBflBB 

Na pomoc najbiedniejszym 
W związku z apelem p. ministra spraw we­

wnętrznych Władysława Raczkiewicza, w spra­
wia przeznaczenia pewnych kwot pieniężnych 
zamiast życzeń Świątecznych na cele związane 
ze złagodzeniem kryzysu i bezrobocia — Izba 
rzemeślnićza łódzka złożyła na ręce starosty 
grodzkiego łódzkiego kwotę 30 zł., z prośbą 
o przekazanie na rzecz komitetu obywatelskie­
go niesienia pomocy najbiedniejszym w Łodzi. 

* * 
* 

Solidaryzując się z podjętą przez władze 
państwowe i społeczeństwo akcją na rzecz nie­
sienia pomocy najbiedniejszym — rzefnicy łóJz-
cy na wniosek Stow. rzezników z Hali „Gościn­
ny Dwór" uchwalili wpłacić do kasy rzeźni 
miejskiej w Łodzi na rzecz miejskiego obywatel­
skiego komitetu niesienia pomocy najbiedniej­
szym w Łodzi w ciągu 5-ciu miesięcy trwania 
tej akcji po 10 groszy od każdej ubitej sztuki 
bydła wszystkich ltatetforyj i po 3 grosz* od 
ubitej sztuki cielęcia i barana. 
C.,«XXXXXXXJOOOOCCOOOCX30COC<X:OCOO 

KARPIŃSKIEGO 

PASTA DO ZĘBÓW, 
kłócą wpiawdił* nie zastąpi 
lekarza - dentysty, al* nato­
miast tapownla oiuatows* 
wycsysscsenle sabów 
i odświeżeni* lamy ustoai. leci 
DENTOLIN KARPIŃSKIEGO 

trowych mieszczą się nairozmaitsze średnio tysiącom rodzin pracowników 
działy fabryczne, urządzone według naj-' fizycznych i umysłowych, 
nowszych wymagań techniki i higjeny.' 

Nowa taryfa tramwajowa 
ustalona będzie po świętach Bożego Narodzenia 

Wczoraj w zarządzie miejskim od­
było się posiedzenie prezydjum, na któ­
rem omawiano propozycje taryfowe, 
wysunięte przez zarząd K. E. Ł., doty­
czące obniżenia opłaty zasadniczej za 
przejazd na tramwajach i zmiany opłat 
innych. Na posiedzeniu nie* ustalono Je­
szcze definitywnie stosunku miasta do 
tych propozycyj. Ponieważ jednak za­
rząd miejski pragnie, aby ewentualne 
zmiany obowiązywały już od 1 stycz­
nia, sprawa ta będzie załatwiona defi­
nitywnie bezpośrednio po świętach, 27 
b. m., a na dzień 2S b. m. zaproszeni 
zostaną na konferencję przedstawiciele 

K. E. Ł. dla ostatecznego omówienia i 
zatwierdzenia projektowanych zmian. 

* 
Wczoraj przybyli do magistratu 

przedstawiciele pięciu związków tram­
wajarzy i złożyli na ręce wiceprez. God 
lewskiego tnemorjal przeciwko zawie­
szeniu wzgl. skasowaniu niektórych do­
datkowych wynagrodzeń. Wlricnręz. 
Godlewski obieca! interweniować w tej 
sprawie w dyrekcji K. E. Ł. 

Po świętach tramwajarze udają się 
\s tej sprawie do p. wojewody łódzkie­
go Hauke-Nowaka. (i) 

D y ż u r y a p t e K 
W okresie świąt Bożego Narodzenia dyżu­

rować będą następujące apteki: 
Dziś w nocy, t. j. z wtorku na środę: A. 

Potasza (Plac Kościelny 10), A. Charemiy (Po­
morska 12), E. Millera (Piotrkowska 46), M. 
Epsztaina (Piotrkowska 225), Z. Gorczyńskie­
go (Przejazd 59), O. Antoniewicza (Pabia­
nicka 50). 

Jutro w nocy, t. J. z środy na czwartek: Sz. 
Janklelewicza (Stary Rynek 9), L. Steckls (Li­
manowskiego 37), {3. Głuchowskiego (Naruto­
wicza 6), St. Hamburga 1 S-ki (Główna 50). L, 
Pawłowskiego (Piotrkowska 307), A. Piotrow­
skiego (Poniorsta VI) 

W drugim dniu świąt, t. j. w nocy z czwart 
ku na piątek: J. Koprowskiego (Nowoinlejska 
15), S. Trawkowsklej (Brzezińska 56). M. Ro-
zenblutna (Śródmiejska 21), M. Bartoszew­
skiego (Piotrkowska 95), U. Skwarczyńskiego 
(Kątna, 54). L Czyńsklego (1< lklclńska 53). 

KRYNICA Dr. I. B E T T E R 
Ordynuje iak dawoief zi­
mą wc willi „ K r a k u s " 



REPUBLIKA DZIECI 

Nawet sie nie obejrzeliśmy, 
gdy przyszły najradośniejsze 
świętą, święta Bożego Narodze­
nia. Tyle niosą ze sobą wesela, 
tyle wzruszeń. Bo to i swobo­
da i taki miły, uroczysty na­
strój, najserdeczniejsze życze­
nia, składane drogim osobom, 
no i wreszcie podarki i ta ślicz­
na zielona choinka, mieniąca się 
blaskiem ozdób i kolorowych 
świeczek. 

Boże Narodzenie słusznie 
może być nazwane świętem 
dzieci, im • bowiem najwięcej 
niesie radości. Przecież rok 
szkolny to właściwie dzieli się 
na dwa okresy: wakacje — Bo­
że Narodzenie — wakacje. Cóż 
nas poszczególne miesiące ob­
chodzą. My mamy swój wła­
sny czas. którym mierzymy na­
sze radości i smutki, nasze szkol 
ne sukcesy i niepowodzenia. Ty 
le i tyle dni mamy do Bożego 
Narodzenia, tyle 1 ty le żóśmTó 
ich jeszcze do wakacyj. Pierw­
szy-okres został już zakończo­
ny, zamykając w sobie wiele 
rzetelnej pracy i wysiłku. Po 
świątecznym odpoczynku ze 
zdwojoną energją zalrerzcic się 
donauk i , której rezultatem bę­
dzie za kilka miesięcy świetna 
promocja. 

Dziś, gdy wszyscy składają 
sobie życzenia, w szeregu ich 
staje również „Republika Dzie­
ci"; życząc Wam, Czytelnicy, 
jak najserdeczniej i jak najszcze 
rzej, by radośnie i wesoło prze­
szły Wam święta, później zaś, 
aby w szkolnej pracy powodziło 
się Wam równie dobrze lub le­
piej jeszcze niż dotychczas. 

ŚWIĘTA 
Mamy nareszcie święta. 
Jest radośnie i wesoło 
i czegoś brak. Acha, lekcyj! 
Ałe o tem pewnie nikt nie pa­

mięta. 

Szkoda, że tak krótkie. Szko­
da. 

To nam jednak nie przyczyni 
smutku. 

Tylko pytanie: jak będzie: 
mróz i śnieg — czy deszcz i 

woda? 
Będziemy jeździć na sankach, 
śłizgać sie, bić śnieżkami — 
czy też patrzeć na pluchę, 
utkwiwszy głowa w. firankach? 
Ach — wszystko jedno. Wa­

kacje, 
a z niemi wesołe próżniactwo, 
gwiazdka, podarunki, radość. 
Lekcje głupstwo. Mam rację? 
A gdy to wszystko sie skoń­

czy, 
gdy czas będzie do szkoły 

wrócić. 
wcale nic bedziem sie smucić> 

Smutek 
jest nic wart... dziurawej 

opończy. 

W O © B Ł D J J K J Y P O D Ł U U N E K K Ł U Ł 
„Tato nie wraca, mama nie 

wraca" — wyśpiewywał Kazio 
na różne nuty ten sam refren 
już chyba po raz dwudziesty. 

Siostra Kazia, szesnastolet­
nia Anka, spojrzała nań podej­
rzliwie. 

— Coś ty taki dziś wesoły? 
Kazio przerwał na chwilę 

swe trele. 
— Nie jestem wesoły. Mam 

tylko wisielczy humor. 
Anka wzruszyła ramionami. 
— Nie rozumiem. 
— O, ty wiele rzeczy nic ro­

zumiesz, mimo, że za dwa i pół 
roku kończysz budę. Wisielczy 
humor, to uważasz, jest takie 
coś, co się robi samemu sobie 
naprzekór. 

— Acha. Rozumiem. Coś 
z cenzurą nie w porządku. 

— Nic nie rozumiesz... Są 

rzeczy na świecie, o których się j — Kiedy ty nareszcie nabie-
nawet filozofom nie śniło - - jak j rzesz rozsądku? 
rzekł Wiljam Szekspir. 

— A ty skąd znowu z tym 
Szekspirem? Pierwszy raz sły­
szę, żeby czternastoletni chło­
pak cytował Szekspira, 

czyło, gdyby nie dzwonek. 
— Rodzice! 

— Za lat dwadzieścia. Istotnie, to byli rodzice. ^ r a 

Anka wzruszyła ramionami, cali obładowani paczkami, a z a 

— .Dość późno. nimi mały chłopak niósł olbrzy* 
Kaziek gwizdnął przeciągle, mią choinkę. 
— Lepiej późno, niż nigdy. _ O! A ja całkiem /.apoifr 

— Widzisz. Wielu rzeczy ale niema się o co kłócić: po- 'niałem, że dziś wigilja! — zawo-
jeszcze nie słyszałaś. .wiedz mi raczej, co to są za j a | Kazio 

I znowu zaczął swoje „tato wiersze, które wyśpiewuję? I _ M ' . . . W T V M M K U 

nic wraca, mama nie wraca", i - Co za wiersze? O c z y - ' d z i e t a w i e i I i a „ g CQ<i : c 0 ś 
Anka pokręciła głową. Coś wiście Mickiewicza „Powrót t a - ^ w c i e KI?' n d r n r ł oHec 

knuł ten jej braciszek, to pew- ty". . | z a w " c b c d z e ~ o d p a i t 0 1 j e 

— Tak? O ile mnie pamięć T Nieprawda. Zosiu? 
nie myli, „Powrót taty" zaczy- ' P a n i Z o f i a uśmiechnęli S» 
na się: „Tato nie wraca, ranki 
i wieczory..." i tak dalej. A ja 
sobie wyśpiewuję... ot wier­
sze.... własnego utworu. Kai­

na. 
— Słuchajno, Kaziek..,. 
— „Tato nie wraca, mama 

nie wraca"... Czego życzysz 
sobie, rozsądna siostro? 

— Powiedz-no mi, co wła­
ściwie jest z twoją cenzurą? 

— Nic. Niema. Cenzury, 
to głupi wynalazek. „Tato nie 

i wraca"... 

...postanowiłem się dobrze uczyć... i oto owoc mej półrocznej pracy.. cenzura... same piątki. 

D 
PRZEKŁADANKA. 
A A A A A A A A 
Ą I E A O D A A 
G Ł I E R E K E 
Ł S N N T K R .1 
Ź W R R Z R T 1. 

Przestawiając litery w rzę­
dach pionowych ułożyć 8 wyra­
zów. Pierwszy rząd poziomy 
da rozwiązanie, 

PRZESUWANKA. 
K A W A Ł 
N I G A L. 
W O K A L 
T A R K A 
O K K E T 
A Ś K A K 
W I S K E 
L Y R I N 
T E R Y'K 
A T K A Ł 
S A L K A 

Przestawiając litery utwo­
rzyć słowa, których środkowe 
litery dadzą rozważanie. 

MAGICZNE KOŁO. 
Nad. M. Herzog. 

Rozwiązania rozrywek z 
dzisiejszego numeru nadsyłać 
należy do Redakcji „Republiki 
Dzieci" — .Piotrkowska 49 — 
do czwartku, dnia 2 stycznia 
1936 r. włącznie. 

Za prawidłowe rozwiązanie 
przynajmniej połowy rozrywek 
przeznaczamy dla Czytelników 
dwie nagrody: książkę i grę to­
warzyską. , 

' W promienie koła wp ; sać li­
tery, tworzące słowa o poda-
ncni znaczeniu i wspólnej lite­
rze końcowej „a". Pierwsze li­
tery słów, czytane w kierunku 
wskazówki zegara, dadzą roz­
wiązanie. Obojętne jest od któ­
rego promienia rozpoczniemy 
wpisywanie słów. 

Znaczenie słów: O Inaczej: 
bardzo duża, 2) część świata. 
3) miasto w Rosji, 4) dar, odda- zogowi (Chrobrego 12). Druga 
ny na jakiś cel, 5) część rośliny. 
6) owoce południowe — wspak, 
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•csiązcczlca p. t. „Pogadanki z 
obrony przeciwgazowej" kpt. 
Z. Bartla — przypadła w udzią-

7) nieprzemakalne nakrycie sto- i e Zbigniewowi Tumowi, Mało-
łu. 8) imię żeńskie, 9) mur, sta- 'polska 4. 
nowiący część domu, mieszka- j Po odbiór nagród należy 
nia, 10) pora roku. 11) inaczej:;zgłaszać się do Redakcji „Re-
zludzenie. 12) półwysep w ' A - P . z i e c i " Piotrkowska 

' . . . '49 — dzis, we wtorek. 24 b. ni., 
meryce Północnej (zamiast ora- ; m j c d z y K o d z . u j , v , południe 
widłowej pierwszej litery A, 1 LIh w piątek. 27 b. ni., między 
wpisać A), 13) rzeka w A'iglji. godz. 6—7 wieczorem, ^ 

i poszła do kuchni robić przygo­
towania do wieczerzy. Ojciec 
zaś począł obsadzać choinkę ^ 
drewnianym stołku, a. potem U' 

se"panie"nka "zwrócić""pieniądze ją. Pomagała mu w t e l 
za naukę. i Anka. 

Anka poczerwieniała i nie-l Kazio zaś myślał, 
wiadomo na czemby się skon-! „Piękny to zwyczaj, ta cho-

j inka, a przytem stary, jeszcze 
pogański". 

I.zrobiło mu się błogo na du­
szy, rozmarzył się jak ś i za­
czął drzemać. Rozbudził go 
głos matki: 

— Dzieci, wieczerza! 
W milczeniu stanęli wszyscy 

za krzesłami. Pani Zofja wzię­
ła opłatek. Długo coś szep­
tała sobie z ojcem, całując się 
serdecznie. Anka i Kazio pa­
trzyli na tę scenę, a rozrzew­
nienie chwytało ich za serce. 

— No, dzieci kochane... 
Glos pani Zofji się załamał. 

.lakieś słowa bez związku, uści­
ski, śmiechy przez łzy. 

Potem siedli i jedli, rzucając 
sobie •wspomnienia i projekty 
na przyszłość. Tylko; Kazio od 
czasu do czasu miał.jakby za­
myśloną minę. 

— On stanowczo ma coś na 
sumieniu — myślała Anka. — 
Pewnie cenzura. Ale rozpra­
wimy się z nim już po świętach. 

Po wieczerzy ojciec wstał i 
zapalił świeczki na choince. Zga 
szono elektryczne światło. Pło­
myki świeczek odbijały się ta­
jemniczo w czerwonych kulach, 
srebrnych i złotych'orzechach; 

— Dzieci — w tym roku,, 
jak mówiłem, nieszczególna bę­
dzie wigilja. Ale zobaczmy, co 
komu gwiazdka przyniosła. 

— Mamusia — o — perfu­
my. I sweterek. A dla Anki 
— dwie książki. I też swete­
rek. A dla Kazia — cyrkle i 
książka. A dla mnie — o — 
krawat i — o, o — breloczek 
do zegarka. No, gwiazdka nie 
była taka najgorsza. 

W tej chwili Kazio coś wy­
ciąga z kieszeni. I mówi. a głos 
mu się łamie. 

— Ja... proszę rodziców... 
ja nic miałem wam co kup ić -
i oto owoc mej półrocznej pra­
cy... cenzura... same piątki. 

I podaje cenzurę ojcu. A oj­
ciec i matka mają łzy w oczach. 
.Icdna tylko Anka wybucha 
śmiechem: 

— Ach. ty obrzydliwcze! •— 
Ładnieś mnie zwiódł! Gadał 
o wisielczym humorze, o Szek­
spirze, o tem, że cenzury, to 
głupi wynalazek! A tymczasem 
on przez pół roku knu* taką nie­
spodziankę! 

A na to Kazio, który odzy­
skał już normalny humor: 

— A nie mówiłem! Sa rze­
czy na świecie, o których się 
nawet filozofom nie śniloj 

Y ! T O W E 
NAGRODY. 

Chcąc sprawić swoim Czy­
telnikom więcej radości na 
„gwiazdkę", „Republika Dzieci" 
przyznała za rozwiązanie roz­
rywek, umieszczonych 11 b. m. 
4 nagrody, zamiast normalnych 
dwuch. Otrzymali je: 

I. Leoś Sokół — Południo­
wa 90 — książkę. 

II. Kenia Kołtunów na - P i e ­
rackiego 7, m. 4 — książkę. 

III. Hania Migdalówna -
Gdańska 59 — grę towarzyską. 

IV. Laryssa i Paweł Gutszo-
wie — Wólczańska 299 - grę 
towarzyską. 

Prócz tego Łódzki Obwód 
Miejski L. O. P. P . za umiesz­
czenie arytmografu, którego raz 
wiązanie brzmiało: ,.L. O. P. P. 
broni każdego obywatela, wstę­
pujcie więc w jej szeregi", przy­
znał dwie książeczki, przezna­
czając jedną z nieh p. t. „Zwy­
cięstwo polskich skrzydeł" — 
majora - pilota A. \Y;;jtygi -
autorowi arytmografu. M. Iłcr 



„REPUBLIKA" ar. 354. Wtorek, 24 tfrudnia 1935 r. 

Właściciele domów na przedmieściach 
proszą o kredyty n a przy łączen ie n i e r u c h o m o ś c i 

d o sieci Kanalizacyjnej 
NAJWAŻNIEJSZYM M O M E N T E M W AKCJI FALIZACYJNEJ NASZEGO MIASTA JEST SPRA F PRZYŁĄCZENIA D O M Ó W DO MIEJSKIEJ KANALIZACYJNEJ, 'BOWIEM bez tego 

|* miejska pozostałaby tylko nleren-
i ."ą 1 bezużyteczną Inwestycją, ^ A J Ą C SOBIE Z TEGO S P R A W Ę , ZARZĄD ^ODZI WYSTĄPIŁ W ROKU 1 9 2 9 DO JJDZ O W Y D A N I E ZARZĄDZENIA, USTALAJĄ-fr DLA POSZCZEGÓLNYCH STREF NASZEGO [̂ TĄ PREKLUZYJNE TERMINY PRZYŁĄCZE-i^ONIÓW DO SIECI KANALIZACYJNEJ. O _̂  TERMINIE TYM POSESJA NIE ZOSTANIE FJLĄCZONA, ZARZĄD MIASTA w drodze 'MUSU uskutecznia takie połączenia 
*oszt właściciela domu. PONIEWAŻ WIELU WŁAŚCICIELI D O M Ó W *-ODZI NIE POSIADAŁO ODPOWIEDNICH PLTSZÓW DO PRZEPROWADZENIA TYCH RO ^ ZAŁOŻONA ZOSTAŁA PRZED D W O M A | A -|jRZEZ STOWARZYSZENIA WŁAŚCICIELI NIE LOTNOŚCI W Ł O D Z I PRZY POPARCIU P . W O D Y ŁÓDZKIEGO H A U K E - N O W A K A 
•dzielnia kanalizacyjna właścicieli 

^jchomoścl m. Łodzi. °ZICKI KREDYTOM U Z Y S K A N Y M z F U N -*U P R A C Y , K . K . O . M . ŁODZI ORAZ FYIITAŁÓW WŁASNYCH, SPÓŁDZIELNIA K A ­U C Y J N A ZDOŁAŁA w CIĄGU DWUCH LAT LASOWAĆ CAŁY szereg PRZYŁĄCZEŃ KA I^ACYJNYCH. 
.OBECNIE STREFY P R Z Y M U S U KANALIZA­C J O ZACZYNAJĄ SIĘ CORAZ BARDZIEJ F"WAĆ KU PERYFERIOM MIASTA, A W I Ę C P I A Ć domy mało rentowne, zamlesz 

6 Przez bledną ludność robotniczą, ^ŁAŚCICIELE NIERUCHOMOŚCI NA PRZED JAJACH Ł O D Z I OTRZYMALI JUŻ wezwą-

J ^ B B . C H E M . F A R M . . » p . K O W A L S K I " W A R S Z A W A 

f5°oooooooooooooooooooc>ooocooo 

ATR W K. P. „ZJEDNOCZONE". 
ty CZWARTEK DNIA 2 6 GRUDNIA RB. (LI-IE ^TO B O Ż E G O NARODZENIA) O GODZ. 1 4 - E J S«ALU KLUBU P R A C O W N I K Ó W Z . Z . W . J^HEIBLERA I L . GROHMANA, PRZY UL. .^ZALNIANEJ NR. 6 8 WYSTAWIONA Z O ­LE „JASEŁKA" — W . 2 - C H ODSŁONACH JJFAMI I Ś P I E W A M I . W Y K O N A W C A M I SĄ DZIECI R O D Z I N Y 
Cfwistów XI KOŁA PRZY K . P . Z J E -T Z ONE. BILETY W CENIE OD 1 5 GR. DO 

NIA do PRZYŁĄCZENIA S W Y C H D O M Ó W DO MIEJSKIEJ SIECI KANALIZACYJNEJ, A P O N I E ­W A Ż FUNDUSZE ICH SĄ NIEWYSTARCZAJĄCE, ZWRÓCILI SIĘ DO SPÓŁDZIELNI KANALIZACYJ­NEJ. 
W SPRAWIE TEJ w SPÓŁDZIELNI ODBYŁA SIĘ ONEGDAJ KONFERENCJA, NA KTÓREJ u-

chwalono zwrócić się do urzędu woje­
wódzkiego w Lodzi, do zarządu miasta 
oraz do dyrekcji Funduszu Pracy w 
Warszawie z prośbą o przydzielenie od 
powiednich kredytów na rok 1936. SPÓŁDZIELNIA KANALIZACYJNA WŁAŚCI­CIELI NIERUCHOMOŚCI PODAJE, ŻE NA SFINAN­

SOWANIE WYZNACZONYCH JUŻ PRZEZ M I A ­STO PRZYŁĄCZEŃ KANALIZACYJNYCH potrze­
ba 2 milionów złotych. PROSZĄC O P R Z Y ­ZNANIE TYCH KREDYTÓW, SPÓŁDZIELNIA ZA­ZNACZA, ŻE W RAZI£ ICH OTRZYMANIA stan 
sanitarny naszego miasta ulegnie rady­
kalnej poprawie 1 będzie można dać 
pracę około 1000 bezrobotnych, zatrud­
niając ich przy robotach kanalizacyj­
nych. 

JAK SIC DOWIADUJEMY, MEMORIAŁY DO DYREKCJI F U N D U S Z U P R A C Y , W O J E W Ó D Z ­TWA I ZARZĄDU M . ŁODZI ZOSTANĄ PRZĘSŁA NE ZARAZ PO ŚWIĘTACH, (K) 

O L I W y c i e c z k a na 
P J A D Ę Z i 

Zapisy: 
w kolejności zgłoszeń 

O W A 
w Garmisch-Partenklrchen 4/1! — 18/11 1936. Cena zł. 300 — 

Organizowana na zleceń e Polskiego Komitetu Olimpijskiego 

I j F R A N C O P O L " W a r s z a w a i Mazowiecka 9 
tel. 206-73, 258-20, 286-30. 

Wojna w pokoju dziecinnym 
Jak się bawią dzieci współczesne W, okresie przedświątecznym sklepy, dzone siłą benzynową, dziecięce, różne „raie milusińskich" i Ta realistyczna inscenizacja batali-„pałace zabawek", przepełnione są ob- styczna wywiera duże wrażenie nielylko jektami, których charakter jest wyraź nie militarny. Wytwórcy zabawek nie ograniczają się już — jak dawniej — do prymityw­nych żołnierzyków ołowianych, czy cy­nowych, odlewanych z jednej szablono­wej formy. Dzisiejsze dziecko ma dó swojej dyspozycji nialylko armje najróż­niejsze, z gradacjami olicerskiemi, ale wsz*elki sprzęt wojenny, nie wyłączając najnowszych zdobyczy techniki. W pewnym magazynie paryskim od­bywa się na wystawie wielka formalna wojnai ?Na pierwszym, planie widać -*U> maty, karabiny maszynowe i bomby ga 

na dzieciakach, aile również na doro slych. Zabawki cieszą się dużym poku-pem. — Naturalnie, zabawki zostały ściśle określone a propos aktualnej wojny. Na­bywcy kompletują jednostki włoskie i 
abisyńskie. Potem, w domu odbywają się na podłodze wielkie wojny afrykań­
skie, których wynik zostaj* przesądzony niezależnie od rzeczywistych zwycięstw i porażek... W związku z powyższem — w pra­sie francuskiej toczą się dyskusje na te­mat »nae.zeni». pedagogicznego ryćh*ia-baw. Ołowiane żołnierzyki mają żarów-

Czy wiesz, 
ie wiele zegarków przez samo zbli­żenie do tarczy telefonicznej ulega n a m a g n ety zo w a n I u, skutkiem czego przestają one chodzić regu­larnie, a nawet stają. 
To samo grozi Twojemu zegar­kowi, gdy zbliżysz go do motoru, kontaktu elektrycznego lub radia 

Precyzyjny zegarek HjJCt J e s t uodporniony na działanie tych szkodliwych wpływów, gdyż J e s t 
anłymagnetyczny. 

precyzyjny, wytworny, 
anty magnetyczny. 

ODDZIAŁ RĄOTOCYKLOWY • - a! NO.GORĄCYCH-ZWOLENNIKÓW, JAK I NIEUGIĘ-W GŁĘBI ambulanse. W GÓRZE SAMOLOTY ŁYCH WROGÓW. N I E ULEGA WĄTPLIWOŚCI ŻE SPORYCH ROZMIARÓW WYPUSZCZAJĄ ZASŁONY w IGRASZKACH TYCH DZIECI WYŻYWAJĄ SWO-D Y M N E . SAMOLOTY 1 SAMOCHODY SĄ DOSKO- J E ZŁE INSTYNKTY I ROZWIJAJĄ NIEŚWIADO-NALE ZMECHANIZOWANE I PORUSZAJĄ SIĘ, PĘLRNIE ZAPAŁ WOJENNY, (IW) 

n i s z c z q s k ó r ę rqk , p o w o d u j q c 
opierzetmięcia. Nacierajcie ręce 
przed wyjściem z domu delikatnym 
o c h r o n n y m p r e p a r a t e m , ł a t w o 
wchłaniano, przez skórę galaretkq 

. > V IN 1 I B A 

Z m i a n a l o k a l i . 

A k w i z y c j i Ogłoszeń S . F U C H S 
N i n i e j s / e m z a w i a d a m i a m y , 

*e Biuro O g ł o s z e ń S. FUCHS, 
k t ó r e g o l o k a l w Łodz i m i e ś c i ł 
s i ę przy ul . P i o t r k o w s k i e j 5 0 
z o s t a ł p r z e n i e s i o n y do n o w e g o 
l o k a l u przy 

ul . P i o t r k o w s k i e j 87 

k̂owemi dla miasta i jego miesz Różne były momenty w historji Łi6So miasta i w różnych okolicznoś-Y,obchodziła Łódź święta Bożego Cienia, w różnych okolicznościach I a'i sobie łodzianie życzenia przy IJJMnym Opłatku. * sięgniemy najdalej W przesz­li na$zego miasta .— to W zgoła in-

G w i a z d k a w Ł o d z i 
różnych okresach i różnych nastrojach 

? * R E S ŚWIĄTECZNY W DZIEJACH NASZE-1 W INNYCH NASTROJACH WITAŁA ŁÓDŹ, ILASTA ZBIEGA SIĘ Z DATAMI, WIELCE. ZWŁASZCZA Ł Ó D Ź ROBOTNICZA Wigilję 1892. 
PRZESZŁA ONA P O D ZNAKIEM BUNTU pierw­
szego buntu robotników łódzkich, JAKIE ZANOTOWAŁY MŁODE DZIEJE WIELKIEGO K O ­LOSA PRZEMYSŁOWEGO. 

WIGIJJA 1 8 9 2 TO JAKBY NOWY OKRES W DZIEJACH NASZEGO MIASTA, TO OBUDZE­NIE SIĘ SOLIDARNOŚCI MAS, ZNOJNYM S W Y M •TRUDEM WYKUWAJĄCYCH POTĘGĘ MIASTA. TYSIĄCE ROBOTNIKÓW SZUKAŁO W MODŁACH POCIECHY I UCIECZKI PRZED W Y Z Y S K I E M I 1 4 - G O D Z I N N Y M WÓWCZAS D N I E M PRACY. ZAZNACZYĆ NALEŻY, IŻ W LATACH TYCH Ł Ó D Ź UBOGA — JESZCZE BYŁA W KOŚCIOŁY: ŚWIĄTVŃ LICZYŁO MIASTO TRZY: BYŁY TO KOŚ­CIÓŁ NAJŚWIĘTSZEJ MARII P A N N Y NA STA­REM MIEŚCIE, KOŚCIÓŁ ŚW. JÓZEFA D r z v UL. OGRODOWEJ I KOŚCIÓŁ PODWYŻSZENIA K R Z Y ­ŻA ŚW. PRZY UL. PRZEJAZD. A LUDNOŚĆ MIA­STA JUŻ WLEDY (ROK 1 8 9 2 ] WYNOSIŁA M I S ­KO 2 0 0 TYSIĘCY. 

3 A N V A C H ZJAWI N A M SIĘ GWIAZDKA 1 8 9 2 LUB | R ° K U , W INNYCH ZNÓW 
V- • 

K L # L J A 1 8 6 1 W NASZEM MIEŚCIE BYŁA I *••• W POLITYCE BYŁO NIEWYRAŹNIE S POPRZEDZAJĄCY POWSTANIE.. .) A E*'-K'u BYŁ TO ROK drugiego w historji Ul KRYZYSU gospodarczego. P I E R W -I KI ! T R Y 7 V F . -WSTRZĄSNĄŁ NASZEM MTA-^ roku 1 8 4 5 , GENEZĄ KRYZYSU BYŁA A RYNKU I ZALEW KONTRABANDY L^FTNICZEJ, JUŻ WTEDY MIASTO POSIA-: J^KAŹNA. JAK NA OWE CZASY I STO-'IFZBĘ BEZROBOTNYCH: około 6 ty-. BURMISTRZ MIASTA wvdał SPECJAL-

•i 

H jfVe &° obywateli bezpośrednio 

A polem... Sltolei najbardziej cha­rakterystyczne bvly' święta w okresie rewplucji 1 9 0 4 — 7 . Wspominają o tem dzieje Łodzi, w wielu momentach wspo-I "̂iciami Bożeno Narodzenia, na-'minają o tem współcześni kronikarze, ^ BC3OTSZV;h obywateli do ofiar wiele zachowało się jeszcze wspomnień naibi"dnipiszvch bezrobotnyeh| w pamięci starszego pokolenia z tego burzliwego okresu. 
Na marginesie tych lat zaznaczyć na­

leży, i e mimo całego nlebeapłeezenełw* 

przez Molocha wojny daleko hen, na pola bitewne. Wigilję tego , roku 1914 spędziła Łódź. w smutku wyjątkowym, o głodzie i chłodzie, bo i żywności i opału 

\ J. /-BUDZIŁY SIĘ SERCA MIESZCZAN 
'LIJ "ikiego i zaopiekowano się bie 

okresu rewolucyjnego — tygodnie świą­teczne na terenie naszego miasta były dniami wyjątkowo spokojnemi... Moska­le na te dni wyjątkowo jakby ścichali. 
Wystarczy przypomnieć, że nawet w n'e b\d°— okresie największego nasilenia walk' . Bczwątpiema na,radośme,sze byty rewolucyjnych - na Pasterki w latach święta BOŻEGO Narodzenia w Łodzi w 

1 9 0 4 — 7 Moskale, zdejmowali obserwac- r o k u 191S' ję świątyń, ściągali' tak liczne zazwy- Były to święta, jakie witano z nieby-czaj w okresie naszej niewoli moskiew- wałym, jak Łódź Łodzią — entuzjazmem, skiej posterunki policyjne lub kozackie Łódź pijana była wtedy radością z do-przed kościołami. Spieszące do świątyń piero co odzyskanej niepodległości, wol­na pasterkę tłumy pobożnych miały ności. Organizowało się pośpiesznie choć w te jasną Noc Wigilijną raz do wojsko perskie, powstawały pierwsze roku złudzenie, że w mieście niema ob- polskie urzędy, żywym nurtem zaczęło cych najeźdźców: nie było widać ani je- płynąć życie społeczne, kulturalne, OHY­
dnego kozaka czy rewirowego lub stój- wiać sin począł nadspodziewanie szyn­
kowego... |ko handel i przemysł: Łódź ocknęła się 

'/„ >,z letargu wojennego DO NOWEGO życia... A z czasów nowszych? Któż nie' . £ później W niepodległej już Ojczyź-pamięta tragicznych i jakże smutnych W? t nowemt nadz.cami , nowa wiarą 
świąt 1914, świat, jakie przyszły bezpoś- J * « <w!?ta. 1 Gwiazdkę Raz fe-rednio po bitwie łódzkiej, po bitwie, "-cze. łVk? przewinęła s.E chmura w która kosztowała 5 0 tysięcy istnień lu- K'^t!c''lvm: JvJv *? smutne 

dzkich. Któż nie pamięta owych dni ^ 1 B ™ s r c - ' N ^ R 0 ZNBO,.H-e nrezy-rfrudniowych 1 9 1 4 , kiedy wygłodniałe, denta Q N B R ; C B N ^ R U ^ w i c z n . D U Ż O ner-oblegane przez trzy tygodnie -miasto * o w kosz ował̂  Ł O D / ^ D O M O S Ć o te, zaiął niemiecki okupant. Ludność t y ń i ^ W ™ ™ 1 ^ ,
 Z^TNL W, " T

Ł S ' . C n W 

ła się wtedy burakami pastewnemi, ale .Jupî NM# O B C H Ó D - ' - WLSDY lódz Boże Niemcy nałożyli na miasto akurat w Ww&zzme W r. 1 9 2 2 . . . przeddzień świat kontrybucję, żądanie; \ POLEM R-K 1 9 2 6 . ROK nowych zja-do=,laRCZ3RI!a dla żołnierzy niemieckich ; " • ' » ' ' r ? ^ ? ! S ^ ?mnn„. W ŁODZI paru tysięcy butelek wina, ni- Aż TĘP C- ' > v V . ? . . , 1 . , , T 9 3 5 wciąż vn, <-7r-ropana, setek funtów cukru, ma- .!n;vi 't',ątf%m --ncy, PRĄDY wylrwa-sła i t.p. łcj DLA c:"B;-a POLRKI. 
Wigilję tego roku spędziła Łódź w Jan WojtyńskL 

tęsknocie za najbliższymi, wygnanymi 
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W KINOTEATRZE-

R I A L T O 
p r z e b ó j : „ A r t y s t k i , a r t y s t k i , a r t y s t k i z V a r i e t e n i e b i o r ą m i ł o ś c i z b y t t r a g i c z n i e " Z S U P E R F 1 L M U 

W S Z Y S C Y M A R T Ą EGGE 

w k i n o t e a t r z e R I A L T O !-: w p o r * S J , „ J S I 

T e l e f o n 1 1 2 - 2 5 

Bilety już do nabycia przy kasie 
teatru 

W ś r o d ę , , d . 2 5 g r u d n i a b . r . ( l - s z y d z i e ń ś w i ą t ) o g o d z . 9 w i e c z o r e m u r o c z y s t a 
p r e m j e r a o r a z w c z w a r t e k , 2 6 g r u d n i a ( l l - g i d z i e ń ś w i ą t ) o g o d z i n i e 4 p o p o ł . 
i 0 w i e c z o r e m p o w t ó r z e n i e p r e m j e r y p . t . 

T E L - A W I W 
W i e l k i e b a r w n e w i d o w i s k o p e ł n e h u m o r u I s a t y r y w 2 - c h c z ę ś c i a c h , 1 6 o b r a z a c h 

R e i y s . I. N O Ż Y K 

tel. 213-84. 

W c z w a r t e k dnia 26 b . m . o g o d z . 8 w i e c z . 
K O N C E R T M I S T R Z O W S K I 

M u r z y ń s k a g w i a z d a „ M e t r o p o l i t a n H o u s e - O p e r a ' 
C A T E R I M A J A R B O R O 

F e n o m e n a l n a ś p i e w a c z k a 
P r l m a d o n n a „ O p e r a C o m p a n y -— C h i c a g o " . 

W p r o g r a m i e : Ar je o p e r o w e , p ieśn i i N e g r o 
S p i r y t u a l i s -

B i l e t y w c e n i e od 1.— zt . d o 6.— zl . s p r z e d a j e 
k a s a F i l h a r m o n i i . 

C o u s ł y s z y m y p r z e z r a d j o 
PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 

POLSKIEGO RADJA. 
WTOREK, dnia 24-go grudnia. 

6.30-6.33: Pieśń „Najświętsza Panno". 6.33 
—6.34 : Pobudka do gimnastyki. 6.34—6.50: Gim­
nastyka. 6.50—7.50: Muzyka (płyty). W przer­
wie o godz. 7.20: Dziennik poranny. 7.50—7.55. 
Odczytanie programu na dzień bieżący. 7.55— 
8.00: Parę informacyj. 8.00—11.57: Przerwa. 11.57 
—12.03: Sygnał czasu i Warszawy. Hejnał z 
Krakowa. 12.03—12.15: Dziennik południowy. 
12.15—12.30: „Nie przeszkadzać mamusi" — po­
gadanka dla dzieci pióra Kazimierza Piekarczy­
ka. 12.30—13.25: Koncert popularny z płyt. 13.25 
—13.30: „Dzień wigilijny'1 — pogadanka. 13.30— 
14.30: ,,Zndawnvch dobrych czasów" (płyty). 
14.30—15.00: Przerwa. 15.00—16.00: Koncert ze­
społu Tadeusza Seredyńskiego (ze Lwowa). 
16.00—16.15: Słuchowisko dla młodzieży szkol­
nej. 16,15—16.30: Cała Polska śpiewa — audycje 
poprowadzi prof. Rutkowski. 16.30—17.00: „Pa­
storałki" — na organy solo — wykona .Feliks 
Nowowiejski • (z Poznania). 17.00—17.15: „Wi­
gilia na Sowińcu"—transmisja z Kopca im. "Mar 
szatką Józefa Piłsudskiego (z Krakowa). 17.15 
17.45: Teatr Wyobraźni: Słuchowisko dla dzie­
ci p. f. „Najpiękniejszy wieczór" Janiny Mo 
rawskiej. 17.45—18.15: „Kolendy kompozytorów 
poznańskich" (z Poznania) Wykonawcy; Marjn 
Kisielewska (sopran-soio) z tow. skrzypiec, for­
tepianu, harfy i oboju). 18.15—18.35: „Wtgilja 
Legjonisty Potyrały' — w opracowaniu Adama 
Pomian-Kruszyńskiego (z Katowic). 18,35—18.45: 

Odczytanie progr. na1 dzień następny. 
18.45—18.50: Świąteczne „O wszystkiem po-

troszku" p. t. „Życzymy Łodzianom We­
sołych Świąt". 

18.50—19.40: Powszechny Teatr Wyobraźni: 
Słuchowisko p. t. „Wieczór Wigilijny" po­
dług K. Kickcnsa o proc. Józefa Langfiera. 

19.40—20.25: Koncert w wykonaniu Małej Ork. 
P. R. pod dyr. Zdz. Górzyńskiego. 

20.25—20.55: Recital fortepianowy Jerzego Su 
Ilkowskiego. 

20.55—21.00: Przerwa. 
21.00—21.40:' M. Świeżyński: „Pójdźmy wszyjcy 

. do Betleem" — wiązanka kolend. Wyko­
nawcy: Orkiestra P R. pod dyr. St. Nawro­
ta, Lucyna Szczepańska — sopran, Józef 
Korolkiewicz — baryton oraz chór żeński 
i mieszany (transmisja do .Ameryki 1 Am-

;. sterdamu). 
21.40—22.10: „Audycja wigilijna dla Polaków 

na obczyźnie". 
22.10—22.30; „Przy pracy w noc wigilijną'' — 

audycja z Łodzi. 
22.30—23.00 „W święta w muzykalnej rodzinie", 

audycja w opracowahiu dr. Jerzego Mło-
dziejowskiego (z Poznania). 

23.00—24.00: Muzyka salonowa (płyty). 
24.00—1.15: Transmisia Pasterki z Kanlicy Mat­

ki Boskiej, Ostrobramskiej (Lr. z Wilna). 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Godi, 19.00 KRÓLEWIEC: ..Boże Narodzenie — 

or«t. Bacha. _ HAMBURG. Audycja wokal­
na. — 19.10 WIEDEŃ: „Boie Narodzenie" — 
orat. Schuelza. — RYGA: Pleśni wigilijne. -
19.15 BUDAPESZT: Muzyka organowa. -
FRANKFURT: Ludowa muzyko wigilijna. -
19.30 MOSKWA (WCSPS): Recital skrzypco 
wy. — SZTUTGART: Koncert wigilijny. 

Godz. 20.10 WIEDEŃ: Kolendy. — 20.30 BRNO: 
Kolendy. — 20.35 WIEDEŃ; Koncert wig. 

Godz. 21.C0 KOEMIGSWUST. Koncert, — 21.45 
BUKARESZT: Recital lort. 

Godz. 22.00 KOENIGSWUST .Muzyka kam 
BERLIN: Muzyka wieczorna. — 22.15 PO­
STE PARIS1EN: Koncert.—22.50 KOLONJA: 
Symłonja Nr. 5 Brucknera. — LIPSK: Mu 
zyka wiecz. — 22.55 WIEDEŃ: Koncert. 

Godz. 23.00 FRANKFURT: Kolendy. _ MO-
NACHJUM: Koncert, — 23.50 POSTE PA-
RISIEN: Melodje operetek ANGLJA (Reg. 
Progr.): Muzyka taneczna. 

Godz. 0.15 PARIS P.T.T.- Kolcndv różnvch na-
• • rodów. 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

ŚRODA, dnia 25-go grudnia. 
9.00: Sygnał czasu. 9.00—9.50: Kolendy ze 

wszystkich rozgłośni polskich: Chór mieszany 

dziś, we wtorek, jutro i pojutrze 
z Brzuchowic pod dyr. Zubika (ze Lwowa). 
Chór pod dyr. B. Wallek-Walewskiego (z Kra­
kowa). Chór męski urzędników magistratu mia­
sta Katowic pod dyr. Leopolda Janickiego (tr. 
z Katowic). Chór P.P.W. pod dyr. Tadeusza 
Szeligowsklego (z Wilna). Chór im. Tadeusza 
Kościuszki z Pabjanic pod kier. Mieczysława 
Januszewicza (z Łodzi). Chór P.P.W. pod dyr. 
St. Barańskiego (z Poznania). Chór kolejowy P. 
W. pod dyr. Jana Wieczorka (z Torunia). Chór 

Kościoła Zbawiciela (z Warszawy). 
9.50—10.00: Odczytanie programu na dzień bie 

f a z ę 

fery , 
Otr: 

jOdłc 
- F 

R E P E R T U A R Ś W I Ą T E C Z N Y T E A T R U $ j j? 'j 
S K I E G O . ,r«i'"Vi 

W ś r o d ę o g o d z . 8,30 w iecz . o r a z * 1 

t e k w i e c z . ś w i e t n a , s a t y r y c z n a koinedl ' , ^jrU. 
n e u i f a „ S z k o ł a P o d a t n i k ó w " , k t ó r a dzi« K ' tfl Mija 
a k t u a l n o ś c i i h u m o r o w i z m i e j s c a z&oW' łkJa} ( 

c a - , ł ó d z k i c h p o d a t n i k ó w . ceOTNził 
W c z w a r t e k o g o d z . 4 -e j po pol- P° tf|{Cjl,,fl,< 

z n i ż o n y c h o r a z w p i ą t e k o g o d z . 8,3" fl{dir n 3 
b a w i ć b ę d z i e p u b l i c z n o ś ć b e z t r o s k a £°«}eił, Vlo 
K i r s z o n a „ P r z e d z i w n y s ł o p " . Aczkolwiek J i L 0 | 
łe w i d o w i s k o to d a n e b y ł o j uż k i l k a n a s ' , ( ły . 

s łn ione i w i d ^ " 1 a J n i a 

n a j d o w o d n i e j o j e g o w a l o r a 

M i 
W*MHZYKA / h u k a 

ie 

z y idzie o n o s t a l e p r z y z a p e ł n i o n e j wid"* sCą^ 
ś w i a d c z y n a j d o w o d i r e ] o j e g o w a l o r a C T? ' a 
n i c z n y c h 1 p o p u l a r n o ś c i . OT> ^ 

W p e ł n y c h p r ó b a c h pod r e ż y s e r i a . c[i 2ac; 
ra p i k a n t n a fa rsa a n g i e l s k a „ C h c ę właś'1;§j*Miclzał 
b i e " , k t ó r e j p r e m i e r a o d b ę d z i e s ; ę w fc^t . 
w e s t r o w ą . .^u, n i 

BAJKA DLA DZIECI W TEATRZE M l E f ^ ^ 

Kazanie na uroczystość iw. Szczepana na temat 
„Duch ci jest, który ożywia'' — wygłosi ks. 
prof. dr. Michał Klepacz. Podczas Nabożeństwa 
śpiewać będzie chór Świętokrzyski pod dyr. ks. 
prof. Józefa UrszuliUa. 11.57—12.03: Sygnał cza­
su z Warszawy. Hejnał z Krakowa. 12.03—12.15: 
„Codzienne kłopoty łódzkiego dziennikarza" — 
reportaż-djalog red. Stanisława Rachalewskie-
go. 12.15—13.00: Koncert solistów: Wykonawcy: 
Aleksander Michałowski — bas, Wacław Niem­
czyk — skrzypce. 13.0C—13.20: Teatr Wyobraź­
ni: Fragment słuchowiskowy „Cyd" Piotra Cor-
neille'a w przekładzie Stanisława Wyspiańskie­
go, w oprać, i z komentarzem dr. Tymona Ter­
leckiego. 13.20—14.00: Melodje i tańce polskie 

W s z y s t k i e g r z e c z n e dz iec i " j d ą ^ . j j j i 
c z w a r t e k o g o d z . 12-ej w T e a t r z e MfflT rad 

żacy. 10.00—11.57: Transmisja Nabożeństwa z w wykonaniu Olkiastry P. R. 14.00—14.20- „Na 
Kościoła Metropolitalnego z Poznania. Kazanie fizóstem" — opowiadanie Zygmunta Bartkiewi-
na uroczystość Bożego Narodzenia na temat: \Cia. 14.20—15.00: Koncert życzeń. 15.00—15.30: 
„Z pasterzami u żłobka betleemskiego" — wy­
głosi ks. rektor dr. K. Kowalski. 11.57—12.00-
Sygnał czasu z Warszawy. Hejnał z Krakowa. 
12.03—13.00: „1000 taktów muzyki" — koncert 
w wyklinaniu zwiększonego zespołu Stefana Ra-
chonia. 13.00—13.35: Teatr Wyobraźni: Słucho­
wisko p. t. „Wigilja Wojewody" podług Piotra 
Chojnowskiego w radjofori. -'Małgorzaty S: -
bówny (ze Lwowa). 13.35—14.15: Koncert chóru 
Dana. 14.15—15.00; Muzyka lekka (płyty). 15.00 
—16.00: ,,Na wsi za sto lat1' — wesołe słucho­
wisko wiejskie w opracowaniu Antoniego Za-
chemskiego. 16.00—17.00: Godzina życzeń dla 
dzieci. 17.00—18.00: Muzyka taneczna w wyko­
naniu zespołu Franciszka Witkowskiego (ze 
Lwowa). 18.00—18.30: Teatr Wyobraźni: Słucho­
wisko dla dzieci — „Historja pierwszej choin­
ki" — zradjofonizow&ne według legendy ma­
zurskiej (ze Lwowa). 18.30—19.45: „Kolendy z 
całego świata" (płyty). 19.45—19.55: Zapowiedź 
programu na dzień następny. 19.55—20: Przerwa. 
20.00—20.30: Audycja żołnierska w opracowaniu 

dr. Zygmunta Nowakowskiego (z Krakowa). 
20.30—21.00: Recital śpiewaczy Ady Sari. 
21.00—21.35: XVII audycja z cyklu „Twórczość 

Fryderyka Chopina'' (1810—1849) w opra­
cowaniu dr. Zdzisława Jachimeckiego. Wy­
konawcy: Henryk Sztompka (fortepian) I 
Aniela Szlemińska (śpiew). 

21.35—21.50; „Gwiazdy nad Saharą" — feljjton 

(iluslr. płytami) wygł, K. Prószyński. 
21.50—23.00: Muzyka taneczna w wykonaniu 

Małej Orkiestry P. R. pod dyr. Z. Górzyń­
skiego i „Trójki radjowej". 

23.00—24.00: Muzyka taneczna (płyty). 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Godz. 19.00 LIPSK: Koncert uroczysty — 19.10 

PRAGA: Bagatele Dworznka. — 19.10 WIE­
DEŃ: Wielkie radjopolpourrt ukl. dr. Ric-
dingera. — 19.30 WROCŁAW: „Wolny strze­
lec'' — opera Webera. 

3odz. 19.30 HAMBURGi „Walc zwycięża" — 
koncert ork. 

Godz. 19.35 PRAGA: Najpiękniejsze dzwony 
Czeechosłowacji. 

Godz. 19.50 BUDAPESZT: Koncert kameralny 
z udziałem skrz. Stelli Dortheimer. 

Godz. 20.00 KOPENHAGA: .Aladyn" — dramat 
muz. Nielsena. — 20.00 KOENIGSWUST. 
„Utwory Mozarta, R. Straussa i Wagners''.— 
20.15 LIPSK. „Muzyka z oper niemieckich". 
20.25 RZYM: „Calondrino" — operetka Cus-
clny.. — 20.40 WIEDEŃ; Koncert Ork. Filh. 
pod dyr. Weingartnera. 

Godz. 12.45 SOTTEMS: Koncert radjoork. — 
21.00 BRUKSELA F r a D c : Koncert ork. sym­
fonicznej. — 21.25 BUDAPESZT: Muzyka 
jazzowa. — 21.45 BUKARESZT: Muzyka ta­
neczna. 

Godz. 22.00 PARIS P.T.T. Koncert świąteczny, 
Godz. 2230 PRAGA: Muzyka salonowa. 
Godz. 22.30 BUDAPESZT: Muzyka salonowa. 
Godz. 22.30 Muzyka lekka i taneczna. 
Godz. 22.50 ANGLJA (Reg. Progr.)i Muzyka 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

CZWARTEK, dnia 26-go grudnia. 
9.00—9.03 Sygnał czasu i kolenda „Bóg się 

Teatr Wyobraźni: Słuch, dla dzieci „Drewniacz-
ki—Chodaczki w betleemskiej s t a j e n c e " S t a ­
nisława Roy'a (z Poznania). 15.30—16.30; „Mi­
gawki regionalne" — zbiorowa audycja.ze wszy­
stkich rozgłośni P. R. 16.30—16.53: Koncert tria 
salonowego. Wykonawcy: Tadeusz Zygadło — 
skrzypce, Mieczysław łloherman — wiolonczela, 
Władysław Szpilman — lortepian. 16.55—17.10-
„Poezja Bożego Narodzenia1' — kwadrans poe­
tycki — St. Miłaszewski. • 17.10-17.55: „Moja 
pieszczotka" — wesoła audycja Tadeusza Sy-
gietyńskiego i Michaał Meliny. 17.55—19.00: Mu­
zyka taneczna (płyty). 19.00—19.10: Zapowiedź 

programu na dzień następny. 
19,10—20.00: Dzieci całej Polski śpiewają ko-

lendy: Chór Urszulanek pod dyr. W .Jędrze­
jewskiej (zc Lwowa). Chór dzieci krakow­
skich (z Krakowa). Chór dziecięcy szkoły 
powszechnej XV w Katowicach pod dyr, 
Leopolda Janickiego (z Katowic). Chór 
szkoły powszechnej pod dyr. Heleny Bła 
sikowej (z Wilna). Chór państw, gimnazjum 
żeńskiego z towarzyszeniem zespoiu instru 
mentalnego (z Łodzi). Chór dzieci gimnaz­
jum im. A. Mickiewicza pod dyr. Broniew­
skiego (z Poznania). Chór chłopców szko­
ły powszechnej Nr. 5 pod dyr. Józeła No­
wakowskiego (z Torunia), Chór młodzieży 
szkół powszechnych m. Warszawy pod dyr, 
Tadeusza Mayzncra (z Warszawy). 

20.00—20.20: Niewydane utwory Aleksandra Mi­
chałowskiego — w wykonaniu Edwardy 
Feinsteinówny — fortepian, 

20.20—20.50: „Imieniny Szczeepka — wesoła 
audycja (ze Lwowa). 

20.20—20.50: „Imieniny Szczepka 1' — wesoła 
21.00—22.15: „Biały Mazur" — operetka w 3-ch 

aktach Franciszka Lehara. Wykonawcy. A, 
Szlemińska, W. Ruszkiewiczowa, A. Boguc­
ki, E. Gawkowski, A. Kopciuszewsk), A. 
Hernes. Reżyscrja Warneckiego. Orkiestra 
P. R. pod dyr. Z. Górzyńskiego. 

22.15—22.30: Koncert reklamowy. 
22.30—24.00: Muzyka taneczna (płyty). 

W przerwie około godz 23.00: Wiadomości 
meteoroligiczne dla komunikacji lotniczej. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Godz. 20.00 OSLO: „Królowa na jeden dzień"— 

operetka Bulla. — 20.00 BERLIN: „Turnadot" 
opera Pucciniego. Tr, z opery (dyr. Kl<:mens 
Krausa). — 20.00 HAMBURGi „Cliyia"—ope­

retka Dostała. 
Godz. 20.00 RYGA: Muzyka operetkowa. —-

ANGLJA (Nat. Progr.): Radjorewja murzyń­
ska. — 20.30 POSTE PARISIEN: Koncert 
ork. — 20.30 RZYM: „Iris"' — opera Masca-
gniego (tr. z Teatru Królewskiego). — 20,40 
KOPENHAGA; Rarijobał dla młodych. — 
20.55 HILVERSUM II: Koncert z udz. skrzyp­
ka Mlschy F.lmana. 

Godz. 21.10 STRASBURG: FestWal Saint-Saensa 
21.30 PARIS P.T.T. Dawne przeboje. — 21.30 
ANGLJA (Nat. Progr.): Koncert ork. _ 21.55 
BUDAPESZT. Koncert orkiestr. — 22.00 
SZTOKHOLM: Muzyka taneczna. — 22.10 
WIEDEŃ. Recital śpiew, Elżbiety Schumann. 

Godz. 22.45 RADIO PARIS: Koncert orkiestro­
wy pod dyr. Tnghelbrechla, 

a ż e b y w z i ą ć u d z i a ł w p i ę k n e j b a j c e 
„Ala i J a n e k w k r a i n i e c z a r ó w " . E f e ^ j 1

 C j a r f 

t a ń c e , ś p i e w y i m n ó s t w o i n n y c h c z a r o d z ' e ' f ij,. 
a t r a k c y j w y w o ł u j ą s t a l e z a c h w y t nasz>' c%( £ T 

lus i i i sk ich , k t ó r z y t e ż g o r ą c o ok l a sku j ą *«n 
j e j m a ł y c h w y k o n a w c ó w . P^nia 

. ŁÓDZKIE TEATRY POPULARNE 'e«ili 
Ogrodowa 18. p ,°iem 

W środę, dnia 25 bm. o godz. 12-e) * j k da 
ludnie ł 4-cJ po pol. d w a p r z e d s t a w i e ń 1 ^ ^ } . 
s t e r j u m h i s t o r y c z n e g o w 6 a k t . z e śp ie*!^ * " 
t a ń c a m i p . t . „ B o ż e N a r o d z e n i e " w w y * 0 L t 
S t o w . Ś p i e w a c z e g o im. „ M o n i u s z k i " . dal 

O' godz. 8,15 wlecz, s p e c j a l n y proKramrJjJL •— ' 
t e c z n y , n a k t ó r y z łożą s : ę 3 a r c y w e s o l c ' J^ i e^j 
a k t ó w k i p t. „ M a r c o w y k a w a l e r " , „Fryz" fo» , 

i „ C z y j e d z i e c k o " . 
W c z w a r t e k i dnia 26 bm. o godz. r^w 

południe „ B o ż e N a r o d z e n i e " w w y * l 
S t o w . Ś p i e w a c z e g o im. „ M o n i u s z k o " . J 

O godz. 4.15 po poł. I 8,15 wlecz- dwSU 
s t a w i e n i a s p e c j a l n e g o p r o g r a m u ś w i ą t e : J 
z łożonego . , z 3 :cli a r c y w e s o l y c h . - , j e d n o - , ł 
p . t . „ M a r c o w y k a w a l e r " i „ F t y z j e r c z y K 
l o t a c h " i „ C z y j e d z i e c k o ' ' 

ek 

S a l a G e y e r a — P i o t r k o w s k a 294.. j»Wier 

W ś r o d ę , dn ia 25 b m . i w c z w a r t e k , 

his 
Na 
rze 

b m . o g o d z . 4,15 po pol . i 8,15 w i e c z . ^ r ^ e 
n i e d w a p r z e d s t a w i e n i a c z a r u j ą c e j o p e ^ -tynk 
3 -ch a k t a c h R. S t o l z a p . t. „ T a n i e c Szc*«* 'Onisj 

Dom Ludowy — Rzgowska 84. j »w e : 
W ś r o d ę , dn ia 25 b m . i w czwarte** p 1 

0 g o d z . 4.15 p o 
d z i e n n i e d w a p r z e d s t a w i e n i a 

3 godz. 4.15 po pot. i 8,15 w ^ ^ y 
a r c y w e s 

'e ł l 
, x s » W a ] 

medjTw 3-ch a'kt"lVkaterwy p. t'. , . U r * l J ' ftoy 
TEATR ROZMAITOŚCI. 

J u t r o w ś r o d ę 25 grudnia br. o 
wieczorem uroczysta premjera oraz w c Z !o»'k 1 , ' a 

26 grudnia o godz. 4-ej pp. i 9-ej wiecz- y i Jinią ( 

rżenie premiery widowiska pełnego lV p. ' s j e 

satyry w 2-ch częściach 16-tu obrażać" ^ 
„Tel - Awiw". , \lV 

„A 1 0 4 ł i 

PREMJERA W TEATRZE FILIIARM0'N„il li ' 
W środę, dnia 25 bm. odbędzie sie P, ry , ^ 

komedii muzycznej p. t. „Złote PomarąnJ ^ <<& 
14 odsłonach. Bilety na przedstawienia 1"* "ef 
daje kasa Filharmonii. 

WYSTĘP ORŁOWA W FILIIARMONJF t|$J 
W środę, dnia 25 grudnia o godz. 7-3 > 

wystąpi w sali Filharmonii aktor moskic^v* 
teatru artystycznego i premjer znanego.,! 
w Polsce zespołu „Niebieski Ptak" — *** 
łod O r ł ó w . B ę d z i e t o i e d y n y w y s t ę p v|51 

we; 
Srze 

parodia 
rosyi s K* 

»'»ala. 

> 
m o r y s t y . W p r o g r a m i e w i e c z o r u 
„ P r z e d w o j e n n y i s o w i e c k i h u m o r . 

B i l e t y s p r z e d a j e k a s a F i l h a r m o n i i . i , ^ 
C A T E R I N A J A R B O R O W FILIIARM^'6 ffi^r 

W c z w a r t e k d n i a 26 g r u d n i a o godnej p 0 ' 
o d b ę d z i e s ię w sali F i l h a r m o n i i końce. 1"'. JJ»tcier̂  
m e n a l n e j ś p i e w a c z k i m u r z y ń s k i e j C a t c r ' " Ą 
b o r o . W p r o g r a m i e k o n c e r t u a r i e opero* ^ 
śn i , o r a z „ N e g r o S p i r y t u a l i s " . P o z o s t a ł 6 Ł f 
s p r z e d a j e k a s a F i l h a r m o n i i . | : c , r i ' , l e . 

S H I R L E Y T E M P L E ZNÓW W l - ^ R i , ^ 
U b ó s t w i a n a p r z e z m i l i o n y b y w a ł e 0 ^ \ j_ 

w y c h c a ł e g o ś w i a t a , u r o c z a , na jml id-•• l / t ^ R r a , , 
d a e k r a n u , S h i r l e y T e m p i e , już j u t r o ^j^r^ji)., 
d o s t ę s k n i o n y c h z a n 'ą l i c z n y c h w : e l " ' t A 5, 
n a j m ł o d s z y c h d o n a j s t a r s z y c h , z cl""' ^ 
„ E u r o p a " . 1 !?dn 

rodziT^oCwÓt Muzyko"(płyty). 9.50-10.00-! Godz. 23.00 KOENIGSWUST. „Między snem a 

M a l a S h i r l e y z a b ł y ś n i e pełnią " v e ^ , M u 0 

n e g o t a l e n t u w n o w y m s w o i m ' " " . ' ^ i c s l j j r ^ k o 
s ł o n e c z k o " , k t ó r e g o f a s c y n u j ą c a ? r e i ' ' ' r j c ' ; ! 4 ^ ( ' ' a ( 
r o w u e m p a s m e m u ś m ' e c h ó \ v i 5^c

7ieiii,'™^M. 

t o n a p r a w d ę j a s n y Pt0tfl 

w z r u s z e ń . Na t le s z a r o ś c i ż y c i a 
d y s o n a n s ó w , Jakie rozdz ie l a j ą ludzi -

szcr.s" 

Odczytanie programu na dzień bieżący. 10.00 
10.30: „Gwiazdka na Kaszubach" — kolendy ka­
szubskie w wykonaniu chóru i orkiestry ludo­
wej (z Torunia). 10.30—11.57; Transmisja Nabo­
żeństwa z Kościoła Św, Krsyza. w Warszawie. 

awą" — koncert rozrywkowy. — 23.10 
ANGLJA (Reg. Proifr.): Muzyka taneczna. 

Godz. 24.00 BERLIN: Muzyka taneczna. — 24.00 
SZTUTGARTi Koncert nocny. 

b l i ż s z y c h sob i e , s ł o d k i u ś m ech 
łej S h i r l e y 
s z e g o s ł o n e c z k a " . 

D y r e k c j a k ' n a „ E u r o p a " nie 
l e p s z e g o w y b o r u , w y s t a w i a j ą c i i i " 1

 | t , e V v 4 
s e Ś w i ą t B o ż e g o N a r o d z e n i a -
c a ł a Ł ó d ź z e n t u z j a z m e m p o w i t a 1 1 

bohaterkę ekraiui, której t » T 3oc 
f e n o m e n a ' " ; 

ten 

it'""!!|»fi' 

| w r o d z o n y w d z i ę k w p r a w i a j ą zaW

t

s/(u« k " ' 
c h w y t I w z d u m i e n i e k a ż d e g o m l ł o S " " 1 " 

" lwci ' 
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Glsły rachunek 
nie zawodzi 

i Eustachy siedział i . obliczał. 
! , ł i V s t k o robił ściśle i wedle rachunku, 
^ i teraz, gdy miał powziąć ważne 
s t a n o w i e n i e , musiał dokładnie óbli-

^rzynaście, dziesięć, osiem, 76.143 
. r a z e m 107.143. — Liczył szybko i 

r O S ? y P [ a W n i e . — Trzy razy d o roku — ra-
321.429. Każdy numer ma jednak 

p*ry ćwiartki. Pomnóżmy więc przez 
Otrzymamy 1.285.716. 

Odłożył ołówek. 
Przeszło miljon ludzi w Polsce 

Urywa w ciągu roku na loterji. Dla-
'Jjp jabym nie miał wygrać? 
Rachunek zgadzał się i p. Eustachy 
''ł jeszcze w czerwcu r. b. ćwiartkę 

media. jtfiP. 
fflipijały miesiące. Skrupulatnie prze-
sM. . tabele wygranych. Nic nie wy-

)0 Ą'J?«ziio, często numer różnił się tylko 
8,311 'jjjl^ną cyfrę od numeru_ wygranej, ale 
a f r f j l M o małą pociechą 

lwlt«cl» T L °feni , czekał 
^»aiCvnl fin 

r R t ) 

iz *,m 

Odnowił los do 
pełen nadziei do 

. i j o t t w ^ i u a . JNic. Pech. Gwiazdka za pa-
slorach a wygrana nie przychodzi. Jeszcze 

Zolłi? kilka ^ m do Bożego Narodzenia, 
ia 7'u,cl4 zaczął znowu liczyć. Rachunek 

Jwdzał się, jak 1 przedtem. Chyba, że 
pełnił jakiś błąd w kalkulacji. Nie 
trzymał i poszedł do kolektora. Gdy 

s^idi^odził, lusłyszał skierowany do sie-

tel. 213-84. 

W środę, dnia 25 grudnia o godz. 7.30 wiecz. 
Znakomity artysta M o s k i e w s k i e - Teatru Ar­
tystycznego i premier teatru „Niebieski PtaK" 

WSIEWOŁOD ORŁÓW 
tylko Jeden raz wystąpi gościnnie w wieczorte 

śmiechu i paiodji p. t. 

H H ] l » n i ( l l 
Bilety w cenie od 1 zl. sprzedaje kasa Filhar­

monii. 

Śmierć najokrutniejszego d y k t a t o r a 
Prezydent Wenezueli byt najbogatszym człowiekiem na świecie 

Depesze doniosły przed kilku dniami 
o śmierci prezydenta Venezueli, gene­
rała Juana Gonieza, najstarszego dyk­
tatora na świecie. Gomez został dykta­
torem Yenezueli w 190S roku i zmarł 

śmiercią naturalną, mając 78 lat. 
Dzieje Gonieza związane są ściśle z 

hlstOrją tej republiki południowo-amery­
kańskiej. ' Tajemnicą jego władzy i ol­
brzymiego bogactwa była nafta. Na-

0 s p o k ó j i c i s z ę w k i n a c h 

N i e p r z e s z k a d z a j c i e s w o i m s ą s i a d o m g ł o ś n e mi u w a g a m i 

W N0« Bp 

radosny powitalny okrzyk: 
tio*1! Gratulujemy, gratulujemy! 

naszycb.v«l * P a d ł o 5.000 z ł o t y c h 

a r ^jej^ c Ugnleniu gwiazdkowem na 

kują 

rf (4 °iem 
12-el f ł l rUł 

Dziś 
pański 

^ana Eustachego ,,zatknęło". Za 
Ptiniał zupełnie o dodatkowem ciąg-

A R N B gwiazdkowem i pomylił się w 
obliczeniu o przeszło 20.000. 

„:jCVdał jednak poznać po sobie i od-
' 7 ? e W krótko: 
v wyWT; Dobrze, 
i"- «l 

êrarn Ij. ^ x Q d j a m n ; e żadna niespodzianka 
^'^(W^działem o tem oddawna. 

Jakto? Nie cieszy się pan? 

u-S. by mógł mnie zawieść ścisły ra 
t J ^ j S e k . 

z. dw'»'> 

Q j S Wróg teisfonów 
:rczyk * niszczył s łupy te le foniczne 

g . Na torze kolei obwodowej pomiędzy 
'dni'Perzem a Widzewem, na siódmym kilo 
co^ptrze, został zatrzymany na gorącym 

zam. przy ul. Przemy' 

irtek, 
iecz. -• 
i opei^ul ' Z y n k u niszczenia linji telefonicznej, 
c S»c««" Wisław Pełka, 
a 84. J » w 7 . 

! w a r , iec»' ( h ^ e ^ a z w i e l k i e m z a c i e t r z e w i e n i e m 

• y w e s o | e l » J c V a i Już d r u g i s ł u p t e l e f o n i c z n y i wy 
: . „ U f * 

;i. 
O E 

z w c«J N a 

braz-ach r L S l e
 d o u c i e c z k i . Po k r ó t k i e j p o g o n i , 

i ' a ł z a t r z y m a n y i n a p y t a n i e , d l a c z e g o 

M0«ijU|ał s ł u p y — n i e u m i a ł d a ć o d p o w i e 

się P r v l ! ' P e s z c i e o ś w i a d c z y ł , ż e c z y n i ł t o 

5 wie$|L* e lelkiem 

*doWcy policji udali się na ten szlak 
j*Jeiowy właśnie z uwagi na zerwane 

Jeżenie telefoniczne wzdłuż tej linji. 
widok funkcjonariuszy, Pełka, 

wrażenie nienormpjtnego, rzu-

cnia 

oĄ 

Przed kilku dniami, w artykule p. t. 
„Nie przeszkadzajcie nam w kinią!" 
zwróciliśmy uwagę na mocno dla otoczę 
nia nieprzyjemnych widzów kinowych, 
którzy podczas wyświetlania filmu, roz­
mawiają głośno, czynią najrozmaitsze 
uwagi i w ten sposób zakłócają prawdzi 
wemu miłośnikowi filmu spokój i zatru­
wają mu przyjemność, jaką kino daje. 

Nasze uwagi — jak się okazało — 
były bardzo aktualne. Otrzymaliśmy 
szereg listów od czytelników, którzy ży 
wo nam przyklasnęli. Niektórzy może 
nawet przesadzili w sposobach, zmierza 

rzy się głośno zachowują, głośno czytają 
napisy i t. d. 

Wśród doszłych nas opinij, całkowi­
cie jednak podzielamy projekt p. R. Gł., 
który uważa, że dyrekcje kin winny wy­
świetlać na ekranie napis, apelujący do 
widzów, wzywających do zachowania 
ciszy. 

Projekt ten powinien być wzięty pod 
rozwagę przez dyrektorów i właścicieli 
kin. — 

Może w ten sposób da się uzyskać 
pewne minimum aiszy na salach kino­
teatrów, zwłaszcza w soboty, niedziele 

jących do usunięcia zła, wysuwając zbyt i święta, kiedy publiczność jest najbar 
prostą radę: wydalania z kina ludzi, któ dziei hałaśliwa. 

R A D I O A P A R A T Y na rok 1 9 3 6 ! 
Wszelkie typy i modele, od najtańszych do luksusowych. Nowo formy. Idealna selekc|a, 

Wyłączna sprzedaż na Łódź niezrównanych superheterodyn wiedeńskich I N G E L E N orar 
kratowych C A P E L L O ( l x . H o r n y - W i e n ) . — p r Z yjdżcte obejrzeć i posłuchać 

R A D I O - A U D I O N t r * » u o u t t a 
(OMACH GRAND HOTELU) 

)t'2sl ^ełka został osadzony w areszcie. 
i i K i r a i ^ i T ^demonstracji". 

* s z reporter zanotował: 
Iz. 7 - 3 ( l l i 
l O s k i ^ j A rzyletnta Jadwiga Kapuścińska poparzyła 
anego .jBL^czora] wrzącą woda i doznała ciężkich ' — ̂ 3K,*rzen na całem ciele. Lekarz nogotowla 

P ' ^ ł t o i 0 ^ ' 3 ' dziewczynkę 
p a r o f ^ l ""Ula. 
rt>syi l W ** mii- wypadku przy pracy uległ w fabryce 

i arM^mi fttiiii " W Skorupki 1 9 Józef WIner, 1 0 
&* li b'k' zam. przy ul. Kilińskiego 48, 

w ciężkim stanie do 

o go° 
koncef' 
Catcrlw 
operą* ̂  
został" 

i L ,° s zkodowanego opatrzył lekarz pogotowia 
1 ' erowal do szpitala okręgowego. 

walcuj 

e l " , c 1 
eto-2 ii" 

L a " i c z a zameldował, że w pociągu pod An 
1 hn e m skradziono mu z pochwy bagnet. 

4 L ° mieszkania Adama Niełacznego, przy ul. 
J % A Q I włamali się złodzieje i skradli różne 

s w e g * *[» . h m i o t y wartości 2000 zł. 
fili.re | \S składu Herberta Blaumana. przy ul 
r e ś c 

p r ? 

most'3 

uainv ^ 
wsze fn\ 

> 
''Uli 

fabryce karoserii samochodowych S-r6w 
^ n , l l e r a przy ul. Odańskiel 126 zapaliły Mę 

iii\ ' wybuchł pożar w stolarni, który uga-
xi i ,OP^tH ł K

s t r aż ogniowa po krótkiej akcil. Straty sq 
1 Juczne. 

;coiiard Walacz, strzelec Korpusu Ochrony 

sj. K°wskleJ 141 włamali się w nocy złodzlele 
j % I? d l i żarówki 1 Inne przedmioty wartości 

codzl?l'V. >**• 
Izi najy, 1 L rnleszkanla Anny Kraszewskie!, przy ulicy 
szcr .e^ ^ i c j e l 5, nieznani sprawcy w czasie nleobec-

Hn'>w'aśclcłe1kt skradli garderobę 
fi00 zl. 

bieliznę 

V * i »t 

N , c - rflH7'^enstab, 
3 0 o ° d z , i ą - Poszkodowana oblicsa swe straty 

f s* Podwórzu domu przy ul. Orlel 18 nlezna-
*V b a w c y skradli uprząż należąca do Juljan-

zamieszkałej .w Mileszkach 

B o ż e Narodzenie 
w rodzinie sportowe] 

Święta Bożego Narodzenia spędzą 
sportowcy polscy w zupełnej ciszy; W 
kraju nie odbędzie się żadna poważniej­
sza impreza o charakterze ogólnopol­
skim, a gdzieniegdzie tylko zapowie­
dziane są zawody lokalne, nie posiada­
jące zresztą większego znaczenia. Na­
wet w naszych ośrodkach zimowych (Za 
kopane i Krynica) program świąteczny 
przedstawia się b. skromnie. 

Mimo bezczynności sportowców w 
kraju oczekiwać będzie świat sportowy 
z niecierpliwością wyników z zagranicy 
gdzie sport polski reprezentowany bę­
dzie w okresie Świąt na dwuch odcin­
kach. Nasza reprezentacja hokejowa, ba­
wiąca obecnie w Niemczech, rozegra w 
pierwsze i drugie Święto dwa spotkania 
z czolowemi zespołami hokcjowemi Ber 
lina, a piłkarze Warty poznańskiej spę­
dzą święta w Belgji gdzie zmierzą się z 
jedną z czołowych drużyn brukselskich. 

Echa meczu 
Warszawianka—IKP 

Krzywdzące decyzje sędziów na me­
czach IKP. z Wartą i Warszawianką 
wyprowadziły całkowicie z równowagi 
pię 'ciarzy klubu łódzkiego. Sytuacja 
zaogniła się zwłaszcza po meczu war­
szawskim do tego stopnia, że kilku za­
wodników IKP oświadczyło wręcz, iż 
mają dość boksu 1 rezygnują z dalszej 
karjery w ringu. 

Miejmy nadzieję, że słowa te w y ­
powiedziane zostały w przystępie wiel­
kiego zdenerwowania i że sytuacja po 
upływie pewnego czasu załagodzi się. 

Pięściarze I K P 
nie chcą s ędz i ego Moskala 

. Pięściarze IKP: Chmielewski. Bart-
niak, Spodenkjewicz, Banasiak. Woźnla-
klewicz i Popielaty wystosowali do za­
rządu PZB list otwarty, w którym pro-
iZA o nie wyznaczani* sędziego nwczu 

IKP — Warta w Poznaniu p. Moskala na 
mecze drużyny łódzkiej. 

Ł K S na turnieju 
h o k e j o w y m w Poznaniu 

Drużyna hokejowa ŁKS-u wyjeżdża 
do Poznania, gdzie weźmie udział w 
dniach 25 i 26 bm. w turnieju organizo­
wanym przez tamtejszy AZS w którym 
wezmą również udział Toruński KS i 
poznańska Warta. 

P r ó b y bicia rekordów 
na niedzielnych zawodach 

pływackich 
Jak się dowiadujemy na zawodach 

pływackich AZS — reprezentacja Łodzi, 
które odbędą się w nadchodzącą nie­
dzielę w Łodzi jeden z najlepszych pły­
waków polskich, Boguth, podejmie pró­
bę bicia rekordu Polski na 100 mtr. sty­
lem klasycznym. Boguth uzyskał copraw 
da czas lepszy od rekordu 1.16 jednak 
długość basenu w Warszawie była nie­
przepisowa, podczas gdy basen w Y. M. 
C. A. ma rozmiary przepisowe (25 mtr. 
długości). 

Pozatem próbę bicia rekordu Polski 
podejmie w Łodzi AZS w sztafecie 5x50 
mtr. stylem dowolnym. W sztafecie tej 
wystąpi również b. wychowanek ŁKS-u 
Szwankowski brat śp. Janusza. 

Z innych znanych pływaków ujrzy­
my Karpińskiego kandydata olimpijskie­
go do sztafety 4x200 mtr., reprezentan­
tów stolicy Gumkowsklego, Jastrzęb­
skiego i Olszewskiego, a także Kratoch-
wilę, długodystan. mistrza Polski na 2, 3 
i 5 kim.) który weźmie udział w meczu 
water-polowym. Mecz AZS—Rcpr. Lo­
dzi będzie Jedną z najciekawszych im­
prez pływackich w Łodzi. 

Stahl wstępuje do Hakoahu 
Stahl, który niedawno po otrzymaniu 

zwolnienia z warszawskiej Makkabi za­
silił ponownie klub IKP w wadze pół­
ciężkiej otrzymał na własną proś­
bę z klubu fabrycznego z w o l n i e n i e i 

w s t ę t t u k i d o H a k o a h u . 

krótko przed wyborami prezydenta Ye­
nezueli w 1908 roku wykryto na terenie 
republiki bogate źródła naftowe. Go­
mez nawiązał kontakt z amerykańskimi 
królami nafty, zagwarantował sobie 
roczny dochód w sumie jednego mlljona 
funtów szterlingów i stał się wkrótce 
nlctylko najbogatszym człowiekiem w 
Ameryce, lecz niemal na całym świecie. 

Gdy ujął władzę w swoje ręce, oka­
zał się nieubłaganym wrogiem swych 
przeciwników politycznych. Rządził 
przy pomocy najbczwzględniejszego te­
rom. Więzienia -były stale przepełnio­
ne i nosiły wieloinówną nazwę „szkół 
śpiewu", wiadomo było bowiem, że sto­

nowano lam niezwykłe tortury, które 
zmuszały do „wyśpiewania" wszystkie­
go... co się wiedziało 1 czego sie nie 
wiedziało. Oczywiście, że te metody 
rządzenia wywoływały w kraju nieza­
dowolenie, co doprowadzało do cze* 
stych zamieszek, tłumionych bezwzglę­
dnie z wielką zazwyczaj ilością ofiar. 
Niejednokrotnie były dokonywane za­
machy na tego okrutnego dyktatora, ale 
ani jeden z nich-nie dał zamierzonego 
celu. 

Gomez nic mieszkał w stolicy. 
Przeniósł się na wieś, gdzie kazał sobie 
zbudować iniłac o prawdziwie wschod­
nim przepychu. Siedzibę jego otaczał 
wielki, wysokim parkanem ogrodzony, 
ogród, po którym spacerowały dzikie 
zwierzęta. Gospodarstwo prowadziła 
mu jedna z jego licznych córek. Każda 
potrawa, podawana na stół, musiała być 
przedtem skosztowana przez jednego ze 
służących, aby sprawdzić, czy niema w 
niej trucizny. 

Prezydent Yenezueli nie był żonaty, 
a mimo to szczycił się, że ma 11-1 dzie­
ci... Matki tych dzieci różniły się odcie­
niami skóry od najbielszej aż do czar­
nej. Dzieci białych kobiet zyskiwały 
europejskie wychowanie, natomiast 
dzieci kolorowe pozostawały w środo­
wisku matek. 

Przed kilku tygodniami prezydent 
Gomez musiał się poddać operacji, pod-
czas której umarł. Był on pierwszym 
dyktatorem Venezuejl, który zmarł 
śmiercią naturalną i w dodatku po tak 
długiem panowaniu. 

Ciało jego zostanie zabalsamowane, 
przyczem w kraju obwieszczono dwu­
tygodniową żałobę. 

Aż do czasu nowych wyborów ster 
rządów Yenezueli objął generał Con-
treras. (lu) .• 
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Walka z deficytem s k a r b o w y m . - Z a p e w n i o n a stałość waluty.—Obieg p i e n i ą d z 3 

Pomoc dla rolnictwa.—Wzrost w s k a ź n i k a produkcji — N o w e traktaty 
Dorocznym zwyczajem próbujemy) 

dokonać przeglądu rozwoju naszej sytu 
acji gospodarcze] w ciągu toku 1935, 
Zaczynamy od elementu o pierwszo­
rzędnej doniosłości dla całego, jakim 
jest 

gospodarka skarbowa 
Podobnie jak w większości krojów 

świata — skarb nasz w dobie kryzysu 
gospodarował deficytowo. Nasz deficyt 
globalny od 31 r. przekroczył 1,1 mil 
Jard zł. W roku poprzednim na r-okry 
cie deficytu zużyto sumy z Pożyczki 
Narodowej, której wpływy z rat jeszcze 
w roku wykonawczym 34/35 dały ok. 
175 miljonów. W roku 1935 — skarb za 
silił się z szeregu dalszych operacyj kre 
dytowych, przedewszystkiem z Pożycz 
ki Inwestycyjnej, pozatem — z zadłuże­
nia w Banku Polskim (bony, skup „pa­
pierów własnych" i t. d. Pod koniec ro 
ku kalendarzowego nowy minister skar 
bu zainaugurował bezwzględną walkę 
z deficytami skarboweml metoda poza-
kredytową. Deficyt przyjęty na podsta 
wie doświadczeń na ok. 300 miljonów 
rocznie pokrywa się — 160 miljonami z 
podatku od wynagrodzeń publicznych, 
66 mil]. — z podwyżki stawek ogólnego 
podatku dochodowego; resztę pokrywa 
się oszczędnościami w wydatkach. 

Pieniądz i kredyt 
Rok 1935 był okresem dalszych 

.dezercyj" z obozu złotego bloku. Spo­
tęgowało to niepokój walutowy w świe 
cie, wyrażający się serją ataków na 
wszystkie waluty ostatnich mohikanów 
(oba franki, floren). Tem trudniejszem 
było wytrwanie przy stałości złotego, 
którą sobie założył jako cel rząd Rzpli-
tej. Złoty pozostaje nietknięty. Wolność 
dewizowa jest pełna. 

Umożliwione to jest dzięki czujności 
w zakresie gospodarki skarbu, o czem 
wyżej. Pozycja techniczno - walutowa 
Banku Polskiego nie daje podstaw real­
nych do jakichkolwiek obaw. Przez 
lwią część roku pozycja kruszcowa w 
jego bilansach wykazywała niezmienną 
stałość. Pod koniec września ujawnił 
się silniejszy odpływ złota, wywołany 
płatnościami z tytułu pożyczek publicz­
nych wobec zagranicy, zmaleniem do­
pływu z dotychczasowych aktywnych 
pozycyj bilansu płatniczego, likwidowa 
iiiem rachunku za skup tezauryzacyjny. 
Obecnie pozycja złota oscyluje około 
440 miljonów, wykazując już w ostat­
nich kilku dekadach znowu stabilizację. 
Pod wpływem posunięć polityczno-go­
spodarczych nastąpiło uspokojenie, osła 
bła tezauryzacja. 

Stan kredytów Banku Polskiego (po­
za skupem walorów i bonów skarbo-[ już w nowej redakcji, jaką uzyskał on w 

kosztami tego roku zarysowała się znów tenden­
cja wyraźnej poprawy. 

Pod koniec roku — wszystkie stopy 
procentowe regulowane przez państwo, 
zostały obniżone. 

Będące odpowiednikiem ogólnej linji 
dcflacyjncj, procesy wyrównawczo-od-
dłużeniowe trwają. Późną jesienią znacz 
nie rozbudowano ustawodawstwo oddłu 
żeniowe rolnicze, dające w tym zakre­
sie chyba już inaximum tego, co można 
rolnikowi dać. Oddłużenie w miastach 
(poza nowemi ulgami hipotecznemi) to­
czy się w ramach indywidualnych ope­
racyj sądowych i pozasądowych. Wio­
sną wydano bardzo pojemne normy od­
dłużenia podatkowego miasta i wsi, uzu 
pełnione zbliżonemi normami w zakre­
sie zadłużenia z tytułu świadczeń spo­
łecznych; niestety praktyka wykonaw­
ców jednych i drugich norm nie jest 
dotąd zadawalająca. 

Rolnictwo 
Kluczowa pozycja rolnictwa, absor­

bującego 3'4 ludności Rzplitej, znajduje 
niewątpliwie wysokie zrozumienie u 
kół kierujących naszą polityką gospo­
darczą (znamienne jest także stale ak­
centujące się zrozumienie .dla tego pro­
blemu u kół miejskich, znacznie więk­
sze, aniżeli w dobie t. zw. „rządów 
chłopskich" w Polsce). Rząd nie traci z 
oczu, iż przez 7 lat-, dochód btto ze sprze 
dąży spadł z 4.1' na 1.5 mllj. zł. O poli­
tyce oddłużenia w zakresie prywat­
nym i publicznym j uż mówiono. ' Pań­
stwo podtrzymuje ceny rolnika bez­
względnie I relatywnie, cisnąc na ceny 
miejskie. W tych samych intencjach bu­
duje się w roku 1935-tym traktaty han­
dlowe z państwami wysoko uprzemy-
słowioneml (o czem niżej). Skądinąd i 
oczywiście niezależnie odnosi rolnictwo 
korzyści z ogólnej poprawy światowych 

rynków surowcowo - żywnościowych.! we uderza zresztą w kapitał handlu, 
Większe korzyści, niż zboże, daje go- tkwiący w danym momencie w towa-
spndarstwo hodowlane. Postronne czyn- rze). Pomiędzy przemysłem i handlem, 
nikł stymulacyjne ułatwiają rolę. skar 'wyja łowionemi kapitałowo, toczy się 
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bowi, dotąd przeciążonemu 
interwencji pro - rolniczej. 

Przemysł 
Syntetyczne uchwycenie położenia 

przemysłu jest niewątpliwie bardzo tru 
dne. Poszczególne fragmenty dają obraz 
nader różny. Ogólny stan produkcji 
utrzymuje się na poziomie /.eszłorocz-. 
nym z tendencją wyraźną in plus. Wska 
źniki ruchem zygzakowatym podnoszą 
się stale w górę, oddalając się od kry­
zysowego punktu „dołowania" z począt 
kiem 33-go roku. Wspinamy się ponad 
kryzysowe „dwie trzecie". Wyraża sję 
to wzrostem produkcji nietylko dóbr 
spożycia bezpośredniego, ale i reproduk 
cyjnego : regularny jest w tym kierunku 
ruch w hutnictwie żelaznem (sezon bu­
dowlany w Polsce był dość udany). — 
Cały szereg problemów, które pozosta­
wały nierozwiązane dla przemysłu, po 
zostają niemi i nadal: zagadnienie kosz­
tów produkcji, jej nieelastycznych skład 
ników wysuwa przemysł ciągle nanowo 
(w zakresie obciążeń socjalnych doznał 
przemysł pewnej ulgi); nowym proble­
mem jest powszechne relatywne pogor­
szenie się „uzbrojenia technicznego". 
Wyłonił się nowy problem braku su­
rowca przywożonego z zagranicy. — 
Pod koniec roku bardzo silnie zaostrzy­
ło się zagadnienie form organizacyjnych; 
problem kartelów był zwłaszcza pod 
koniec roku jednym z najbardziej dysku 
towanych w obliczu rządowe] akcji 
„przymykania" nożyc. 

Handel 
Sytuacja handlu, jako aparatu roz­

dzielczego dóbr, jest poniekąd refleksem 
sytuacji warsztatów produkujących te 
dobra, omówionej zgrubszn. Słabość fi­
nansowa w dalszym ciągu utrudnia han 
dlowl w Polsce wypełnianie iego roli 
właściwej (nacisk na ceny przetnysło 

ciągle walka o przerzucenie cięża r i 

nansowania produkcji. p. 
Obroty towarowe, mierzone | 1 J 

PKP. wykazują 

Jalsze P°: 
dunklem wagonów 
czej wzrost. 

W handlu zagranicznym Ja|S/'.Ypp 
stępy czyni kompresja przywozu, w j 
równaniu ze stanem z 28-go r ( : ' < . u

1 ) ( ) 

port obraca się koło czwartej, a eksl 
koło trzeciej części. . Poza mies 
kwietniem i majem, które wykazały 
da ujemne, wymiana tow ar ów z z a g , 
nicą jest lekko aktywna: saldo v 
sie za rok cały zapewne ok. 70 
System gospodarki importowej nic 
zmianie. W naszej polityce hantll"* • 
rok 1935 przyniósł dwa pierwszorzPfJf Fd"n

u*; 
wagi wydarzenia: w marcu wszcjL ty 
życie nowy traktat handlowy p o | s L ""y!.. 

p r a w d z i w y tral 
niemiecki. Oba 
cżelnemi za 
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Dba traktaty — zgodnie *Zl 
ałożeniami współczesnej ^ 

lityki gospodarczej polskiej podyk*0* jt« 
ne są w pierwszej linii względami yjj 
ugruntowanie i rozbudowę eksportu 1̂ 
niczego; za tę cenę wypadło poozr 1 

zarówno na rzecz W. Brytanji, i a a 
Rzeszy poważne ustępstwa w dzi^" t 

nie przemysłowej. Traktat z Rzesza 
ponadto znamienny uzupełnieniem 
pierwszym "w Polsce oficjalnym cl' 
ring'icm. 

Ryoek pracy 
Wielkie rzesze bezrobotny.h s ą ' ^ M n o 

lei troska Polski. Urzędowo uchwy^L,*,^1 d< 
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statystycznie bezrobocie obraca sie ^ jjj*̂  
lej w cyfrach od ćwierci mIljona*J^ n a 

czterystu tys. zimą, minio wzr̂JK n« 
stanu zatrudnienia. Cyfry bezrob<^T 

istotnego są niewątpliwie znacznie.•*rMi!Wl' 
sze. Włączenie wielkiego przyrostu 
turalnego ludności w aparaturę 
darezą jest zadaniem, które rząd S'* uarczą jesi zaaaniem, Jtiore rząu »• \ w j 
się w miarę skromnych środków *,V<*ko'< 

• Ł TT , i _ 1 _ L _ \yv wiązać. Emigracja kurczy się stale 
pozycja przekazów emigranckich, om 
jeden z filarów naszego bilansu pl*' 
czego, skurczyła się do ok. 150 mi" 
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26 grup płatników zryczałtowanego podatki 
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Jak donosiliśmy, na pierwszym pla 
nic prac ukonstytuowanej w ub. sobotę 
pod przewodnictwem prof. Krzyżanow­
skiego specjalnej komisji podatkowej 
znajduje się projekt dekretu Prezydenta 
o poborze zryczałtowanego podatku 
obrotowego od drobnych płatników. 

Projekt dekretu komisja otrzymała 

wych) obraca się w ciągu roku koło su 
my 700—800 miljonów, dzięki czemu 
obieg biletowy sięga mlljarda. Przy 
uwzględnieniu znacznego wzrostu war­
tości pieniądza jest to stan bezspornie 
bardzo wysoki, gojący w dużej mierze 
„bóle*' deflacji. Rynek kredytowy pry­
watny, z odchyleniami w ciągu roku 
wykazuje względną jak na nasze wa­
runki płynność. Stopa oficjalna Banku 
przez cały rok pozostała bez zmiany; 
stopa prywatna wydatnie się do niej 
zbliżyła. Ośrodkami akumulacji narasta 
jących kapitałów pieniężnych pozostały 
nadal banki publiczne z PKO na czele*; 
większe wahania tendencji wykazują 
lnnki prywatne, które ciągle tkwią jesz 
c w impasie kryzysowym. 

W obrębie rynku walorów —j/ynek 

wyniku opinji, wyrażonej przez s a m o ­
rząd gospodarczy o projekcie pierwot­
nym. Projekt obecny różni sie od po­
przedniego szeregiem zmian, uwzględ­
niających postulaty Zw. Izb Przemysło-
wo-Handlowych. 

Podstawowe zasady ryczałinwego 
poboru podatku obrotowego pozostały 
te same. Ustalony on zostaje na dwa la­
ta — 1936 i 1937 — obejmuje zaś płatni­
ków, którzy w r. bież. opłacali podatek 
w formie zryczałtowanej i których ob­
rót roczny nie przekracza 50 tys. zł. Na­
tomiast zróżniczkowano tabelę, zawiera­
jącą podział ryczałtu na grupy przez po­
większenie grup z 23 do 26. Uwzględnio-
-no również bardzo istotny postulat sa­
morządu gospodarczego o przedłużenie 
terminu, do jakiego płatnik ma prawo 
składać wnioski o zaliczenie go do innej 

pkct twy dalej w bezwładzie. Walory, grupy.niż ta, do której został zaliczony 
stałego oprocentowania, których kursyjprzez władze skarbowe. Poprzedni pro-
Kuirninowały pod koniec poprzedniego 
roku, w roku 35-tym straciły kilkanaś­
cie procent swej wartości; pod koniec 

jekt pozostawiał płatnikowi na złożenie 
tego wniosku 7 dni, obecny daje mu 
dni 14. 

Jak wiadomo, sprzeciw co do nie­
właściwego zaszeregowania do grupy 
podatkowej stanowi podstawę pertrak-
tacyj (ugody) urzędu skarbowego z płat 
nikiem, wskutek czego przedłużenie ter­
minu wnoszenia reklamacyj jest rzeczą 
bardzo Istotną. 

W dalszym ciągu projekt dekretu po­
stanawia, iż doręczenie płatnikowi we­
zwania do udziału przy rozpatrywaniu 
jego wniosku, musi być doręczone na 
trzy dni przed terminem; uznanie wnios­
ku za całkowicie słuszny nie powoduje 
konieczności udziału płatnika przy roz­
poznawaniu wniosku. 

Z innych postulatów, zgłoszonych 
przez samorząd gospodarczy, min. skar­
bu uwzględniło częściowo projekt roz­
szerzenia zakresu przedsiębiorstw, mo­
gących korzystać z ryczałtowego wy­
miaru podatku obrotowego. M. in. roz­
szerzono ryczałt na drobne młyny, wy­
kupujące świadectwa przemysłowe VIII 
kat. Pozatem ustalono, iż zmiana właścl 
cielą nie.powoduje wyłączenia przedsię­
biorstwa z ryczałtu. 

Nie wszystkie jednak wnioski samo­
rządu gospodarczego zostały uwzględ­
nione. Utrzymane np. zostało pobieranie 
15-procentowego dodatku' nadzwyczaj­
nego do podatku, za zniesieniem którego 
wypowiedział się Zw. Izb Przemysłowo-
Handlowych. Nie został również uwzględ 
niony postulat, dotyczący ujawniania w 

taryfie wysokości obrotów oraz 
wiednich kwot przypadającego poda^Jj^-ip"); 

Przywrócono natomiast cztery k v " a i 
talne terminy płatności podatku, iłrd^/'' 
miast projektowanych dwóch — pól^li i ^ 
nych. vs^\ 

J;>.n 

M a r k a n i e m i e c k a ^ 

n a d a l z n i ż k u j e 
i ł W dniu wczorajszym urzędowe f * 

dy pieniężne nie były już czynne. P i e ' j | 
sze poświąteczne zebrania giełdowe 
będą się w piątek, 27 b. m. -

Na prywatnym rynku łódzkim °\v 
ty były nieznaczne, do tranzakcyj ^°CM 
dziło rzadko, tak, iż wiele kursów ^"m 
wąno jedynie orientacyjnie. Dla 
tendencja była utrzymana, z wyją"' . 
marki niemieckiej, która zniżkowi'1' 
dalsze 3 punkty do 1.28 w żądaniu ' t Ł ^ 

płaceniu. Pozatem notowano: j j p f C } ! ( 

Mo 
,.,.1,1-'<I 

t t • 

h 
' peli 

w 26.20 w sprzedaży, 26.15 w kupnie, w 
lar 5.30 — 5.28, dolar zloty 9.02 ^ ,w I, k > 

Z pośród papierów słabsze w'{/C 
proc. L. Z. m. Lodzi za r. 1933 i P°* ,i 1 

dowlana. Listy notowano po 48.0" N \ po 
daniu i 47.50 w płaceniu, p o ż y c z k i 
41.00 — 40.50. 
notowana była 
64.50 ^ 64:00 
54.00. 

Po kursie utrzyn^f Ą poż. stabilizacyjna ą 
dolarówka 55.00' 

l i 



Zycie społeczne. 
il°'NKI W Z J E D N O C Z O N Y C H Z A K Ł A -
* K. S C H E I B L E R A 1 L . G R O H M A N A . 

Piątek, sobotę i niedzielę (dnia 20, 21 
•n.) odbyły się kolejno na terenie Z.Z. 

Scheiblera i L. Grohmana trzy choinki 
J (°> pracowników. Zgromadziły one około 
fi dziatwy. 

Przedszkolu dzieci odegrały jasełkę, a 
JJ'E Św. Mikołaj obdarował je podarka-
Jlodyczami. 

'okalu klubu pracowników urządzono w 
['choinkę dla najbiedniejszych dzieci z te-
Akladów, a w niedzielę dla dzieci człon-
'"bu oraz innych miejscowych organizacyj 

Tiranę były tu na pięknie udekorowanej 
'Jasełki przez CFZIECI przedszkola oraz 
Wlodzieży „Rodziny Rezerwistów" miej-
£ Xl Kola Zw. Rezerw., chóry dziecięce 
RUTSTRA XI Koła Zw. Rezerwistów uroz-

I j CZAS rozbawionej dziatwie, defilującej 
IGJRG W- ' ftCEI z chorągiewkami około choinki. Św. 

\V 1̂  5 F°ZDAWAŁ podarki i słodycze. 
najbiedn ejsze trzymały paczki z ar-

r(;l\U i **> spoży%vczemi, ma ler jatami i slodycza-
i ekSP°U V , t t o ś c i 10 zł. każda. 

• 'illl' 
L C S : ? , . S»l D L A N A J B I E D N I E J S Z Y C H D Z I E C I 
A « T F - N A W I D Z E W I E . 
Z z ?!'ezeńslwo Widzewa kocha iwoją dric-
l Wy 1 ' 1 drażliwe jest na jej niedolę i potrzeby, 

jjj, <* (

l żywym oddźwiękiem spotkała się ini-
• * P.' konsula Maksa Kona urządzenia wie 

UŻARU 

ŻULA 

1 1 ICSU-
ji tt'eJi fkl gwiazdkowej dla najbiedniejszej dzia-

: u l liflj J i f W a ' P ° ł s l c z o n e i * obdarowaniem dzie-
'ORZ<r 1II-Jfb.awkami i praktycznemi upominkami. 

J | * L| n , u 22 grudnia b. r. w pięknie udeko-
v p0|Sk0' Mkf.?1' strażackiej Widzewskiej Manufak-

cdaP 

MIIEM 
CLE* 

R7 

li sa 
hwy> 
a sie 1 

yła się wieczornica gwiazdkowa, którą 
r , I e f V " Ł ' l 0 ! ' n ' o s ' e r n przemówieniem ks. kanonik 

«<l^"'l!' S t a ń c z a k . Na program tej wieczorniny 
' 1&W 8 i ę ; k o n c e r t orkiestry X-go oddziału 
l i l ie * okolicznościowe sztuki sceniczne,* dekla-
,gr)gj r Ł 0 r » z solowe występy taneczne 9-letniej 

"Tkalnej tancerki: Widzewianki Lesi To-

jrf'*czornicę zakończyło rozdawanie upo-
™,F» M— ->-P 0 f ńli i ,JW>AZDKOWYCH, PRZYCZEM KAŻDE Z 250 

POCTF | ,|0LR^YMAŁO KOMPLET UPOMINKÓW, SKŁADA-
NII j»\ «I ?• Z A T , A W E K < SŁODYCZY, ŻYWNOŚCI ŚWIĄ-
d i * * Ł F E W . T E R E T ? W P ! E ? ° D . ^ ^ * * * * * 

e S Z 9 ^ T E R W „ W E S O L E M M I A S T E C Z K U " . 
,»Wy Sylwestrowi „Uzdrowiska" znane 

ŁJ.SO, że tam właśnie najlepiej można się 
•' Tym r izem bal odbędzie się na ulicz-J . . YM LIŚCIU UUI oaoęazie się na UUCT-

^'acach „Wesołego Miasteczka", gdzie na 
FIIW kroku rozbawionych uczestników balu 

jJ'viV,J5 oedzie nowa i pomysłowa niespo-
$t U^1 nowe, niewidziane dotąd atrakcje. 

'IU* doborowe orkiestry przygrywać będą 

(lit'' 

fl »-J.f*widzianych jest również_ moc konkur-
^łitl najpiękniejszą panią, najwylwo.niejsz<s-

•WZf^Wlff^H* *nî "f. ''skromniejszą toaletę i wiele 

' •« W * w i e l l < a i , o i ć pozostałych biletów ;e«t do 
Zllie -l» w kancelarii Tow. „Uzdrowisko" przy 
rOSttt v . Wiclnianej Nr. 21 oraz w dniu balu w 
> gOSr: fjlharmonji. . 
IN A SIR ^ o r n a Łódi spotka się w noc Sylwę-
I , r » L W Filharmonii na balu p. n. „Wesołe 
ków irafcit--. 
k ó w 
stale 
ch, oi 
su * 
D min-

JK?Y SULIKOWSKI GRA W RADJO-

fali radjowej 
—o— 

}Y Sulikowski do swego programu wy-
•£*ory harmonizujące z nastrojem dnia: 
| » n e Chorały Świąteczne — Bacha w 
łganiu Busoni'ego, „Boże Narodzeire" — 
tya Brzezińskiego „Ave Marie" Liszta, 
Ftopromptu" — Schuberta. Koncert rez-
5 s ię o godz. 20,25 dnia 24 grudn !a. 

L - I F L ^ I t C z ó R WIGILIJNY - DICKENSA 
" L W TEATRZE WYOBRAŹNI. 

a ?4 grudnia o godz. 18,50 Teatr 

niema i nigdy już prawdopodobnie me 
będzie. 

To tylko jest wiadome, że starożytni 
Egipcjanie bardzo chętnie pisywaji li­
sty, czego dowodzi wielka ich liczba, ja­
ka się przechowała do naszych czasów. 

Twórca państwa perskiego, Cyrus 
(558 — 629) wprowadził gońców kon­
nych, którzy przewozili wiadomości z 

rezydencji królewskich, jak: Suzy, Ba­
bilon i Ekbatana. Droga pocztowa od 
Sard do Suz, długości około 2000 km., 
była podzielona na 111 stacyj. Monar­
chowie greccy używali do komuniko­
wania się ze swymi dowódcami wojsko­
wymi i kapłanami paska skórzanego, 
który zawijano spiralnie na kij. 

Po napisaniu odpowiedniego zawia­
domienia, pasek zdejmowano z kija i 

wysyłano pod pożądanym adresem. 
Ażeby odczytać, co było napisane na 

pasku, trzeba było nawinąć go na kij 
takiej samei długości. 

Poczta przed Narodzeniem Chrystusa 
P i e r w s z e l i s t y , d e p e s z e , o b w i e s z c z e n i a i . . . gaze ty 

Pierwsze wiadomości, dotyczące po- ryte zawiadomienia, depesze, a nawet 
droży komunikacji i listów, są nader swego rodzaju... gazety, wszystko wyra-
skąpe i wkraczają raczej w dziedzinę l e - ż o n e pismem klinowem. Już wtedy goń-
gendy, gdyż w owych oddalonych cza- cy skarżyli się na pudowej wagi przesył-
sach, kiedy każdy żył tylko w obrębie ki ppczty faraonów. Starożytni Egipcja-
własnej rodziny, na jednem i tem samem nie również prowadzili korespondencję 
wciąż miejscu swego urodzenia i nigdy i to bardzo obszerną. A jednak dokład­
nie wykraczał poza obręb swojego sio- J nych wiadomości o początkach poczty 
ła — o komunikowaniu się zapomocą li­
stów mowy być nie mogło. 

Z mgły zapomnianych stuleci wyła­
nia się postać gońca — posłańca. Legen­
darna królowa Semiramida przez takich 
gońców przesyłała swe rozkazy ąsyryj-
czykom. 

Jak głosi „Księga Króilów", u izrae­
litów posłańcy „latali z ważnemi 
sprawami królewskiemi we wszystkie 
strony świata. 

Pierwotne symbole, przesyłane cu­
dzoziemcom za pośrednictwem gońców, 
lub gołębi, którym do łapek przycze­
piano kawałki sierści umówionego kolo­
ru — te pierwsze próby wyrażania za» 
pomocą znaków myśli ludzkiej — są 
zaczątkiem jednej z najciekawszych kart 
kultury ludzkiej — historji piśmienni­
ctwa. 

Historia stosunków pocztowych i 
rozwój piśmiennictwa są nierozdzielne. 

Na kamieniu, cynie, korze drzewnej, 
skórze i glinie oraz liściach palmowych 
— na wszystkiem, co człowiek mógł 
wykonać — rzeźbił on i kreślił pierw­
sze swe pisma. 

Gdy rozejrzano się w Londynie w 
bezcennych skarbach znalezionych w 
bibljotece Assurbanipala w Niniwie (za­
łożonej na 2300 lat przed Narodzeniem 
Chrystusa), a przewiezionych do Anglji, 
zdobyto dowody nie do obalenia, że już 
wtedy znaną była organizacja poczty. 
Na 10 tys. glinianych cegiełek były wy-

„PRZEPISY I UPROSZCZENIA MEL­
DUNKOWE". 

W najbliższych dniach ukaże się bar 
dzó p ć y t c c z i u książka p. i. ..Przepisy 
i uprośzczępią .meldunkowe w Lodzi", 
w opracowaniu p. Adama Wysockiego, 
naczelnika biur.i ewidencji ludności. 

Książka ta du szczegółowe objaśnie­
nia uproszczeń meldunkowych, które 
będą'obowiązywały od 1 stycznia 1936 
roku. Są w n e ] również zawarte prak- powszechnien e na całej kuli ziemskiej 
tyczne wskazówki i komentarze, doty-r Przekształcenie względnie zaprowadzenie 
czące wykonywania przepisów mel- 1 księgowości iest sprawą ważną, wobec czego 
d u n k w y c h , sposobu prowadzenia m e l - ; ^ J E Ż Y * s p r a w < ! p o w i e r z y ć o s o b i e k ° n " ^ n t -
dunkńw, wraz z przykładami wypełnia kto więc chce buchalterie uprościć < udosko-
nia kart meldunkowych. •nallc; jak również zaoszczędzić czasu i pracy. 

Osoba autora, znakomitego fachów- " c c h . a - i przechodzi na skróconą księgowość 
. , . . . , , I- _.. szwaicarska. i zwróć -się do O. R. Pfeiffera, 

ca w dziedzinie ewidencji i kontroli r u - | Ł 6 d ź t Kopernika 57, tel. 166-83. 
chu ludności, daje gwarancję, iż wska­
zówki, zawarte w książce będa dla o-
gółu ludności bardzo pożyteczne i rjua-
rodajne. Książka będzie miała wiełkic 

Pociąg do Worochty 
nie będz ie u ruchomiony 

t. Dyrekcja okręgowa' kolei państwo­
wych w Warszawie, zawiadamia, że wo­
bec zebrania się małej ilości uczestni­
ków na zapowiedziany pociąg popularny 
z Warszawy i Łodzi do Worochty, po­
ciąg ten w dniu 23 grudnia r. b. o godz. 
17.08 nie będzie uruchomiony. Posiada­
cze kart uczestnictwa zostaną przewie­
zieni w pociągach, objętych stałym roz­
kładem jazdy, w wagonach otablicowa-
nych literami a i b, według następujące­
go programu: odejście z Warszawy 23 
grudnia o godz. 21, przyjście do Woroch­
ty dnia 24 grudnia o godzinie 12.10. — 
Spowrotem odejście z Worochty dnia 
26 grudnia o godzinie 14.46, przyjście do 
Warszawy.27 grudnia o godz. 9.46. 

Ne froncie robotna sym 
Wczoraj rano w fabryce S. Born-

steina przy ul. Wólczańskiej 51 wybuchł 
strejk. połączony z okupacją sal fabry r 

cznych spowodu - wydalenia przez firmę 
delegata związkowego. Inspektorat pra­
cy zwołał natychmiast konferencję w tej 
sprawie, nie dała ona jednak pozytyw­
nego rezultatu. 

* * 

WAŻNE DLA WŁAŚCICIELI PRZEDSIĘ­
BIORSTW. 

Jodynie kilka dni jeszcze dzel; nas od za­
kończenia roku; sprawa księgowości staje S:Q 
zatem dla przedsiębiorstw pilną. 

Każdy postępowy przedYębiorca bezwzglę­
dnie interesuje się systemem najlepszym, wo­
bec czego wskazuję uprzejmie ponownie na tę 
rzeczywistość, iż z pośród.nowoczesnych syste­
mów największem uznaniem c eszy się system 
przebitkowy szwajcarski. Przez końipetentne 
czynniki system ten uważany jest za.najprak-

Wyo-
o d y ,\P,rzVPomtli radiosłuchaczom słuchowisko 

<w'-CV'"r. w ' K ! | i i " v " "Parte na wzrnszają-
I V Mv s c i K a r n l a Dickensa. Prostota i rzew 
" A ,.1?CA z tego utworu i jego bajkowy, 

L ^zrnszaiący happy-end budzić muszą 
V H I S E R C U L , C Z L J C I C i tkliwości i współ-

jiiv t y c l ' wszystkich, którzy w dniu 
J L . " 1 są smutni, bedni i sami. Postacie rń —I 0111111111, bedni 

j w w słuchowisku odtworzą między IN-
fcjy1. Bouscki, Fmciszek Domniak, Hele-
' -YILSKN 

Mniejszy wieczór - audycja 
c i e 1 T U . R A D J 0 W A DLA DZIECI, 

owe »^Ł*torek, dnia 24 grudnia o godz. 17,15 
e. P ' -•hifi«I Z 'E d l ; i dzieci piękne, wzruszające 

,« LI'' 9L 'MIN I . . . . . . . . AT 1 • _. • • dowe 

VI DOCF 

R Y H « C 

HJ^I Janny Morawskiej, znanej autork 
Najpiękniejszy wieczór, wieczór wi 

>ja v . ' e w s ° l ' - e niepojęty urok I czar: 
" 1 1 s i c serca ludzkie'— wszystko co ż y 

s ie lepsze. Miłość, którą Dziedzątko 
zVnos' . na ziemię, godzi wszystkich ze 
g c ipwisko zdobi pękną ilustracja mu-

e l 'ksa Rvbickieiro. 

J U " j ? L I T Y K A G O S P O D A R C Z A " . 
W Ł T

E D ,
I | Z druku nowy numer „Polityki 

ĵ l . Zawiera on artykuły: Slanisla-
(HM ro.acha p. t. „Rząd przeciwko gospo-

td f k, 4 , a n | cznej —. oklrojowanie cen I podwój-
0^ hi)' H n°'>'' polityczno-gospodarcza w zaitad-
•«* ^""^'el i". Józefa Poniatowskiego — „WieS 

TNIU • J 

i pot 

: Y C Z W J 3 R Ó W N I A G O R S E T Ó W „ D I V O -
'• ilV t lv,- "*** U U N O C I U H „ U I , U . 
z y n ] a I • ĄS,y^zku ze zbliżającym się sezonem Jtar 
icyi' 1 ^. ^ 'n inj w naszem mieście pracownii 
ł 55-0u 

11 a n w naszem mieśce pracownia 
ki °sl . v o ' ' Piolr^owłka 114, zaoantrzyla 
r*i,1 )

a lni» modele pasów uwysmukhjących 
\ ^"eczorowych oraz apecialnych modeli 

r» ^'°wych (niewldocznyen) L* Tj[W«lut 

znaczenie dla administratorów domów 
i wszystkich osób, na których ciąży 
obowiązek meldunkowy. 

..KSIĘŻNICZKA CZARDASZA" PODBIŁA I RAN 
CJĘ. NAJNOWSZY PRZEBÓJ FILMOWY 

PARYŻA. 
(Korespondencja własna) 

Paryż, w grudniu. 
Nien.otowany sukces i wielkie poruszen'e w 

kołach filmowych i wśród publiczność' w y w o - 1 

łała tu wyświetlana w największych kiiotea-1 
trach stołecznych „Księżniczka Czardasza". Od, 
dawna ire pamięta się w Paryżu, by którakol-! 
wiek gwiazda filmowa przyjęła s ę lak odrazu, 
jak to ma miejsce z Martą Eggerth, zwaną tu! 
powszechnie „słowikiem ekranu". Piękne fotoge 
iiiczue warunki, prześliczny glos, wdzięk i walo­
ry artystyczne Marty Eggerth podbiły Poryż, 
wszystkie seanse są wypełnione do ostatniego 
miejsca, a przeboje z tej uroczej operetki filmo­
wej śpiewają wszyscy ua> bulwarach. Krytyka 
fachowa największych i najpoważniejszych 
pism paryskich, nie szczędzi słów uznania ar­
tystom i wyraża się w największych superlaty­
wach zarówno o grze Marty Eggerth, Jak i o 
zmontowan u t udźwiękowieniu całości. „Księż­
niczce Czardasza" rokują długi żywot na ekra­
nach paryskich, zaś Martę Eggerth' nazywają 
wszyscy jednogłośnie czołową gwiazdą ekra­
nów europejskich, która niezadługo podbije i 
drugą półkulę, i rozpocznie swój zwycięski po­
chód za oceanem, 

OFIARY. 
Na Koortet Pomocy dla Najbiedniejszych. 
1) Zainast życzeń noworocznych: 

Henryk Barciński 15 zl. 
Stefan Barc ński 1'5 R.L 
Kazimierz Barciński 10 zł. 
A. i M. Z. Gurowiakowie 3 zł. 

2) Na Czerwony Krzyż: 
Hela Orzech 1 zł- 35 gr. 

KIEDY PÓJDZIEMY DO „TABARlNU"? 
Dziś, w wigilję Bożego Narodzenia, lokal 

„Tabarn", tak samo jak wszystkie inne h.kalc 
rozrywkowe, n :e będzie czynny. Jutro, w środę, 
w „Tabarinie" odbędzie się od godz. 10 wiecz. 
dancing z pełnym programem artystycznym i 
występami orkiestry. Fajfu — nie bedze. 

Pojutrze, w drugi dzień świąt, -odbędzie się 
o 5.15 fajf z pełnym programem artystycznym, 
a wieczorem, jak zwykle, dancing, na którym 
zabawa przecągnie się do rana. 

A więc kto chce się doskonale zabawić w 
święta, niech uda się jutro wieczorem o 10-ei 
do lokalu „Tabarin". 

Gwarancją dobrej zabawy jest doskonały 
program artystyczny, w którym udział borą 
najlepsze siły. Didi Spasowa, fenomenalna tan­
cerka bułgarska zachwyca wszystkich swym 
pięknym tańcem, a duet Gonda et Irena wzbu­
dza podziw swą mistrzowską ,rewją stepu i 
charakterystycznemi obrazkami.' 

Podoba się także bardzo duet Ney i tancer­
ka charakterystyczna Sonja Milska. 

W przerwach między numerami publiczność 
spędzi czas na tańcu, do którego przygrywa 
doborowa orkiestra Wcinrota. 

F I R M O W E 
W MOSIĄDZU. 
MASZYN-APARATÓW 
MEBLI-i.T.p.-REKLAM 

Z A K Ł A D 

W fabryce p o ń c z o c h Kałowskiego, 
przy ul. Gdańskiej 130 trwał od czterech 
dni. strejk okupacyjny robotników, do­
magających się wypłacenia zaległości w 
zarobkach. W wyniku konferencji, któ­
ra odbyła się wczoraj w inspekcji pra­
cy, firma wypłaciła natychmiast część 
zaległości, to też strejk został przerwa­
ny. 

Czeladnicy zakładów' masarskich w 
Łodzi zwrócili s i ę . d o inspekcji pracy, 
prosząc o dol-onanie kontroli w zakła­
dach masarskich, ponieważ stwierdzono 
ostatnio liczne wypadki nieprzestrzega­
nia umowy zbiorowej oraz ustawodaw­
stwa społecznego. Zwłaszcza zatrudnia­
nie pracowników powyżej 10 godzin 
dziennie jest na porządku dziennym. 
Kontrola-przeprowadzona będzie po 
świętach. 

• * 
Wczoraj w okręgowej inspekcji pracy 

odbyła się druga skolei konferencja w 
sprawie likwidacji strejku chałupników 

[ w wytwórniach bielizny. Nie dała ona 
również dodatniego rezultatu, wobec 
czego strejk trwa nadal. 

Kronika radiowa 
„KŁOPOTY ŁÓDZKIEGO DZIENNIKARZA". 

Rano, ledwo otwieramy oczy sięgamy po 
gazetę, zaciekawieni wydarzeniami miasta, pań­
stwa i świata. Jest to pierwsza czynność wie­
lu z naś. Wiemy, że wielka płachta dziennika 
potrafi zaspokoić naszą ciekawość zarówno w 
dziedzinie politycznej, gospodarczej jak i spo­
łecznej. 

Rzadko się jednak zastanawiamy nad tem, 
ile trudu, -niesłychanych zabiegów i trudności 
muszą zwalczyć ci, którzy swoja codzienną 
pracą zapełniają szpalty pism codziennych, aby 
poinformować czytelnika o wydarzeniach. Kło­
poty dziennikarza są nieraz fantastyczne. Ale 
zawsze potrafi z nich wybrnąć ażeby spełnić 
do końca swój obowiązek zawodowy. 

Z tego też względu do bardzo ciekawych 
pogadanek zaliczyć należy reportaż red. Sta­
nisława Rachalewskicgo, który w drugi dzień 
świąt to znaczy w czwartek, 26 grudnia o go­
dzinie 12.03 wygłosi reportaż p. tyt. ..Kłopoty 
Łódzkiego Dziennikarza". W reportażu autor 
opowie rodjosłuchaczom o trudnościach na ja­
kie natrafia dziennikarz w snclnianiu swych o-
bowiązków zawodowych. 

MIGAWKI REGJONALNE — NA CALA 
POLSKĘ. 

W czwartek; 26 grudnia o godzinie 15.30 
Polskie Radio nadaje zbiorową audycje wszyst-

j:kich rozgłośni p. t. ..Migawki rcgiunalne". Bę­
dzie to audycja słowno - muzyczna obrazująca 
poszczególne regiony polskie. 

f.ódź w audycji tej da swój ciekawy i cha­
rakterystyczny obrazek ukazujący środowisko 
robotnicze na tle pewnego rodzaiu żartu. Frag­
ment łódzkich migawek regionalnych przygo­
tował p. Antoni Kasprowicz. 

DZIECI ŁODZI ŚPIEWAJĄ KOLENDY. 
W ramach audycji ogólnopolskiej, w czwar­

tek 26 grudnia o godzinie 19.10 Rozgłośnia 
Łódzka da audycje muzyczna, w której dzieci 
łódzkie śpiewać będą kolendy. 

W audycji tej weźmie udział Chór Żeński 
Państwowego Gimnazjum Żeńskiego z Łodzi z 
tow zespołu instrumentalnego. 

Kolejno usłyszymy dzieci Lwowa, później 
Krakowa, Katow.ic, Wilna, Łodzi, Poznania, To­
runia i Warszawy, 
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D z i e o l u b i ą 
J E C O R O L 

Jecorol stosowany zamiast tra­
nu, jest smaczny I chętnie przez 
dzieci przyjmowany. Jecorol sto­
suje się przy krzywicy, skrofułach, 
sprzyja wzrostowi, powoduje 
przyrost wagi, poprawę apełyłu, 
samopoczuc ia I zdrowia . 

J E C O R O L 
B U K O W S K I E G O 

D r . m e d . 

P. Rymkiewicz 
c h i r u r g 

G D A Ń S K A N ° 8 3 
t e l e f . 2 0 2 3 0 

p r z y j m u j e o d 5 — 7 w i e c z . 

DR. MED. 

Ł U C J A M A K Ó W E K 
CHOROBY SKÓRNE ł WENERYCZNE 

(Kobiety 1 dzieci) 
WÓLCZAŃSKA 117, tel. 149-39. 

przyjmuje od 9—11 i od 6—8 w., niedz. 
ł święta od 9—12-ei-

od 5—6 w gabinecie kosmetycznym 
Limanowskiego 117. 

I L 

JlVk P O D O B A Ć . . . 

postanawia rani I w tym 
celu używa kremu S e t a , 
a potem subtelnego niewi­
docznego pudru A b a r i d . , 
Idealnie sproszkowany z 
cebulek lilii białej,nieszkod­
liwy, nie zatyka porów, 
nadaje cerze właściwy od-
cień, p r z y w r a c a j ą c 
p o w a b ś w i e ż o ś c i . 

„ P E R F E C T I P N " 
I I I U M I l I l P H U n i l M I U l l U l l l l l l l l l l l I R N I I I I I I 

T e l e f o n 
Legjonów 6 

(Zielona) 12-333 
czynne bez przerwy przez całą dobę. 

Szybka pomoc lekarska we wszystkich specjalnościach 

KSIĘGI HANDLOWE 
wszelkiego rodzaju I formatu, 

PATENTOWANE KSIĄŻKI 
WEKSLOWE 

wykazujące stań portfelu 
wekslowego w każdej chwili, 

WSZELKIEGO RODZAJU 
DZIENNIKI AMERYK. 

1 książki pomocnicze. 
poleca 

PO CENACH ZNIŻONYCH, 
uwzględniających zniżkę cen 

papieru. 
Fabryka ksiąg handlowych 

S. HAMBURSKI 
ul . I 

H I 

a l 

/TOJU|E/piAD» 
RO/ŁYul PRO/ZKI 
ODBflLU G10WY2E 
bukiem mmm p / z c i Y 

ul . P i o t r k o w s k a 4 2 
t © N . 2 1 0 0 2 

na s e z o n b l e i ^ H 
poleca Salpn M ^ ( ( 

DROBNE ogłoszenia w „Republice" 
sa najlepszym I najtańszym Srockiem 
zetknięcia zainteresowanych ttron. 
Kto chce: l) znaleźć lokatora lub sub­
lokatora, 2) znaleźć mieszkance lub 
pojedynczy pokój. 3) sprzedać nieru­
chomość lub rzecz, 4) kupić cośkol­
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę. 6) 
wyszukać pracownika — nlechał po­
da drobne ogłoszenie do ..Republiki" 

9 Z a w a d z k a j0 
Wejśclo p. bramę " 

R Y S U N K Ó W 
1ECHNICZNYCH, PLONÓW 

BUDOWLANYCH n a papierach światłoczułych 
POZYTYWNYCH I NEGATYWNYCH 

zaKlculKliafteklnmDwjch. _ 

1 
E 

TEL. 1-11 - 7 2 , 

Z a w o d o w e K u r s y K i e r o w c ó w S a m o c h o d o w y c h 

F r . G R Ę T K I E W I C Z 
Ł ó d ź , A l . K o ś c i u s z k i , t e l . 1 7 5 . 3 6 . 

Przyjmuje zapisy na nowy kurs 
s a m o c h o d o w y i m o t o c y k l o w y . 
8zkoła posiada samochód w przekroju, poruszany elektrycz-
nc-ioią, który ułatwia i przyśpiesza naukę. Informacji udziela 

kancelaria kursów od godziny 9-e) r. do 8-ej wleoz, 
O P Ł A T A N I S K A — RATAMI. 

Zapisujcie • 
swe 
niemowlęta 
d o Ostrówek, Województwo L6 

I N S T Y T U T K O S M E T Y C Z N Y 

Piotrkowska 175. Tel. 138-76 
przyim. od 10—-2 I 4—8-

KURACJE ODMŁADZAJĄCE METO­
DA HORMONOWA. - Trwale przy­

ciemnianie brwi l rzęs. 
Uolekszenia dzienne I wieczorowe. 

SOLUX-LAMI'A KWARCOWA. 

DOKTÓR 

Do akt. Nr. Km. 1989/35-
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, lew. 6-gD Stefan Górski, zamie­
szkały w Łodzi, Dowborczyków 26, 
na zasadzie art. 602 K. P. C ogłasza, 
że w dniu 10 stycznia 1936 r. o godz. 
13—15 w Łodzi, przy ul. CegielnianeJ 
Nr. 96 odbędzie się publiczna licytacja 
ruchomości a mianowicie: kredens dę­
bowy, zegar regulator, lustro tremo, o 
romana, stół dębowy, jeden fotel i pięć 
krzeseł dębowych, radioodbiornik 4-ro 
lampowy z głośpikiem, dwie szafy dę-
bowe, dwa kontuafy, dwie szafy skle­
powe, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 615.—, które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu snrzedaży, w cza­
sie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 19 grudnia 1935 r. 
Komornik: 

( - ) STEFAN GÓRSKI-
Sprawa Jachlma Sztajnberga p-ko 

Józefowi Wasilewskiemu. 

M i k o ł a j B o r s i s t e s n 
CHOROBY KOBIECE 

I POŁOŻNICTWO 
przeprowadził się na 

PIOTRKOWSKA Nr. 292 

G a b i n e t K o s m e t y c z n y 

0. BURZYŃSKA 
ul . P i o t r k o w s k a JYs 1 3 2 , 

lei. 130-55, front 1 p. 
C e n y p r z y s t ę p n e . 

P o r a d y b e z p ł a t n e 

Do akt Nr. Km. 1078/XI/35-
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rew. 11-go Tadeusz Łokuciewskl, 
zamieszkały w Łodzi, przy ul. Wól­
czańskiej Nr. 77 na zasadzie art. 602 
K. P. C. ogłasza, że w dniu 31 grudnia 
1935 r. o godz. 13-ej w Łodzi, przy ul. 
Ogrodowej Nr. 2 odbędzie się publicz­
na licytacja ruchomości ' a mianowi­
cie: chustek bawełnianych, chustek 
pluszowych, szali wełnianych, chu­
stek z sztucznego jedwabiu, chustek 

[białych drukowanych i chustek baweł­
nianych kolorowych, oszacowanych na 
łączną sumę zl. 1.012.—, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo­
nym. 

Łódź, dnia 9 grudnia 1935 r. 
Komornik: 

w/z. ST- GÓRSKI. 

Hal lo l ! Hal lo l ! 

Do akt Nr. Km. 1695/35. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi rew. 6-go Stefan Górski, zamiesz­
kały w Łodzi, przy ul. Dowborczyków 
Nr. 26 na zasadzie art. 602 K. P. C 
ogłasza, że w dniu 7 stycznia 1936 r. 
o godz. 13—15 w Łodzi, przy ulicy 
Kilińskiego 13, odbędzie się publiczna 
licytacja ruchomości a mianowicie: 
fortepian, kredens dębowy, lustro tre­
mo, stół dębowy, dwa fotele i sześć 
krzeseł dębowych, otomana, szafa do 
garderoby, dwa biurka dębowe, osza­
cowanych na łączną sumę zl. 2.050.—, 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź. dnia 19 grudnia 1935 r. 
Komornik: 
(—) STEFAN GÓRSKI-

Sprawa Alberta Brcyera p-ko Al­
fredowi Yoglowi. 

narzekają starzy, młodzi, że zegarek 
kiepsko chodzi, Najlepiej i najtaniej 
reperuje najprecyzyjniejsze zegary, 
zegarki, antyki, zegary fabryczne, 

kontrolne i elektryczne 

J A N C H M I E L 
Zegarmistrz. 

2 Nawrot 2, róg Piotrkowskiej 
Kupuję złoto, srebro, 1 stare zęby. 

R ó ż n e 

lokale fabryczne 
do wydzierżawienia . Ulica Łą 
k o w a 11. 

K U P I E C 
dobrze obeznany warunkami" Śląska, 
poszukuje od zaraz pierwszorzędne 
zastępstwa w branży pończosznicze! 
rękawiczniczej, dzianej i t. p. — Refe 
rencie pierwszorzędne. Gwarancje na 

żądanie. — Oferty pod „Zaraz". 

Do akt. Nr. Km. 2371/X1/35 r. 
Km. 2707/XI/35 r. 

OBWIESZCZENI!:. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­

dzi, rew. 11-go Tadeusz Łokuciewskl, 
amieszkały w Łodzi, przy ul. Wól­

czańskie] Nr. 77 na zasadzie art. 602 
K. P. C. ogłasza, że w dniu 31 grudnia 
1935 r. o godz. 14-ej w Łodzi, przy ul. 
11-go Listopada Nr. 9 odbędzie się pu­
bliczna licytacja ruchomości a miano­
wicie: pończoch damskich bawełnia­
nych, skarpetek męskich bawełnianych, 
skarpetek " „tenisówek", mebli i ży­

randola niklowanego, oszacowanych na 
łączną sumę zł. 3.200.—, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej ozuaczo 
nym. 

Łódź, dnia 11 grudnia 1935 r. 
Komornik: 

w/z . ST. GÓRSKI. 

Do akt Nr. Km. 2453/34 r. 
OBWIESZCZENIE 

Do akt Nr. Km. 1930/35/VII. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rew. 7-go, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Żwirki Nr. 26 na zasadzie 
art. 602 K- P. C. ogłasza, że w dniu 
30 grudnia 1935 r. od godz. 11-ej w Ło­
dzi, ul. Pomorska 43, u Jakóba Fuksa 
— w ł a ś c f-my „Trójkąt Budowla" 'od 
będzie się publiczna licytacja rucho­
mości a mianowicie: maszyny nawi 
jarki na 24 szpulki oszacowanych na 
łączną sumę zł. 700.—, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo 
nym. 

Łódź, dnia 10 grudnia 1935 r. 
Komornik: (—) K. SOBOLEWSKI 

Do akt Nr. Km. 3668/35. 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rew. 9-go, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Narutowicza Nr. 35 m. 13, na 
zasadzie art. 602 K- P. C. ogłasza, ż 
w dniu 31 grudnia 1935 r. od godz. 12 
w Łodzi, przy ul. Piekarskiej Nr. 27 
odbędzie się publiczna licytacja rucho 
mości a mianowicie: samochodu, bry­
ki do przewożenia materjalów, rolwa 
gi, kasy ogniotrwałej I 5 foteli wie­
deńskich, oszacowanych na łączną su 
mę zł. 1050.—, które można oglądać 
w dniu licytacji w miejscu sprzedaży 
w czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 11 grudnia 1935 r. 
Komornik: 
( - ) EDMUND KOROCZYCKI. 

Sprawa Skarbu Państwa p-ko Her 
szowi Górnemu. 

v i 

R o z m a i t e • 

trzy tysiące morgów do * 5 ^ | 
lia. — Majątek W i e l |^ j j | s i s j 

ZASTĘPSTWO 
podróżującemu 
prowizyjnie S. Szczerbiństoi. 
nia Papierów Introligatorski* 
ków, Wielicka 5-

wojewódzkl? > 
branży paPj î 

I 

POSZUKIWANI szewcv z gotó* 
lem założenia spółdzielni obu«"| 
domość: Wólczańska 179-47. 
BERLIŃSKI DOM „MOAINT'JJ 
dowy zamienię na polski. Chml^ 
mieszkania 7, Warszawa. v* 
— : - o 

2EF 

P 

PANNA inteligentna z posagi*? 
siada również dobrą egzystefl' ^ 
zna Izrael, od lat 30. Of. „KuJiS^fa i i , 
BUCHALTER - bilansista zatW 
księgi I sporządzą .bilanse. Na"\ jechał 
chalterji — oplata przystępna- j ' " 
pisania na maszynie 10 zl. Ce#™ 
25 m. 35. 

3*1 C2 
*echśw 
*y psj 

ZAKOPANE, pensjonat „MAKji,tf. 
moiskiego, telef. 381. Po gr i i r i 'T r , l 0 W! 
remoncie poleca pokoje, garaż- f l % 9 j | 
woda, wykwintne utrzymani*' 1 

Tyszowa. 

s. 
KO 

Ui 
»'a o 
Willa 
DokDj 
chow 

KOLONJA Narciarsko-htrysts^ 
Zakopanem pod kier. Juljaii9 i 
Zapisy na II turnus przyjmui e

( (J 
b. m. Piotrk. 89 front II pi«' 1 

45-08 w godz. od 17—21. . 

i Nauka I wychowa nic 

Do akt Nr. Km. 2607/XI/35 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rew. 11-go Tadeusz Łokuciewskl, 
zamieszkały w Łodzi, przy ul. Wól 
czańskiej Nr. 77 na zasadzie art. 602 
K. P. C. ogłasza, że w dniu 31 grudnia 
1935 r. o godz. 12-ei w Łodzi, przy ul. 
Piotrkowskiej Nr. 45 odbędzie się pu­
bliczna licytacja ruchomości a miano­
wicie: chustek wełnianych, pledów 

wełnianych podróżnych, materjału 
wełnianego, kasy ogniotrwałej, 3-ch 
biurek dębowych, maszyny do pisa­
nia oraz szali wełnianych, oszacowa­
nych na łączną sumę zł. 2198.—, które 
można oglądać w dniu licytacji w, 
miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym-

Łódź, dnia 12 grudnia 1935 r. 
Komornik: 

w/z . ST. GÓRSKI. 

ESTETA, przystojny,, wyższem wy-
i kształceniem, powaźnem stanowisku, 

fe°^?:M»A?lSfek.55: Y J f t " ] dżentelmen, pragnie poznać Wsrcsu-

ANGIELSKIEGO konwersacji \ 
tury udziela rutynowany na!v 
Ul- Zawadzka nr. 21, m. 8-a u 

dziennie zastać od godz. 4 
LEKCYJ i korepetycyj udzii 
nowany nauczyciel. ZapóźnK") 
todą skróconą. Przygotowuje 
kich egzaminów (matury). SP? 
matematyka, polski. Al. Kośclj 
m. 3. front. I piętro-

dzi rew. 13-go zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Aleja I-go Maja Nr. 34 na za­
sadzie art. 602 K« P- C. ogłasza, że w 
dniu 30 grudnia 1935 r. o godz. 12-ej 
w Łodzi, przy ul. Żeromskiego Nr. 46 
odbędzie się publiczna licytacja ru­
chomości a mianowicie: maszyny do 
szycia, maszyny do pisania, lichtarza 
srebrnego, kredensu, szafy i radiood­
biornika 4-ro lampowego, oszacowa­
nych na łączną sumę zł. 510.—, które 
można oglądać w dniu licytacji w miej 
scu sprzedaży, w czasie wyżej ozna­
czonym. 

Łódź, dnia 9 grudnia 1935 r. 
Komornik: (—) ST. DULKOWSKI. 

Sprawa Lemela Szejwalda p-ko 
Mcrszowl Hermanowi Myśliborsklemu. 

jącą, młodą, naprawdę ładną Pana. 
Biuro Ogłoszeń Ungra, Warszawa, Se-
natorska 25 „Karnawał—Warszawa". 

ZAKŁAD fotograficzny „Fotorys" wł. 
L. Laks. Al. Kościuszki 22 (Piotrkow­
ska 79). Wykonuię zdjęcia przepisowe 
do Ubezp. Spol., matrykul i t p. oraz 
wywołania i kopiowania. Spec. ama-
•orskle. Cenv niskie. 
SZKOLĄ PSÓW przyjmuie wszel.kiej 
rasy do tresury, ceny niskie, Rado-
goszcz. Szosa Zgierska 47, Adolis. 

„ C z y s t o ś ć " 
przyjmuje cykllnowanle, drutowanie, tro 
terowanie oraz sprzątanie biur, pokoi 

Czyszczenie szyb. 
PIOTRKOWSKA 44, telefon 167-45. 

A1EBLOWE żurnale najnowsze 1936-
Wydawnictwo „Nasz Przemysł Meblo­
wy", Kraków, Żyblikiewicza 5. 

WĄTPLIWE pretensje we Lwowie o-
raz Małopolsce Wschodniej dochodzi, 
ściąga dla fabrykantów, kupców oraz 
przeprowadza regulacje przy bankruc­
twach Doktór praw Ignacy Weiss, 
Lwów, Żulińskiego 10. Pierwszorzędne 
referencje w Łodzi. 

! ZAMELDOWANIE i wymeldowanie 

a, 
korespondencja, u). Piotrkowsl1, jP&Caj 

NIEMIECKIEGO udziela 
rutynowana nauczycielka; •** 
cja, gramatyka, literatura, 1 

...cL 
A 20, 1. of. II p. Zastać można 0 1 

pp. I od 8—9 wiecz. 
RUTYNOWANA nauczycie l i . ' I 
(Moskiewskie Ksiiserwatori"" M 
la lekcji gry fortepianowej. ^ 
francuskiego po k Ikuletnii" jti 
w Paryżu. G. Hurwicz-Sz" 
Południowa 23, m. 9. 

POLONISTKA (mgr. fil.) \f\Ą 
repetycyj, przygotowuje 
pisze prace na podane tem 
142-88. 9—10 r. 2—4 pp. 
RUTYNOWANY nauczyc ie la , 
lekcyj i korepetycyj. Dokszt^ . /J 
słych. Przygotowuje do eP*^ 
Specjalność: matematyka. P^L,, 
kowska 37, m. 11, front III l ' i c ' 
6 (> wfcez. —r^ćM 

LEKCJE najnowszych, a r t V % | 
haftów maszynowych, szy° e . li 

w Ubezpieczalni uskuteczniam za zwro 
tem kosztów tramwajowych. Zgłoszę 

j się na wezwanie telefoniczne Nr„ 
' 185-67, Gdańska 37, m. 22. 

P 
fiyci 
k ' e g , 
odbę 
*nlł t 

Parci 
% AK 

9 m 

N r . " 

N 

na drutach i łilet. Ń a w r u j J J ^ 
KROJU, szycia, - krawieczi'* 1'* 
iiiy, wyucza najnowszym FLPFR 
.gruntownie i szybko, specjai ^ q 
plomowana mistrzyni, Nawro 

8rz c 

Plot 
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a Gwiazdkę! p i ó r a B 7 J & : „ JERZY mill, Piotrkowska 73 
W W I E L K I M W Y B O R Z E O R A Z D Z I E N N I K I 

A M E R Y K , N A J N O W S Z Y C H S Y S T E M Ó W 

krofiBr s z y c i a 
zatwier­

dzone 

m o d e l o w a n i a S . S ; LINY KAUFMAH 
KAJET 

Piramowicza 
r ó g C e g i e l n i a n e J I piętro 
front. — TFLBPON 2 0 7 - « 

Ł Ó D Ź 1Ą tel. 
11 L i s t o p a d a 1 1 1 1 1 - 6 8 

Z A P I S Y p r z y j m u j e k a n c e -
i a r j a c o d z i e n n i e o d S O D Z . 
1 0 - e j r a n o d o 7 - e J w l e c z . 

- Wieczorowe kursy dla krawcoyyck. 2 
N A S Z B E Z K O N K U R E N C Y J N Y P R O G R A M Ś W I Ą T E C Z N Y ! L/ARY „POD PAŁACEM NIEBEM ARGENTYNY" 

w H I m l n n F i l m obrazujący życic 1 MIŁOBĆ argentyńskich apaszów (fjaiiczów). Gorąca muzyka POŁUDNIA! Zmysłowa PIEŚŃ I PORYWAJĄCE tango argentyńskie 
/ « « 7 = r « r ! J « TT 1 -KOBRA". W roi, gł. W A R N E R B A X T E R I K e ł ł l G a l l l a n . Nad program: Rewelacja II Król humorn B U S T E R K E A T O N 
( C E G L T L N L A N A 2 ) | w arcywesołe) komedjl p. t. „ Z a k o c h a n y z e g a r m i s t r z " . Początek W ŚWIĘTA o godzinie 12 w południ* 

D Ź W I Ę K O W Y K L N O - T E A T R 

•Ć [ 
lo V A 

Ą 
ódzkl* 

PI 
ISLOI, 
tors! ki* 

I gotó' 
o b u * ! 

47. 
\BITW, 

ChrfiW 

Ż E R O M S K I E G O Wa 7 4 - 7 6 
t e l , 1 2 9 - 8 8 

ś w i ą t e c z n y p r o g r a m ! 
Ś w i e t n a p o l s k a k o m e d j a m u z y c z n a , p e ł n a h u m o r u i p i o s e n e k p . t. 

J A Ś N I E P A N S Z O F 
| w r o l a c h g ł ó w n y c h : Eugeniusz Bodo, Antoni Fertner, Ina Benita. 
| N a s t ę p n y p r o g r a m „RAPSODJA BAŁTYKU" w r o i . g ł , M a r i a B o g d a , A d a m Brodzisz. 

P o c z ą t e k s e a n s ó w w ś w i ę t a o g o d z . 12 - e j , w d n i p o w s z e d n i e o G . 4 - e j . 
C e n y m i e j s c I m . 1.09, II m . 90 g r . . III m . 50 g r . K u p o n y u l g o w e w ś w i ę t a n i e w a ż n e . 

K i n o 

P A L Ą C E " 
P i o t r k o w s k a 1 0 8 

fcsz 
Reprezentacyjny 

P r o g r a m 
posagi? 
zystcjwj' 

a ZAPK* 

V,eciiai na 
stępna-jtltl c z a a l 

Ce«""pechśwlatowe! 

CHLUBA POLSKI KRÓL TENORÓW, ULUBIENIEC NARODÓW 

J A N K I E 
w s w o j e j n a j n o w s z e j i n a j l e p s z e j s z a m p a ń s k i e j k o m e d j i p . T. 

99 o c h a m w s z y s t k i e k o b i e t y i i 

M u z y k a R O B E R T A S T O L Z A R e ż y s e r i a K A R O L Ą L A M A C / A 
Flirt, który podbił cały świat! Film stworzony kosztem milionów - dla m U , 0 ? o w ; ) R A N K I c e n y m i e 3 s c 0 d 80 «r. 
W ś w i ę t a p o c z ą t e k o g o d z . 11.30 p r z e d p o l . • w n a s z e m k i -
U W A G A : Z u w a g i n a k o l o s a l n e k o s z t y s p r o w a d z e n i a a r c y d z i e ł a K i e p u r y n a w y ą c z n e w y ś w i e t l a n i e w n a s z ę m 
n i e , d y r e k c j a z m u s z o n a z o s t a ł a n a w i e c z o r o w e s e a n s e c e n y m i e j s c nieco podwyższyć. 
P a s s e p a r t o u t s i b i l e t y u l g o w e n i e w a ż n e . Ś w i ą t e c z n y ! 

„MAK' 
} grun"v 

garąi 
'manie' 

urystyf? 
Julian' 
;yjmtii', 

II P"1 

1. 

rsacjl 
y m « 

8-a, 

L i 
udzi 
óźn 
wille, 
). SP! 
Ko 

wł. M E S S I N G 
fty psych, telep. '. sugest / 

który odsłania tajemnicę każdego człowieka. 
O nTrliiniP 0 0 z n a c właściwości swego charakteru, 

piayi l lC odkryć uśpione zdolności, dowiedzieć 
| 0 przeszłych; teraźniejszych I przyszłych losach 
Ko życ'a, winien skorzystać ze sposobności I odwie-
>Ki bezzwłocznie M E S S I N O A , wybitnego znawcę taje-

Ł mnie życia ludzkiego. 
>wska 62, front, m-7, przyjmuje od 1 0 - 1 1 3 - 8 w-

9 
P E N S J O N A T dla dzieci I młodzieży 

S. Gurewiczowel 
K O L U M N A , wilia „ C A R L T O N " , tel. Nr. io 

w Łodzi 128-99 od 3—6. 
Uprzejmie zawiadamiam, iż z dniem 15 grud­

ka otworzyłam pensjonat dla dzieci i młodzieży 
Willa skanalizowana, rzęsiście .oświetlona- W 
"{•kajach bieżąca woda. Troskliwa opieka wy­
chowawców t sporty zimowe zapewniają dzie­

ciom zdrowy 1 miły pobyt. 
Osobne piętro dla dorosłych-

Zgłoszenia od 3—5. 

" S S r " L . W A L D M A N S S » 22 
PO CBD3C1I - KOnKlireilCYinyCll UWAGA: Satki w różnych kolorach 

OKAZJA! Stołowy pokój, lampa, ma­
szynka gazowa dwupfomienna ora* 
wózek dziecięcy do sprzedania z po­
wodu wyjazdu, Pomorska 41-a m. 64. 

f i k 

cielkii 
lorjt" 1'/ 
we). 1 J » 
mim ,tW 

do Z 
teu»« 

yc 
K S I W ' 5 1 

POISR 

CCIAL;*J 

OGŁOSZENIE O LICYTACJI. 
Podaje się do wiadomość 1, iż w dniu 29 

f;y«nla 1936 roku, w sali Nr. 9 Sądu Orodz-
JjCso przy ul. Trembackiej Nr. 18 o godz- 11-ej 
^będzie się publiczna sprzedaż.przy znacznie 
'"^oiiycli cenach wywoławczych następu|:icych 

Mroel, należących do 
^KC. TOW. PRZEM. JULJUSZA HElNZEL 
Mianowicie: 

v, Parcel Nr. Nr- 15 i 18 przy ul. Sienkiewicza 
W r - 149/157 
^ narccl Nr.' Nr. 12, 13/1, 13/2 i 13/3 przy ul-

°woprojektowanei bocznej od ul. Brzeżnej 
ft Parcel Nr. Nr. 13/4, 13/5, 13/6 i 13/7 przy ul-

ocznej 
v Parceli fabrycznej Nr. 2 —• Centrali, przy ul-

"woprojektowancj bocznej od ul. Sicnklewl-
c*a 4 9 . 
h, bliższych liilorinacll udziela biuro przy ul-

'°<rkowsk!e| 104 

^
J. B. LANGE, Adwokat. 

Nutm 

SPAWANE KLATKI metalowe dla 
ptaków w nowoczesnem .wykona­

niu. 
KANARKI HARCENSKIE W dużym 
wyborze poleca Zakład Zo >loglczny 
M. KENIG, Łódź, Nawrot 41-a 

Tel. 242 98-

K u p n o I s p r z e d a ż 

IOW. B i l l i . SVEA Sp.Wit. 

W a r s z a w a 
Generalne zastępstwa fabryk szwedzkich 1 kra­

jowych: 
A. B. ATLAS - DIESEL, Stockholm 

Silniki Diesla, narzędzia pneumatyczne oraz 
elektryczne wiertarki I szlifierki wysokiej czę­
stotliwości. 

Tow. Akc- LUpop, Rau & Loewcnstctn, 
Warszawa 

Sprężarki powietrzne stałe i przewoźne. 
Pierwsza Fabryka Lokomotyw w Polsce, 

Sp. Akc. Chrzanów. 
Frezy, rozwiertaki i t- p. narzędzia. 

Fagorsta Brnks A. B. Fagorstn-
Twardy metal obróbkowy „Seca". stale szyb­
kotnące, narzędziowe, konstrukcyjne kwaso-
ognio-odporne, nierdzewne, piły gatrowe i cyi -
kularne, druty i elektrody do spawania elek­
trycznego i autogenem. 

Borr- ocli Verktygs A. B. EskUstima-
Wiertła spiralne, rozwiertaki, frezy 1 t- p. 

A. .B. C- E. Johanssoii, Eskllstunii 
płytki, sprawdzany, mikromierze, uchwyty do 
wierteł, czujnik ;, gwintowniki szlifowane i na-
rzynki, głowice i narzynki „Formator" 

G E N E R A L N E Z A S T Ę P S T W O N A M . L Ó D Ź 
i W O J E W . Ł Ó D Z K I E : INŻ. J. REICHER i S-Ka. 

M O T O R Y 
E L E K T R . 

O K A Z Y J N I E używane i nowe po 
cenach najniższych. Przełączniki gwlaz 
da-tróikat 1 rozruszniki własnego wy­
robu. Warsztaty renoracylne orzewl-

lanto P'nszvn. Instalacle elektr. 
Reklamy neonowe. 

I n ż . J . R e l c h e r i S k a m i 
POŁUDNIOWA 28. Tel. 21-000 

P o s a d y 

MASZYNISTKA przyjmuje przeplsywa 
ple na maszynie do domu. Ceny b- n s 

kie. Wiadomość tel. 101-11-

POSZUKIWANY biuralista w wieku 
lat 2 0 - 25 do większego przedsiębior­
stwa. Oferty piśmienne składać do 
dnia 28 b. ni- pod ..KOD". 

LEKARZ-DENTYSTA rutynowany, po 
szukiwany. Oferty, sub: „Spólnlk" do 
administracji. ?° 

Z Ł O T O , srebro, kwity lombardowe 
kupuje I płaci najwyższe ceny. — 
I. Fijałko, Piotrkowska .7. . 

KUPIE okazyjnie 2 fotele klulnwe, 
kryte skórą. Oferty do Republiki pod 
„E. B." 
S A N K I okazyinie tanio poszuklwane.-
Oferty r. podaniem stanu pod „Korzy-
st TUI cena" do administracji. 

POTRZEBNA Inteligentna wychowaw­
czyni (izr.) z referencjami do 2-letniej 
dziewczynki. Zgl. Zawadzka 16-a in. T. 

POTRZEBNY pracownik-fryzjerski M. 
Stambułka, Narutowicza 22. 

BUCHALTER podatkowiec na stano­
wisku ma wolne godziny wieczorne, 
Telefon 234-58- 27 

M A S Z Y N A do pisania ..Remington" mo 
del 12, prawio nowa, sprzedam t a n i o , 1 «

J ¥

' ; i

L U

'
m ; v ł A H A 

Oferty do „Republiki" pod „Reming 
ton". 

POTRZEBNA zdolna wykwalifikowa­

na panna do pracowni sukien, R. Fraj­

denrajch, Piotrkowska 8, 

APTEKĘ wiejską bardzo tanio sprze­
dam, Poste-restante Jadwiga, Szym­
czak-

freblanka, zdolna 
wychowawczyni przyimie kondycję 
całodzienną półdnlową. Specjalność — 
opiekę dziećmi trudnemi. Telef. 157-49* 

Ł ó d ź , u l . P o ł u d n i o w a 2 8 . 
T e l . 2 1 - 0 0 0 . 

^ I M M M M I M M I I H L I M M I W M H M I 

SKŁAOD APTECZNEGO koncoslę 
kuplę lub cały. Oferty z ceną wyczer-
nulacę sub: ..Skład Apteczny". 
PIANIO I FUTRO damskie tanio ku­
pię. Cena. Adres do admin. „Rcpubl." 
nod „Zaraz". _^ 

l z g u b i o n e dokumenty J 

SPOWODU wyjazdu 
zyjnie do sprzedania 
mieścin Łodzi Oferty 

zagranicę, oka-
Kino na przed-

.Kino". 

EDWARD FUCHS zgubił bilet tram­
wajowy ulgowy Nr- 454 Marszałkow­
ska 17. 

STOŁOWY, lampa, urządzenie kucheii 
ne oraz Inne sprzęty tanio do sprzeda­
nia, 11 Listopada 47 m. 12. Zastać od 
godz. U—1-ej. 

STOŁOWE urządzenie stylowe, mod­
ne, efektowne, okazyinie do sprzeda­
nia. Zamenhofa 16 m. 1. 

ZGUBIONO 2 weksle iuż wykupione 
zł. 200.— p|, 2/12 i zl. 2 0 0 . - pl. 4/1?, 
wystawca R. J. Gurt. Nowomiejska 31, 
zloc, M. Uurt- Weksle powyższe unie­
ważnia się I uprasza się o doręczenie 
wystawcy. _ 
ZGUBIONO następujące weksle po zł. 
10U — M. Szneier, zlecenie bz. 
mer pl. Skldel dnia 15.3 1030! 2) fi. 
Cukier zlecsnie S. Awoht Nowy Dwór 
Modlina 22.3 1936: 3) J. F.lfaurtowlcz 
'I I enczner pl. Zakroczym. p|. dnia 
31.12 1935 r. Weksle powyższe unie-

ROLWAGA parokonna w dobrym sta­
nie do sprzedania- Wiadomość w eks- ( 

pedycji węgla firmy „El.bor", Kiliń-|ważnia się. Zwrot za wynagrodzeniem 
skiego 70. A. Landau, Łódź, Piotrkowska Nr. |7„ 
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H U R T O W N I A W Y R O B Ó W G U M O W Y C H 

C h T E N E N B L U 

A R T Y K U Ł Y 

Berson - Semperit Tel Narutowicza 16 
140-59 

D Z I A Ł O P O N 
samochodowe 
motocyklowe, rowerowe 
masa wulkanizacyjna 
apteczki samochodowe 
wężyki do pompek 
tłoczki do pompek 
cement — klej ' 
płyty gumowe na stopnie 
wycieraczki gumowe, 
sygnatorki W S Z Y 

D Z I A Ł C H I R U R G I C Z N Y 
termofory gumowe 
kręgi gumowe 
irygatory gumowe 
szpryce ochronne kobiece 
worki do lodu 
baloniki do rozpylaczy 
gruszki gumowe 
rękawiczki gumowe 
chirurg, i gosp. 

S T K O Z G U M Y 

D Z I A Ł T E C H N I C Z N Y 

rękawice gumowe aia * 
techn. i elektrotechn. ff£)4 
płyty­ gumowe, węże ° u 

rurki kauczukowe 
grzybki do sedesó* JIL~~~ 
buforki gumowe ,cinnyc!i;Qplata 
sznury do wózków-ow* 
lejki gumowe • J 0 r»k| 
szczoteczki do zębo*' n 

gumowe, termosy JJ-
K I N O 

E U R O P A 

N a r u t o w i c z a 2 0 
P o c z . 1 2 , 2 , 4 , 6 , 8 , 1 0 

N a j r a d o ś n i e j s z a P r e m j e r a S e z o n u 
N a j c u d o w n i e j s z e d z i e c k o X X w i e k u 

JUTRO! 

W pozostałych rolach: R o s e m a r y A m e s i J o e l M c , C r e a 

Reżyseria: J o h n R o b e r t s o n 

W ś w i ę t o o g. 12 12 

D w a s p e c j a l n e 
P O R A N K I 

C e n y m i e j s c 

CASINO 
P o c z . 1 2 . 2 , 4 , 6 , 8 , 1 0 

HAJWSPANIALSZY PROGRAM ŚWIĄTECZNY I 
Rewelacyjny film produkcji polskiej 

SOLIDNIE umeblowany pokól przy ro­
dzinie lekarskie) do wynajęcia od 1-go 
stycznia, wygody. Oglądać od 11—4, 
Andrzeja 32 m. 5, tel. 173-66. 
ELEO. umeblowane 1—2 pokoje, ła­
zienka, telefon również na kancelarię 
oddam. Piotrkowska 81. front I p-
4 — 5 POKOJOWE mieszkanie 3 p. 
front, komfortowo wyremontowane z 
wszelkiemi wygodami oraz 2 sklepy. 
6-go Sierpnia 30, od zaraz do wyna-
jęcia. 30 
2 — 3 POKOJOWE mieszkania z wy­
godami słoneczne oraz plac na skład 
węgli do wynajęcia. Al. Kościuszki 41 
dozorca. 
2 POKOJE z kuchnia z wygodami o-
raz pokój pojedynczy, wygoda, umy­
walnia, elektryczność i gaz do wyna­
jęcia, Al. 1 Maja 49. 
DO WYNAJĘCIA pokój, niekrępujące 
wejście, łazienka, Piotrkowska 85, m. 
16. — 
PIĘKNY, słoneczny, frontowy pokój 
umeblowany, wszelkie wygody (ła­
zienka), oddzielne wejście (odpowiedni 
dla małżeństwa), Żwirki 3 m. 1. 

W i e l k i ś w i ą t e c z n y p r o g r a 

N i e n o t o w a n y d o t y c h c z a s s u k c e s o s i ą g n ę ł o 

GRAND KINU 
N a f i l m i e , k i ó r y p o b i ł r e k o r d p o w o d z e n i a 

i 

.Kok 

DO WYNAJĘCIA 2 pokoje frontowe' 
jedno i dwuokienny umeblowane 1 pię­
tro, weiście osobne, Kilińskiego 60, m. 
24. — • . . 
DO WYNAJĘCIA frontowy pokój z i 
wszelkiemi wygodami w lepszym do­
mu, Piotrkowska 271 m. 10 tel. 141-09. 
ODDAM panu pokój nieumeblowany, 
z używalnością poczekalni ewent. mał­
żeństwu, Zamenhofa 4 m. 6, od 5—8 
popoł. 
ODNAJMĘ pokój umeblowany 2 okien 
ny słoneczny z wygodami, telefon, w j 
śródmieściu, dla 2-ch panów pań. — i 
Dzwonić 203-40. 
3 I 2 POK. z kuchnia, wszelkiemi wy­
godami od zaraz do wynajęcia. Wiad. 
u gospodarza, Przejazd 39. 
Z KLATKI SCHODOWEJ pokój do wy 
najęcia. Centrum. Telefon. Woda bie­
żąca. Of. „Wygodny". 
5 POKOJOWE' mieszkanie z wszel­
kiemi wygodami II p. front, zaraz do 
wynajęcia, Kilińskiego,.61, • naprzeciw 
parku kolejowego, tel. 158-24. 
POKÓJ słoneczny dwuokienny ume­
blowany z wygodami odnajmę panu-
Obejrzeć 3—5, Piłsudskiego 72, Rauch-
tnan. 
POKÓJ umeblowany, frontowy l-sze 
piętro przy ul. Piotrkowskie] 225/7 m. 
12a do wynajęcia od zaraz. Do obej-
rzenia od 12—5 godż. 4 

R e w e l a c y j n a o b s a d a : 

Lidia Wysocka, W. Zacharewicz 
K. Junosza-Sfępowskig W Znici 
H. Crossówna, St Sielański. 
UH. Grabowski. 

d e 

ł j f z y n 
J d a r z 
f P n i a . 

Kata 
- I 
$ o z l 

. 1 w 

N a . 
P o d 

f t e n 
zder 
Loki 

mostt 
Niez 
•Unkc 
Na 

M a n 
i 2 ' k 

J^ltlyc! 
Ilirię 

Iłu 

p o r a n k i o d 
B i l e t y w o l n e g o w e j ś c i a n i e w a ż n e . 

2—6 POKOJOWE mieszkania na par­
terze natychmiast do wynajęcia, Naru­
towicza 44, Piramowicza 15. 29 
2 POKOJE z kuchnia, słoneczne z 
wszelkiemi wygodami, parter, Magi­
stracka 25, również osobny sklep fron-
towy do wynajęcia, Telefon 122-69. 
POKÓJ umeblowany frontowy do wy­
najęcia, Legionów 30 m- 7 II piętro. 

W rolach głównych: 

M A N K I E W I C Z Ó W N A 
H A L A M A 
Z I M I Ń S K A 
Ż A B C Z Y Ń S K I 
S I E L A Ń S K I 

W Święta od. 12 i 2 2 PORANKI po cenach ulgowych 

1 3 pokój 

L o k a l e 

BIURO „GEGUZ", Piotrkowska 62, fr 
II p., tel. 17-111 poleca pokoje pojedyn­
cze i pokoje z kuchnia i wygodami o-
raz mieszkania 2, 3, 4, 5, 6, 7, pokojo­
we z wszelkiemi wygodami na żądanie 
z centralnem ogrzewaniem. Pokoje u-
mcblowaue oraz garsoniery od zl. 20, 

Obsługa szybka i solidna 

pokojowe oraz 
duży sklep z wszelkiemi wygodami. 
Gaz, elektryczność, łazienka. Czynsz 
niski- Park miejski pośród . bloków 
Wiadomość: Adm nistracja Nierucho 
mości Z. U. S. ul. Bednarska Nr. 24. 
Tel. 181-05. Dojazd tramwajami 4 1 11 

Prai 
i i ns 
pone. 

N a r 
23 

ciąż 
;aony< 
k i N 

Prz 
ta. i t R o z m a i t e 

POKÓJ ładnie umeblowany, wszelkie 
wygody do wynajęcia przy ulicy TramJ 
wajowej 3 m. 18. 

TAŃCÓW nowoczesnych I wirowych 
udziela prywatnie w grupach i poje­
dynczo znany nauczyciel Henrykow-
ski. Gdańska 9. tel. 166-93. 

POKÓJ umeblowany słoneczny, tele­
fon, ewentualnie z utrzymaniem do wy 
najęcia, Żeromskiego 41 m. 5 front. 
ŁADNY pokój gustownie, wygodnie u-
meblowany, słoneczny, wejście niekrę­
pujące oddam zaraz Kopernika 19 I p. 
m. 4. 
ODDAJĘ ładny pokój, oddzielne wei­
ście, wygody l-sze piętro, Piłsudskle-
go 57 m. 5. 
POSZUKIWANY umeblowany pokój 
dla starszej pani do zł. 25.— Oferty 
pod „Punktualna". 
WYNAJMĘ 1—2 ładnie umeblowane 
pokoje, wygody, niekrępujące wejście, 
11-go Listopada 43, m. 3 fr. I p. tel-
233-03 

BIURO „POLRUCH" Piotrkowska 83, 
tel. 141-02 poleca mieszkania, lokale, 
domy, pokój; umeblowane, garsoniery 
od zł. 20.— 

5 POKOI z kuchnią, wszelkie wygody, 
słoneczne do wynajęcia od zaraz przy 

DO WYNAJĘCIA duży słoneczny, u-]Piotrkowskiej 161. Wiadomość u go-
meblowany pokój w centrum miasta, spodarza. 
irlś-a-vls, Grand-Hotelu, z wszelkiemi SŁONECZNY frontowy pokój, ładnie 
wygodami (telefon, łazenka etc.) —umeblowany ze wszelkiemi wygodami 
Obejrzeć od 11—2 pp. Piotrkowska 70|j telefonem natychmiast uo wynajęcia, 
m- 4. jJaKlllnskiegó 8? tu. 4, 27 
POKÓJ umeblowany frontowy, z nle-PRONTOWY, umeblowany pokój o 
kreoującem wejściem oddam. Wiado-fniekrępującem wejściu do wynajęcia, 
mość: Narutowicza 31 m. 40. P. O. W. 7 (Skwerowa) m. 1. 

ADMINISTRATOR, ustosunkowany w 
urzędach administracyjnych I skarbo­
wych, przyjmie administrację domów 
w śródmieściu. Na żądanie złoży gwa 
rancie hipoteczną, ewentualnie kaucję. 
Oferty do Admin. „Republiki" sub 
„Ustosunkowany". 22 
TANIA SPRZEDAŻ nowoczesnych me­
bli za gotówkę i na dogodnych warun-
kach. 6-go Sierpnia 2 w podwórzu. 
GWIAZDKOWE upominki, ozdoby 
choinkowe tanio, tanio tanio, tylko 
..Futura", Piotrkowska 64. 4 

WYTWÓRNIA KRAWATÓW przepro­
wadziła się z ul. Traugutta 9 na Pibtr 
kowska 82. Poleca nowości sezonowe. 
WÓZKI dziecięce po cenach fabrycz 
nych poleca M. Jacobi. Piotrkowska 
107. sklep w podwórzu. 

TAŃCZYĆ dobrze < szybko 
Szkoła Tańców, Kazanowski . 
sztain.Wólczańska 35, tel. 241-4* 
paini i oddz i e ln i e . . 
ODMŁADZANIE neurofrzjoloeic*»J 
todą, usuwanie upośledzeń cz: 
wewnętrznych, nerwowych 
Warszawa telefon 51-448. 
BUCHALTER bilansista na sta'"!* 
ma jeszcze kilka wolnych god*1^ 
uznanie ksiąg gwarantuję kaucja- uĘ^ 
ta przystępna, Leon Krell, P'? Ir-
ska 79, m. 40. Telefon nr. U*JXL 

*cdo 
w i a ł 

Pito 

Werw 

V d 

NAJSŁYNNIEJSZY Jasnowidz . | o u ^ 1 ' 
moutli, Mistrz Międzynarodowe!; Mu °2< 
stytutu Wiedzy Tajemnej uzna | , 5 iŁ . a s 2.1 
wszechświatowy fenomeni, 
transie jasne Odpowiedzi we wsi 
zawiklanych kwestiach. Widzi 
ległość, odnajduje zaginione 
Przepowiada nieomylnie przl 
przyszłość, opracowuje horoskopy 
lizy grafologiczne. Zestawia ^C. 
sie. szczęśliwe pewne wygrane) W' 
ra losów podaje gdzie takowe '5ta « 
nabyć, Podać datę urodzeni* l- gQC 
załączyć znaczki 1. 
bicz 22. ni. 2. 

Ski 
ośir 

zl. Krak** i i _ 

BUCHALTER-bilanssta, podatkowieć, 
prowadzi księgi w przemyśle i handlu rządzą bilanse. Za uznanie k 

B U C H A L T E R - b i l a u s i s t a , doświ- 1", Ą , 
p o d a t k o w i e ć z a p r o w a d z a k s i ę K ' , ^ , W 

wszystkich systemów i uproszczone 
pod gwarancją uznania. Wynagrodzę 
nie dostępne dla każdego interesu. -
W adomość: Kon, od 2—4. Tel. 150-46. 
„ZNICZ" piece przenośne szamotowe 
zapewniają ciepła zimę. „Znicz", Wod­
na 12/14, tel. 105-22. ' 

rautuje 
Oferty: 

kaucją. Cena przysK .i''
1' 

..Rzeczoznawca" 
POSIADAJĄC mieszkanie 
punkt Piotrkowskiej, trochę 
poszukuję inteligentnej spoin'1™ 
stworzenia jakiegokolwiek i'lte

(

rfi'|"-
Oferty pod „Oczekuję propoz)'c' 

[ Redakcja I Administracja, Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do I". — Teleiony: Admlnlstracia: 122-U. Redakcja: Sekretariat Redakcii 127 ?4 
dział miejski:'133-23: dział gospodarczy. 211-66; dział sportowy: 136-44; sekretariat nocny 136-43. Tłocznia — IS0-80. Konto P. K. O. Wydawnictwo ..Republika'-: 6S-US. 

PRENUMERATA 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zl. 4.—. za odnoszenie do domu 
40 ar. miesięcznie: z przesyłką pocztowa 
w Polsce zl. 5.—. „Republika" I ..Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zl. 7.— miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 min X 280 min. Stronica tekstowa dzieli sie na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli sie na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 »r. za wiersz mm W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I — zł. 2 za wiersz mm- Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe I zaślubi-
nowe w tekście z!. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 2 5 . - . Drobne za słowo 15 gr. najmniet 
zl. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr., najmniej zl 1,20. Opisowe w tekście redakcyi 
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. dioże). Ogłoszenia fantazyjne i tabe 
laryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. 

-Słuszne reklamacje beJa uwzględnia"*' 
o ile wniesione beda naipóźi\iei w eto*-
tygodnia od ukazania sie pierwszeU 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazo" • 
sie drugiego z rzędu ogłoszenia tei 
mej treści co pierwsze- — Omyłki, kto 
zasadniczo nie zmieniają treści OSJIOS** 
nia nie upoważniają do zadania zwr<" 

rinlaty lub ncwtórzen'n nirlo^ei"8-

Za wydawcę: Wydawn. „Republika". Sp. z ogr. odp. Wactaw SmólskL w Redaktor odp. Wacław Smólskl. Unik .ReDuMki" * Łodzi. I^otikowska w i 6*. 
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